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400 tvsiecv 100 
cementu z Chełma 

Wyd. A Ł6dł, 
poniedziałek 14 lutego 197'1' roku 

Bok XXXIIl nr 35 (8620) Posiedzenie Prezydium SRP 
Już 4-00 tys. ton cementu do

stM-czył w br. Kombinat Cemento
wy w Chełmie. Trzy cementownie 
wchodzące w skład kombinatu 
wyprodukują w br. ponad 3,9 mln 
ton cementu wysokich marek 

DZIENl\TIK 
POPULIRIY 

W Sofii zatw>ńmi;yło się posiedzenie PrezydiulJl Swiatowej Ra
dy Pokoju. Rozpatrzyło ono i zaakceptowało dokument „Zada
nia opinii publicznej wobec aktu koncowego KB,VE" opraco
wany podczas zakończonego przed trzema dniami w st'1licy 
Bułguii spotkania przedstawicieli .europejskich sił pokoju. 

Decyzja Rady 
_ Bezpieczeiistwa 

Rada Bezpieczeństwa ONZ po
wołała w piątek specjalną misję 
dla szczegółowego zbadania fak
tów związ,anych ze zbrodniczą na~ 
paścią sił imperialistycimych i 
ich najemników na Benin. W 
skłęd misji weszli przedstawiciele 
trzech krajów - niestałych człon
ków Rady: Indid, Libia i Panamy. 

Po zgonie 

prezydenta Indii 

Kondolencje 
z Polski 

W związku ze zgonem prezy
denta Indii Fakhruiddina Ali 
Ahmeda J sekretar>< KC PZPR 
Edward Gierek wyst6sował de
peszę kondolencyjną r.a ręce pre 
miera lndiry Gandhi. 

W związku ze śmiercią Fak
h.ruddina Ali AhmL>da. preot~·den· 
ta Republiki Indii. p1·2ewodni
cząc} Rady Państwa Henrylt Jaw 
błoński wystosował depeszę kon· 
dolencyjną do wiceprezydenta 
republiki Basappa Danappa Jat
ti. 

Prezes Rady Ministr6w Piotr 
Jaroszewicz przesłał telegram 
kondolencyjny do premie:!& re· 
publiki lndiry Gandhi. 

i 

Uczestnicy posiedzenia raz jesz
cze potwierdzili wielkie i meprze
mijające znaczenie KBWE ?rąz 
przyjęli deklarację precyzuJącą 
dalsze zadania ruchów pokoju w 
walce o --odprężenie i rozbrojenie. 
Wysoko ocenili doty~hczaso"':'e po
parcie udzielane przez ś:viatowa 
opinię publiczną II Ap~low1 Sz~ok
holmskiemu. W wielu kraJach 
podpisy pod tym dokumentem zło 
żyły wybitne osobistości życia po
litycznego, członkowie parl::imen
tów, naukowcy i pisarze, kierow
nictwa związków zawodowych. 

Rolnictwo otrzyma w br. Prezydium Swiatowej Rady ~o
koju powitało z . zadowolen~em 
kroki podjęte na forllm Orgaru. a
cji Narodów Zjedno".!zonych mają
ce na celu jak najszybsze zwo'a
nie specjalnej sesji ONZ poświę
conej problemom rozbrojenia. 
Wezwano ruchy pokojowe do in·
tensyfikacji działań na rzecz po
stępu w dziedzinie powstrzymania 
zbrojeń i rozbrojenia, do mobilizo-. 
wania opinii światowej dla popar
cia II Apelµ Sztokho!mskie~o i za
Vl!artych w nim idęi. 

c 
Gospodarstwa I kółka rolnicze otrzymaj, w br. więcej ll}Jrl'ę

tu technicznego produkcji krajowej. Rozszerzony zostanie tei 
import maszyn, które w zestawieniu z kralowyQli zapewniają 
wyższy niż dotychczas stopień mechanizacji robót polowych. 

Liczba ciągników, których rolni
ctwo posiada około 420 tys. po· 
większy się w tym roku o blisko 
49 tys., w tym ponad 9 tys. spro
wadzimy ze Związku Radzieckiego. 
Centrala Handlu Sprzętem Rolni
czym „Agroma" zamierza przeka
zać rolnikom m. in. o 200 kombaj
nów zbożowych „Bizon" więcej niż 
przed rokiem, 28 tys. przyczep 
ciągnikowych i 3,1 tys. kombajnów 
ziemniaczanych. 

Istotny wpływ na spnwniejszy 
I przebieg prac wiosennych mieć bę 

dzie polepszające się wYPOsażenie 
w rozrzutniki do obornika, siew• 
niki oraz rozrzutniki do wapna i 
nawozów, których rolnictwo otrzy
ma w br. 8,5 tys. sztuk, czyli o 
1,5 tys. więcej niż w minionym. 

„llolnia~2" 

Wzrost dostaw wieloczynnnośdo
wych agregatów uprawowych wy
twarzanych od ub. roku pr2lez gru
dziądzką „Unię" oraz siewników 
punktowych umożliwi rozszerzenie 
pówier:r.chni bura,ków uprawianycn 
w oparciu o mniej pracochłonną 
technologię. Siewy zbóż w gospo
darstwach uspołecznionych będzie 
można wykonywać szybciej dzięki 
zastosowaniu siewników o szerokości 
roboc-zej 5,4 metra, których trafi 
do rolnictwa w tym . roku 1100. 
Istniejące w sieci handlowej zapa. 
sy i planowane dostawy sadzarek 
pozwolą osiągnąć znaczny postęp 
również w zmechanizowaniu sadze 
nła ziemniaków. Pełną mechaniza-

W nawiązaniu do pamiętnego 
Swiatowego Kongresu Intelektuali
stów, który odbył się we Wrocła· 
wiu w 1948 r. oraz do zwołanego 
w 1950 1r. w Warszawie założyciel
skiego Kongresu $wiatowej Radv 
Pokoju, przedyskutowano program 
przygotowań do obce1Ódów 30-lecia 
istnienia światowych ruchów po
koju. 

Poważne starcia 
Libanie w 

cję tych robót uzyskano już w 
PGR. · w sobotę, 12 bm. doszło do p0-

Tegoroczne plany zaoJ?atrzenia w ważnych starć między prawicowymi 

Pogrzeb prezydenta Indii 

sprzęt techniczny zapewnia także siłami libańskimi a Patestyńr.zykami 
z b · · 1 t h · · w T_ejunie Sydonu w południowym 

s Y ?Ze mz w a ac mm1on:ych Libanie. W:itki, w kLórycb używano 
upowszechnianie intensywny;.:h me ró-y,,nie2 ciężkieJ broni, kontynuowa
tod uprawy l 'efęktywn1E)jszych· ne byly w uocy z 12 na t3. Kon-
spoi;obów zbioru roślin pastew- centrowały się one p.rzede wszyst-

Zgoduie s program~m dab-zego nycłt. Gospodarstwa I kółka rolni- kim w okolicach Tel Nubia - wzg6 
r?zwoju .systemu łączu.ości z _u'i:y; f!~e 'otrzymają m. in. 8,5 t.vs. ko . rza połotouego między ~najliująca 
Cl!"m sztucznych satelltów Zie1m, siarek Mtacyjnych oraz 3.600 ,róż- się w rękach odd;ialów 1>r'1wico· 
li t, i;;;c 'V;<St'"7d-:<n~ . -i-wt 1.: I n f'<:! tv'! 1 si.laet:l>.embajnć;v tlo wyr.h miP.\.'lcQ.woścla Kleia a mi.N· 

Zwłoki prezydenta Indii. F'akhru
ddina Ali Ahmeda, który zmarł 
11 bm. na atak serca, spoczęły w 
niedzielą oo południu w ogrodzie 
małego meczetu w śródmieściu No· 
wego Delhi. Kondukt żałobny 
przeciągnął z pałacu prezydenckie· 
go ulicami śródmieścia do małego 
meczetu w pobliżu parlamentu. 
Prezydent Ahme<l. muzulmanin, 

często przycl1odZł.t na mQ<tiy do e· 
go meczetu. 

Radzieckim n~ wysoką orbit~ eti~w (Dal&zy ciąg na str. 2) sco,..ost'ią Arlioun o!Jsadioną przez 
tyczną sputnika telekomumkacyJ- -----------------k_o_m_a_n_d_o_s6_w __ P_al_es_t_y_n_s_k_ic_h_. ___ _ 
nego „Mołnia - 2" z aparaturą W ciągu piątku I soboty d~e

siątki tysiący mieszkańców Delhi 
zlożylo ostatni hoł<l zmarłemu. 
Zwłoki prezydenta Ahmeda były 
wystawione do połuQ.nia 13 bm. w 
sali audiencyjnej pałacu pręzy· 
denckiego. W niedzielę rano przed· 
stawic.iele kilkudziesięciu państw 
ztożyli tam wieńce. Char~e 
d'affaires PRL w Indiach. Andrzej 
Majkowski. zl>ożyl wieniec w imie
niu Rady Państwa i rządu PRL. 

retransmisyjną na pokł~dzie dla 
przesyłania fal w paśmie centyme
trowym. „Mołnia . - 2" jest prze
znaczon,v do eksp1oa.tacji w sy!!te
mie dale'kosięż11ej, radiowej łącz· 
ności telefonicznej t telegraticznej 
w Związku Radziecll:iro. przekazy. 
wania progrą.mu centralnej tele
wizji ZSRR do punktów sieci „Or
bita" i w ramach współpracy mię
dzynarodowej. 

Niez"'Ykly pojazd na płozach 

Odroczenie wizvtv 
„ 

N. Poduornego Kosmonauci kontyi1uują prace 
1 lndiąch · orbitalnei acn -

dziewiątej zasnęli. Spią dobrze, c<• ! 
zdaniem lekarzy oznacza dobre 
samopoczucie. 

R,adzieccy kosmonauci., Wiktor 

-----

W związku ze zgonem prezy· 
denta Republiki lndyi&kó.ej Fakhru
ddina Ali Ahmeda i zgodnie z pow 
rozumieniem obu stron, została od· 
wołana przewidzi.ana na koniec 
lutego oficjalna przyjacielska wi· 
zyta w Indiach przewodniczącego 
Prez:-·dium Rady Najwyższej ZSRR. 
Nikołaja Podgornego. 

Gorbatko i Jurij Głazkow, przeby
wający w orbitalnej stacji nauko
wej „Salut 5", wciągnęli się juz 
całkowicie w rytm pracy kosmicz
nelj(O laboratorium. Od soboty prze 
stawili się na roboczy harmono
gram, opracowany według czasu 
moskiewskiego. O g-0dz. v;pół do 

Naukowy program ekspedycji 
je!!t logiczną kontynuacją prac, 
które wykonała poprzednia zało
ga stacji: Boris Wołynow i Witalij 
Zołobow. 

Ten niezwykły pojazd na plozach, z silnikiem lotniczym i śmigłem 
lOZWija znaczne prędkości w najrrudnit!Jszych nawet warunkach 
Dalekiej Północy ZSRR, Skonstruo w.iny został przez studentów poli-

rzeclwnicy odprężenia ściśle 
współpracujący z ośrodkami dy
'wersji zawsze w swym działaniu 
stosowali zasadę .,cel u$więca 

środki" - nie cofali się przed tadnym 
przeinaczeniem faktów i przed kłamw 
stwami, byle tylko wmówić swym słu
chac1.om czy czytelnikom coś eo uważali 
za konieczne do przemycenia, do ur.run
towan a w świadomości odbiorców róż
nych bredni wybranych w danym mo• 
mencie do wylansowania. 

Przybiera to czasem ll:.omiczna postać 
Oto czeski dramaturg Kohout w wers.i~ 
obowiązującej obecnie to „najwybitnie~
szy twórca", obrońca praw, arcyhumaniw 
sta, podczas gdy jest to postać przez 
wiele lat utożsamiana jako wojujący 
socrealista, potępiający k,olegów za 
wszelkie odstępstwa od tego modnego 
swego czasu kierunku. Kreuje się · go . 
na bohatera, bo tak teraz wypada, bo 
znalazł się wśród sygnatariuszy „Karty 
77", wybranej jako pretekst do ataku na 
socjalistyczną Czechosłowację. 

Albo sprawa Bukowskiego, wydaloneeo 

niedawno s ZSRR za działalnose jawnie 
antypaństwową. Według prasy za

..chodniej jest to wybitny, młody nauko
wiec, - czołowy „dysydent", a tymczasem 
po pojawieniu się w USA Bukowski za
stanawia się, jaki uniwersytet wybrać, 
gdzie rozpocząć studia, bo ten „nauko
wiec" okazał się rzłowiekiem bez ża
-dnego wykształcenia. 
Często bywa jednak I tak, źe fabryko

wane w ośrodkach dywersji brednie nie 
pobudzają do śmiechu, zaczynają być 
groźne, a zasięg kłamstw musi budzie 
niepokój. 

Zanim jednak dójdę do wypadku, któ
ry wzbudza wręcz odrazę, krótka dygre
sja. Otóż podczas kilkuletniego pobytu w 
USA miałem nieraz okazję zetkntić się 
z dzia}ąniem. antypolskim inspirowanym 
przez koła syjonistyczne. Nasiliło się ono 
szczególnie w 1968 r., kiedy to rynek 
wydawniczy zalała fala publikacji szka
lujących nasz naród. Znalazły się w niej 
broszurki z „polskimi" dowcipami („It's 
fnn to be Pollack), lecz obok nirh pu
blikacje pretendujące do miana „opraco
wań naukowych" takich m. rn., ja!~ 
„Treblinka", opisująca ucieczkę Żydów z 
obozu zagłady, kończąca się stwierdze
niem, że ci, których Niemcy nie wyła· 
oali wracali do Treblinki sami, gdyż wo
leli żyć w obozie, niż zginąć pod kiłami 
polskkh chłopów. 

Przed kilkoma dniami trafił do mniP. 
·numer „Washington Post", dziennika sta
rającego się, z różnym zre~ztą skutkiem, 
zachować obiektywizm w orzedstawianitJ 
faktów, uchodzącego za wiarygodny. 
Uwagę moją zwrócił ąrtykuł Nathana 
~ilvera (pisał też o nim płk. Bolkowiak 
-.v „Życiu Warszawy") poświęcony egze
kucji Gilmora. Autor omawia różne 
aspekty prawne związane i wykonaniem 
wyroku, powiada, że państwo zdecydowa 

techniki w Joszlrnr-Oła w Maryhkiej SRR. 

ło alę na ten akt ostateczny dopiero po 
tym, jak Gilmore podejmawał kilkakrot
nie próby samobójstwa, bo „ ... obywatele 
nie mogą uprzednć działalności państwa. 
nawee wówczas, gdy <działalność ta Jest 
zbie.źna 11 polityką oficjalną •.. " 

Powiedziawszy to Nath1m Silver doko
nuje wielce charakterystycznej wolty, 
postanawia zabawić się w historyka i 
podpiera swą tezę przykładem z czasów 
II wojny światowej. 

Pisze on tak; ,,Kiedy w czasie drugiej 
wojny światowej ludnosć w pewnych 
okręgach Polski wszczęła pogromy prze
ciwko swym żydowskim stsiadom, nie 
mieckie siły oku„acyjne stłumiły te wy
buchy/ Aczkolwiek podobne akcje wy. 
darzyły się gd11:ie indziej pod nadzorem 
hitlerowskim i często z identycznymi re. 
zultatami, stłumienie niezależnej działal
ności było konieczne, dlatego, że zagra
żało temu, co teoretyk nauk politycznych 
Arend nazywa „państwowym monopolem 
instrumentów przemocy". Polacy wierzy
li, że realizują politykę swych na
jeźdźców ••• " 

Przyzwyczajony jestem, jako się rzekło, 
do wyczytywania różnych niebotycznych 
łgarstw, ale po lekturze elaboratu Silve
ra ogarnęło mnie w równym stopniu 
zdumienie, jak przerażenie i oburzenie. 
A więc co prawda hitlerowcy też „doko
nywali pogromów", ale zaczęli je Polacy 
i trzeba było ich w tej gorliwości ha.mo
wać, a na wet poskramiać! Przeciętny 
Amerykanin niewiele lub ni<' nie wie o 
okupacji w Polsce, więc ma okazję do
wiedziec się, że to właśnie potacy byli 
inicjatorami masowych mordów „swych 
żydowskich sąsiadów", a dobrzy hitle
rowcy, jak mogli, tak im w tym prze
szkadzali. 

O tysiącach straconych za próby rato-

CAF - TASS 

wania Żydów oczywiście ani słowa, o sze
roko zakrojonej akcji w ramach Rady 
Pomocy Żydom także n\c. Nathan Silver 
na pewno zna prawdę, ale z określonych 
W'.t!iględów ZAieży mu na fałszywym 
pnedstawianiu faktów, bo w ten sposób 
może upiec dwie pieczenie - oszkalować 
w oczach społetl7leństwa amerykańskiego 
Polaków I wybielić przy okazji hitle
rowców. 

Musimy sobie zda~ sprawę l zawsze n 
tym -pamiętać, że takich Silverów jest 
wielu - będą om na wszystkie przy
padki odmieniać humanizm, prawa czło
wieka, będą mówić o „trzecim koszyku'', 
ale przede wszystkim będą oni kłamać, 
fałszować historię i współczesność . Mimo 
że z Zachodu mają swobodny dostęp db 
nas wnystkie wartościowe dzieła, mówią 
o >.hamowaniu wymiany kuluralnej". 
mimo że łatwiej Ameryk•minowi czy 
obywatelowi RFN dostać wizę do Polski 
niż Polakowi do RFN czy USA, prawią o 
„znikomym przepływie ludzi". 

oźna by to wszystko skwitować 
pogardliwym machnięciem ręki, 
przejsć nad tym do porządku. 
gdyby nie fakt, że działania te 

zatruwają atmosferę polityczną, wprowa
dzają w ' błąd miliony ludzi ukazują 
nasz naród w fałszywym ~wietle. I dla
tego trzeba te kłamstwa demaskować. 
trzeba poznać ich siewców, motywy ja. 
kie nimi kierują i dyrygentów r1n,pęta
ne,i kampanii. Ślady prowadzi). do Mo
nachium, gdl'lie jest siedzbia Radia Wolw 
na Europa, do centrali szpiegowskich. do 
organizacji syjonistycznych. Pod ich ba
tutą śpiewa chór, którego jednym z 
członków jest Nathan Silver, którf'mu 
swych łamów użyczył „Washington 
Post". 

HENRYK WALENDA 

Młodzież z .. Feminv" 
dpowiada na apel 

do I vhPlalw 
Młodzież z organizacji ZSMP w 

Z~bz._ „Femina" w Łodzi, odpo- -
\\T1edz1ała wczoraj jwnkretnym czy 
nem produkcyjnym na a.pel do 
młodych Polaków, zredagowany 
podczas warszawskiej narady akty 
wu robotniczego ZSMP. Ponad 80-
o~o~owa grupa młodych pracow
m~rnw „Fem.iny" przez kilka go
dzm zatrudniona była przy skła
daniu i pakowaniu gotowych ·wy
~obów. Chodziło o przygotowanie 
ich do wysvłki dla odbiorcy ka
nadyjskiego. „Femina" iest bo
wiem jednym z najpoważniejszych 
eksporterów w branży dziewiar
sk!ei: .Jej wyroby znajdują się w 
dz1es1atkach krajów świata i cie
szą sie zasłużonym uznaniem. 
Podejmując swój <"ZYn produk

cyjny, młodzi członkowie ZSMP 
pomogli kierownictwu zakładu w 
przyspieszeniu realizacji pilnego 
zamówienia eksportowego. Jest to 
jednocześnie poważnv wkład do 
młodzieżowego konkunu eksporte
rów „Polskie ..::::- znaczy do~kona
łe". Ta pierwsza, konkretna od
powiedź łódzkiej młodzieży na 
apel młodego aktywu robotniczego, 
powinna znaleźć w nasz:vm woi1!· 
wództwie wielu naśladowców 

Cer) 

Radzieckie zboże 

dla Polski 
13 bm. przeładowano 90-tysięcz

ną. tonę zboża dostarczoną w br. 
efo ~unktll. w .Pqrohus1"n (woj. 
chęltnskie). Codzi~nnie przełado
wuje się tu około 2,5 tys. ton .-zbo
ża z. wagonów radzieckich na sa
mochody lub wagony polskie, któ
rymi wysyłane jest ono do rói
nych rejonów Polski 

DZIEi 
KIESIE 

W 45 dniu rokn słońce wze~ 
S'do o godz. 6.54, zajdzie zaś o 
godz. 16.48. 

Imieniny behodzą 

Liliana, Walenty, Zenon 

Dyżurny s m;>otyk 

w dniu dzisiejszym dla l.odzi 
przewiduje nastepująca ooi:ude : 
zachmurzenie przeważnie umiar 
kowane, temperatura minfmal
na - 5 ~topni, maksymalna -
1. Wiatry umiarkowane półno
cnowwschodnie. 
Ciśnienie 745,2 mm. 

ainiejsze rocznice 
1946 - Pierwszy powojenny 

spis ludności. Liczba mieszkań
l!ÓW naszego kraju wynosiła 
23.929.735 osób. 

Ta bie myśl 
Naleły siebie dodać do tego, 

co się zasiaje. 

Uśmieć:hniJ się 

';fi 
~ Czy . pan Jest pewny, że pan iu przy 

~zedl w spodr.iach?. 



Zapowiedź • • wznow1en1a Dziennik 11Prawda11 o „11Vsvdentach11 

, 
rozmow cypryjskich 

W toku rozpętanej na Zach?dz!e kampanii antyradzieckiej - pi
sze dziennik „Prawda" w zamieszczonym w sobotę obszernym arty
kule redakcyjnym - ideolodzy burżuazyjni i bazpośredni wykonaw
cy ich poleceń w prasie, radiu i telewizji uciekają się do usług 

Po kilkugodzinnych rozmowach 
między prezydentem Cypru Maka
riosem I przywódcą Turków cypryj 
sl<lch Denktaszem oraz sekretarzem 
generalnym ONZ Waldheimem, któ
ry przybył z Kairu do Wiednia 12 
bm,, wydano komunikat stwlerdza
.ląry, te u1godniono wznowienie roz 
mó"' w sprawie rozwiązania kryzy
su cypryjskiego pod koniec marca 
br. w Wiedniu. 

Poprzl•dnie rozmowy, które rów
nież torzyły się w Wiedniu załama
ły się . całkowicie w lutym ub. roku 
głównie ze W7'fl'łędu na niem0mość 

Prezydent Francji 
w Mali 

Prezydent Francji, Val~ry 
Giscard d'Estaing, udał się w me
dzielę z trzydniową wizytą ofi
cjalną do Mali. Jest to pierwsza 
wizyta głowy państwa francuskie
go w Republice Mali od chwili 
uzyskania niepodległości przez ten 
kraj w 1960 r. i jednocześnie 
czwarta podróż obecnego prezyden 
ta Francji do Czarnej Afryki. W 
czasie pobytu w Mall V. Giscard 
d'Estaing spotka się z prezyden
tem tego kraju, płk. Musą Traore, 
z którym omówi zagadnieni11 
współpracy dwustronnej i sytuację 
międzynarodową. 

Polskie załogi 
wybudują ropociąg 
przed terminem 

W odpowiedzi na apel krajowej 
narady aktywu robotniczego Zwią
zku Socjalistycznej Młodzieży Pol
skiej polscy budowniczowie ropo
ciągu „Połock" postanowili przy
spieszyć budowę części liniowej 
ropociągu o 60 dni. W spotkaniu, 
jakie z tej okazji odbyło się w 
jednej z polskich baz w Birżach 
na Litwie, wzięli udział m. in. 
przedstawiciele KC KP Litwy 
rządu Republiki Litewskiej. 

Przedstawiciele wszystkich mło
dzieżowych załóg budujących ro
pociąg jednomyślnie uchwalili 
tekst depeszy skierowanej do I se
kretarza KC PZPR, Edwarda Gie1· 
ka, i sekretarza generalnego KC 
KPZR, Leonida Breżniewa, w któ
rej meldują, że dla uczczenia 60 
rocznicy Rewolucji Październiko
wej zobowiązali się zakończyć bu
dowę części liniowej ropociągu 60 
dni przed p~nowanym terminem 
oraz przyśpieszyć budowę stacji 
pomp. 

Zgon 
przewodnf czacego 
Radv Mieiskiei 
Paryża 

W niedz.ielę rano zmarł nagle w 
wieku 72 Lat przewodniczący Rady 
Miejskiej Paryża, Bernard Lafay. 
Od roku 1975 był on przewodni
czącym Rady Miejskiej. Był także 
deputowanym do parlamentu z ra-
111 1cn ia m iasta Paryża 

Mocno przesadzona wydaje się 
opinia, że na targowisku używa
ny ch samochodów zapanowala już 
wiosna. Przeczy temu niezbyt wiel 
ka ilość zawieranych transakcji, 
mimo znacznej frekwencji. Wielu 
chętnych powstrzymują przed kup 
nem auta wygórowane ceny. Przy
kładem osobliwej postawy, zwłasz
cza właścicieli nowych pojazdów, 
jest list skierowany do naszej 
rubryki przez pewnego posiadacza 
fabrycznie nowego „Fiata 126 p" . 
Otóż, ma on pretensje, że nie 
sprzedał swego pojazdu żądając 
„tylko" 128 tys. zł. Przypomina
jąc raz jeszcze wszy~tkirn zainte
r esow anym, że nasze notowania n\e 
mają w żadnym wypadku chara!<· 
t eru obowiazuiącego cennika a od
zwierciedlają jedynie obraz cen 
wywoławczych proponujemy auto
rowi listu i jemu podobnym, aby 
swoje fabrycznie nowe samochody 
po prostu oferowali po cenach ja
kie rzeczywiscie zapłacili w „Pol
mozbycie". Oczywiste spekulowa
nie nowymi autami, I do tego je
szcze zgłaszanie pretensji, że brak 
chętnych do płacenia przesadnie 
wygórowanych cen, jest oględnie 
mówiąc nieporozumieniem.„ 

A oto notowania według 
wywoławczych w tys. zł: 

cen 

,,Poh;ki Fiat 125 p" - 1500: 1977· 
265, 1976: 212 250, 1975: 170 
200, 1974: 160 - 185, 1973: 145 -
160, 1972: 120 - 140, 1971: 110 -
130, 1970: 105 - 125, 1969: 100. 

„Polski Fiat 125 p" - 13GO: 1976: 

ustalenia zasięgu terytorialnego obu 
spolecznołci oraz kompetenr ji cen
tralnego rządu cypryjskieęo. 

Strefa 200-milowa 
wzdł1tż ''vbrzeża 
Franci i 

12 bm. Francja - zgodnie z o
gólnym! kierunkami polityki EWG 
- rozszerzyła oficj·alnde do 200 mil 
morskich strefę gospodarczą 
w.zdłuż francuskich wybrzeży na 
Atlantyku, Kanale La Manche i 
Morzu Północnym. Konsekwencją 
wYnikającą z posunięcia rządu 
francuskiego jest zakaz poł<JWów 
w zastrzeżonej, 200-milowej stref~e. 

Young optymista 
w sprawie Rodezii 

Ambasador Stanów Zjednoczo-
nych przy ONZ, Andrew Young, 
powrócił w sobotą do Waszyngto
nu po zakończellJiu 10-dniowej PD'" 
dróży po k.rajach Południowej 
Atry.ld. 

„dysydentów", a prościej mówiąc - odszczepieńców. W ten spo-
sób propagan!la burżuazyjna nabiera pozorów obiektywności oraz 
stwarza pozory istnienia jakiejś „opozycji" przeciwko ustrojowi so
cjalistycznemu. 

W istocie rzeczy zdeklarowani przeciwnicy socjalizmu to zniko
ma garstka ludzi, którzy nikogo i niczego nie reprezentują, odeszli 
daleko od narodu radzieckiego, a Istnieją jedynie dzięki temu, że są 
popierani, opłacani i wychwalani przez Zachód - pisze „Prawda". 

W Związku Radzieckim \ nikogo nie prześladuje się za prz\lkona
nia. iednakże, zgodnie z ustawodawstwem radzieckim, pociąga się 
do odpowiedzialności osoby, które prowadzą propagandę i agitację 
antyradziecką, zmierzającą do podważenia lub osłabienia ustanowio
nego w naszym kraju systemu społeczno-politycznego lub też syste
matycznie rozpowszechniają kłamstwa szkalujące radziecki ustrój 
państwowy i społeczny. 

Jeśli kilku wrogów ustroju radzieckiego - z reguły wcze5niej już 
karanych zgodnie z ustawami wyrażającym! wolę narodu - stało 
się dziś przedmiotem szczególnej troski określonych kót na Za
chodzie, to tylko dlatego, że są oni potrzebni do szkalowania so
cjalizmu i demokracji socjalistycznej w oczach opinii publkz.nej, 
do wprowadzania w błąd narodów krajów niesocjalistycznych. 

Krajowa Narada Informacji 
W Ośrodku Postępu Techniozm.e- naukowej, technicznej 1 ocganiza

go w Katowicach odbędzie się w cyjneJ (SINTO). 
dniach 15-16 bm. krajowa nara- Podczas narady czynne będą wy
da informacji z ud.zlałem przeszło stawY prezentujące międzynarod.o-
400 specjalistów z kraju i zagrlB.- wy system informacji naukowej i 
nicy. Poświęcona ona będzie per- technicmej krajów RWPG. a tak.że 
speo.ktywo.m. rozwoju informacji na- zautomatyzowany system tzw. se
ukowej, technicznej i ekonomicz- lekityWilleJ dystrybucji infoomacji, 
nej oraz problemom budowy ogól- prowadrony przez Politechnikę 
nolm'ajowego systemu Wormacji Wrocławską oraz dorobek krajo-

wych wydawnictw informacyjnych. 

Wiecej nowoczesnych maszyn 
W coosie konferencji prasowej, (Dokończenie ze str. 1) samojezdnych upraszczających zna 

rznie prace przy sprzęcie siana i 
podsuszonych zielonek. W roku 
minionym rolnictwo otrzymało lch 
około 2,8 tys. 

Która odbyła się po powrocie zbioru zielonek przeznaczanych na 
Younga do WaszY1I1gtonu, amery- kiszonki. Będzie wśród nich 110(1 
kańskii dyplomaita wyraził pneko-

1 

samojezdnych sieczkarń polowYch 
nanie, że przerwana konferencja o udoskonalonej konstrukcji i sil
geneWtSka w sprawie Rodezj,! .zo- niejszym silniku. Do ponad 3,2 tys 
stanie w'klrótce wznowiona. · sztuk wzrosną dostawy przyczep Warunki do dalszego rozszerze

nia uprawy kukurydzy na ziarno 
stworzy m. in. import ponad tysią
ca specjalnych siewników oraz 400 
„adapterów", dzięki którym mo
żn~ zb~0erać tą roślinę kombajnami 
„Bizon • 

Aresztowanie zabójcy 
sędziego Occorsio Warto równiet wspomnieć, te 

przemysł motoryzacyjny zamierza 
w tym roku zwięk5zyć do 12-11\ 

teJ kwoty w mieszkaniu Concutelle- tys. dostawy samochodów „Tar
go świadczy o powl11zanlach 1rupy pan" I „Syren" transportowych dla 
neofaszystowskiej • gangiem pory- rolnictwa. 

Policja rzymska aresztowała 13 
bm, członka neofaszy~towskiej gru
py „Ordlne Nuovo" 31-letniego Pier
llugi Concutellego oskarżonego o sa 
mordowanie w lipcu ub. roku 1ę
dziego Trybunału Rzymski.?go, Vito
rio Occorsio. W mieszkaniu areszto
wanego znaleziono znaczną ilość bro 
ni maszynowej, a takte około lt 
mln lirów, pochodzących z okupu za 
u\\olnlenle 17-letniej Emmauuell 
ll'rapani, córki medlolań9kiego prze
myslowca, porwanej w ubieglym ro
ku przez kidnaperów. Znalezienie 

Zamachy we Włoszech 
U grupowania neofaszystowskie 

dopuściły się noWyC'h prowokacji 
w stolicy Włoch. W niedzielę 13 
bm. bojówki ich ostrzelały z pisto
letów grupę studentów. Na szczę
ście obyło się bez ofiar w lu
dziach. Napaść na studentów jes;; 
jeszcze jednym prowokacy;nym 
wyczynem neofaszystów, którzy 
chcą stworzyć w Rzvmie atmosfe
rę napięcia i niepokoju. 

Inspektor więziennictwa we wło
skim Ministerstwie Sprawiedliwo-· 
ści, 56-letni Valerio Traversl zo
stał w niedzielę ciężko raniony na 
ulicy przez nieznanego os:ibnika. 
Przypuszcza się, że zamach na 
inspektora pozostaje w związku L 
napiętą sytuacją w więzieniach 
włoskich, gdzie wskutek zatłocze
nia i długiego oczekiwania na roz
prawy dochodzi często do buntów 

210 240, 1975: 180 205, 1974: 
155 175, 1973: 135 150, 1072· 
120 135, 1971: 110 125. 1971)· 
105 115, 1969: 100 115. 

„Polski Fiat 126 p" 1977: 130. 
1976: 110 - 120, 1975: 95 - 105, 
1974: 91 - 100, 1973: 88 - 95. 

„Polski Fiat 127 p" 1974: 165 -
175, 1973: 150 - 165. 

„Warszawa" 1973: 90 - 105, 1972· 
90 - 98, 1971: 80 - 90, 1970: 68 -
77, 1969: 55 - 72. 

„Syrena" 1976: 105 - 120, 1975: 
92 - 100, 1974: 81 - 94, 1973. 70 -
81, 1972: 65 - 72, 1971: 50 - 60, 
1970: 50 - 55, Hl69: 42 - 51. 

„Skoda" 1976: 205 - n5. 1975: 
190 - 210, 197-l: 165 - 175, 1973 
145 - 165, 1972: 115 - 125, 1971 • 
108 - 125, 1970: 100 - 120. 

„Wartburg" 1974· 160 180. 
1973: 155 - 165, 1972: 130 - 150, 
1971: 128 - 145, 1970: 110 - 130, 
1969: 105 - 115. 

„Trabant" 1974: 105 - 115, 1973· 
90 - 98, 1972: 80 - 88, 1971: 75 -
82, 1970: 65 - 74, 1969: 62 - 68. 

„Moskwicz" 1973: 125 - 185, 
1972: 120 - 128, 1971: 105 - 115, 
1970: 92 - 100, Hl69: 85 - !l5. 
„Zaporożec" 1976· 125 - 140, 

1975: 120 - 130, 1974: 105 - 120, 
19W: 95 - 105. 

„Dacia" 1975: 155 - 170, 1974· 
145 - 160, 1973: 140 - 150. 

„Zastava 1100 p" 1976: 240, 1975· 
220 - 240. 

„Seat" 115 - 135. 
(Obserwator) 

waczy włoskich, 

Ofiary huraganu 
Jale wynika ze wstępnych danych, 

przekazanych w niedzieli: przez ra
dio w Antanarlwie, 36 osób zginęło 
a 16 tys, zostało pozbawionych da
chu nad głową wskutek huraganu 
„Emilia", który przesze przez Re
publikę Madagaskaru w ubiegt3 m v 
godni u. 

Kronika wypadków 
SOBOTA. • O godz. Ull na ul 

Rokicińskiej przed posesją 2'50 kie
rowca „Syreny" wpadł w poślizg, 
zjechał na lewą stronę jezdni l zde
rzył się czołowo z ciągnikiem „Ur
sus". Kierowca samochodu osobo
wego doznał urazów głowy i prze
bywa w szpitalu. 

• O godz. 8.20 przy skrzyżowaniu 
ul. Rzgowskiej ! Broniewskiego kie
rujący .,syreną" Jerzy c. nie ustą
pił pierwszeństwa przejazdu 1 spo
wodował zderzenie ze „Starem". Pa
sażerka „Syreny" Halina C. dozna
ła obrażeń ciała; po opatrzeniu przez 
lekarza zwolniono ją do domu. 

• O godz. 13 przy sJnzyżowaniu 
ul. Dąbrowskiego i Kraszewskiego 
Robert o. (Lat 8) raptownie wszedł 
na jezdnię i wpadł na bok „żuka". 
Chłopiec doznał złamania obojczy
ka l wstrząśnienia mózgu; przeby
wa w szpitalu. 

• Do tragicznego wypadku do-
szło o godz. 14.10 w pobliżu skrzy
żowania ul. Armil Czerwonej l Wy
sokiej. Przechodzący przez jezdnię 
- 30 m od przejścia dLa pieszych -
Albin T. (lat 44) I Henryk P. (lat 
63) wpadli pod tramwaj 10/li. Pierw
szy z nich poniósł śmierć na miej
scu, drugi doznał wstrząsu mózgu 
oraz urazu głowy l przebywa w 
szpitalu. 

NIEDZIELA • o go<U. 1.so w 
Andrespolu ns ul. Ro:tmcb;\akiaj (w 
pobliżu ul. Wiączyńskiej) kierowca 
„Fiata" Kazimierz S. na skutek 
nieostrożnej jazdy wpadł w poślizg, 
uderzył w drzewo, kilkakrotnie prze
koziołkował I wpadł do rowu. Kie
rowcę „Fiata" z ciężkimi obrażenia
mi <;lala przewieziono do szpitala. 

Swrndkow1e tego wypadku pro-
szeni są o skontaktowanie się z 
WKRO. MO w Lodzi, ul. Wł. Bytom
skiej 60, tel. 715-86. 

• O godz. 6.55 przy ul. Wojska 
Polskiego 167 kierowca „Fiata" ude
rzył w tył autobusu „Jelcz". Pasa
żerka samochodu Halina P. (lat 36) 
poniosła śmierć na miejscu, pasażer 
Wojciech K. (lat 31) z clętklmi o
brażeniami ciała przewie!'J!ony zo
stał do szpitala. Trzecia z jadących 
„Fiatem" osób I kierowca po opa
trzeniu obrdeń przez lekarza zwol-
nieni zostali do domu. (wlt) 

„KttKUł..ECZKA" 

I losowanie: 
'· 17, 20, 25, 30, 31 

dod. 7 

końcówka banderoli: 
534245 

II losowa.nlet 
I, 13, 18, 23, 19, 81 

dod. 27 
ll:ot\e6wka banderollr 

301185 

DUŻY LOTEK 

I losowanie: 
2, 6, 7, 13, 29, 46 

dod. 22 

n losowanler 
3, 4, 7, 8, 23, 27 

końcówka banderoli: 
5542 

8ędzlemu S11du Wojewód'llkll!CO 

.AILO·Dll 
BUCHALSKIEJ 

wyrazy serdecznego 
a powodu ś111ierd 

współczucia 

O J C A 

•kł&daj111 

XOLl'!ŻANlU i llOLE<l>ZY 
otaz NAJBLl!t;Sl 

WSP0ŁPRA.COWNICT 

Wyrazy głębolclłlgo wsp(>tczucla 
mał:lo.nkom 

DR DR -

M~ROSŁAIWOWt 
i MAR'll KACPRZAKOM 

• powodu śmie.rei 

MATKI - TESCIOWll:.J 

lkłada.111 • 

PRACOWNICY z WOJEW0DZ
KIEJ STAC.JI SA NITA lłNO
EPIDEMIOLOGICZNEJ w SIE
RADZU z siedzibą w ZDuię. 

SKIEJ WOLI 

Z-cy dyrektora ł.RD „WARS" 

JAN10WI 
WITKOWSKIEMU 

wy.rasy cłęboklego WtOFP61c-iu cla 1 

powodu łminel 

MA.TB.I 

•Jrłal!aAI 

DYRID'.CJA., POP PZPR, RA
DA ZAłtJ,ADOWA ora-. PRA

COWNICY 

Dnia 11 lutego 1977 roku zmarł 
nasz na}dro:tszy Mąż, Tatuś Dzia. 
dziuś ł Brat 

S. ł P. 

KAZIMl'ERZ 
K.AICZMARSKł · 

Pogrzeb odJb.izie 1lę dnia li 
lutego 1977 roku o godz. lł.30 z 
ka.plicy cmentarza katollckieco na 
Zarzewie, o czym zawiadamiają 
pogrążone w głębokim smutku 

2/0NA, DZmCI i POZOSTA
ŁA RODZINA 

W dniu 10 lutego 1977 r. zmarła 
nu„a kochana na.ma w wieku 
l'1 lat 

S. ł P. 

JANINA KO'SICKA 
• domu DUŻALSKA. 

P-01frseb odbędzie al• dnJa 1' 
lntego 11'17 toku o 1:odz. U.30 
z k&plicy cmentarza Nieustającej 
Pomocy przy ul. Szczecińskiej, o 
czym zawiadamiają pogrąteni w 
żałobie 

SYNOWIE s ZONAMI, WNU· 
CZĘTA ! ' POZOSTAŁA 

RODZINA 

Z DZmNNIK POPULARNY nr 35 (862fl} 

' 

Międzynarodowy Konkurs 

Czerwonego Krzyża 

Dkazia dla naimłodszvch artvstów 
Pol&ld rysunek dziecięcy zyskał 

sobie na świecie du.że uz.nanie. 
Obeonie na.Jmlodsi lód?.cy artyśc!
plastycy stają przed kolejną szan
są za.prezentowania na światowym 
forum swoich umiejętnooci. 

Liga Stowarzyszeń Czerwonego 
Krzy-ża o~ło.sila konkurs rysunko
wy dla dzieci i mlodzie:!:y, zwią
zany temaitycznie z hasłem obra
nym dla te.gorocznego Międzyna
rod.O<Wego Dnia Czerwonego !{ny
ża. Hasło to glooi - „Humanita
ryzm i pokój". Termin nadsyłania 
prac na Iron.kurs Jest s•tooUIIlkowo 
krótki, ale wystarczający dla zre
aJi:rowania prac przez czlonków 
szkolnych kól PCK. Ud'Zial w kon
kursie może brać młodzlet w wie
ku 12-14 i 15-17 lat. Prace oce
niane będą w tych dwóch grupach 
wiekowych. Rysunki powinny być 
wykonane na bristolu. w technice 
akwarelowej, a maksymalny format 
nie może przekraczać 30X22 cm. Na 
odwrocie 1)0Winno zna'1eżć się na
z;wisko i imię autora, wiek. nazwa 
szkoły i jej dokładny adres. 

Szkolne koła PCK mają n.adsy
lać prace swych członków bezipo
średnio pod adresem ZG PCK. War
szawa 1, skr. pocztowa 47, Wydzial 
dis Młodzieżowych, n.ajpótniej do 
końca marca br. Po pr.reprowadze
niru Belcltcli prae z całego kraju, 
najlepsze przekazane wstaną Li
d-ze St.owa~eń Czerwonego 
Krzyta. 

W)"daje &ię, te lódl:ka mlodzież I 
Drqgiemu KoledH 

dr med, 

MIROSŁAWOWI 

KOSICKIEMU 
- adiunktowi zakładu - serdeC•• 
ne wyrasy wapółcsucla • powodu 
śmierci 

MATKI 

składają 

KIEROWNIK I WSPOŁPRA
COWNICY z ZAKł.ADU MEDY
CYNY SĄDOWEJ AM w ŁODZI 

DA!N'USI UP1r'łSIK:lEJ 

MA.TB.I 

ńłada.J111 

KOLUAN'KI I B:OLJfDZY 

a ZESPOŁU JmONOJIICZNO. 

ADMtiNIS'JlR.A CYJNEOO 

8ZK.Oł. I.OD~ - GOBNA. 

Z głębokim talem 11awlactamls
m1". te dnia 11 łuter:o 1977 :roku 
zmarł 

~. ł P. 

ZYGMUNT ZWOLSKI 
długoletni nauczyciel 

II Liceum Ogólnokształcącego 
w Pabianicach 

Pogrzeb odbędzie się we wto
rek, 15 lutego o godzinie 15 z 
kośrioła Najświętszej Marłl Pan
ny w Pabianicach 

ŻONA I llYNOWlE 

Z powodu imlercl emeryta na· 
nego przedsi~bioT1twa - dłu&o

Jetnlego pracownika 

JOZ'EFA 
MORAIWSKIEGO 

W"JT•ą &łfbo~ W11Jl'lłczueta 

2:onle l Kolblnl• Zmarłeco 1kła

daJ111 

DYlł.MtCJA, ILAIDA ZAK.ł..A. 
DOW A oru KOLEŻANKI ł 
KOLEDZY 1 B.OMmNATU 

ROBOT DROGOWYCH 
W ŁODZI 

z gJęboki111 talem zawiadamia
my. te dnia 11 lutego 1977 roku 
zmarł w wieku lat 73 

S. ł P. 

R!OMAN 
MłCHAILEWSKI 

llfta hr. łałobna odb•drie etę 
dnia lł lutego br. o godz. U.30 
po c-.y,m nastąpi wyprowa.dze.nie 
zwłok z kaplicy cmentarza na 
Radogoszczu. 

ŻONA, DZIECI, WNUKI 
i RODZINA 

Dnia li lutego 19'1'1 roku zmarł 
w wieku 85 lat najukochailszy 
.najlepszy Ojciec, Teść 1 D-.iadziui 

ł. ł P. 

JAN Wil1NCZA 
Pogrzeb odbędzie się dnia u 

lutego br. o ~odz. 15 z kaplicy 
Stareł!o Cmentarz:> katolickiego 
w Zgierzu, o czym uwiadamiają 
pogrąłenl w głębokim bólu 

CORB.A, ~C l WNUCZKA 

czerwonokrzyska powinna szeroko 
skorzystać z tej międzynarodowej 
inicjatywy, której celem, jest upo
wszechnienie idei humanitaryzmu 
WŚród najmłodszych obywaie.U 
świaita. Nie wątpimy też w przy
szłe 6\lkcesv. (er) 

Hamulce na eksport 
W hl'. Zaklatly Sprzętu Motocy

zacyjnego .,Polmo" w Praszce do
starczą zakladom ,,Kamaz" w 
ZSRR, produkującym ciężarówki, 
30 tys. kompletów pneumatycz
nych układów hamuloowYch. Fa• 
bryka w Praszce wytwarzać ma 
rocznle 60 tys. kompletów tych u
rzą~eń, które otrzymają - „Ka
maz oraz zakłady motoryzacyjne 
w Polsce. 

W dniu 11 lutego !977 T. zmarl 
nagle nasz serdeczny Kolei;a chl
rurr: on.kolog 

DRMJ!:D. 

JftJN'USZ HANKl:E\\flCZ 
.w głębokim talu łegnają dro. 

g1ego PTZyjadela 

WSPOŁPRACOWNICY 
s ODDZIAŁU ONKOLOGII 
OGOLNEJ, z ZAKŁADU RA
DIOTERAPII I PRZYCHODNI 

ONKOLOGICZNEJ 

Z głębokim talem tegnamy 
~7a~ł!~~ nagle w dniu 11 lutego 

DR 

JANUSZA 
HANKIEWICZA 

nuugo drogiego Kolegę, dosko
nałego chirurga, człowieka e 

wielkim 1ercu. 

Rodzinie •kła<!amy wyrazy 
!1'Uerego współczucia 

LE!tARZE I PIBLĘGNIARKI 
li ODDZIAŁU CHIRURGII ON
KOLOGICZNEJ SZPITALA im. 

M. KOPERNIKA w ŁODZI 

Dnia 11 lut81{o 1977 ~oku •marł 
na&l• 

DR 

JAINUSZ HANKIEWICZ 
N:u~ D~ogl Kolega, wspaniały 

c~łow1ek 1 lekarz. Wyrazy głębo
kiego wspólczucia Rodzinie skła. 
daJIJ! 

KOLEDZY 11 ODDZIAŁU GI
"N&KOLOGU ONKOLOGliCZ

NEJ 

W dniu li lutego 1971 roku zma. 
rła nasza Koleżanka 

ANNA 
PEŁCZYŃSKA 

Była c-iłowiekiem wielkiej dobroci 
i uczynności. Pozysl<ała nasze 

1er~a i szacunek. 

Wyrazy głębokiego współco:ucla 
Mętowi I Rodzinie aklada.Ją: 

DYREKCJA, RADA ZAKŁA
DOWA, POP PZPR, KOL"l!!
ZA N~I I llOLEDZY z DRM 

i OWI w LODZI 

Dnia 11 lutego 1971 roku zmarła, 
przeżywszy łllt 54 

$. ł P. 

JAININA 
WASILEWSKA 

Pogrzeb odbędsle a1, we wł<tr~ 
li lutego br. o gods. 16 na Sta: 
rym Cmentarzu nym .• ka.t. przy 
ul. Ogrodoyvej, o czym zawiada
miają pogtątenl w głę·boklej ta
ł<tble 

MATKA, MĄ:t, SYN, SYNO
WA, WNUK i RODZINA 

.Dni~ 1! !u~ego 1_977 toku po dłu
gich 1 c1ęzk1ch cierpieniach zma. 
rla nasza kochana Matka Bab
cia i Prababcia, przeiywszy 
lat 85 

S. ł P. 

STAINISŁAIWA :MTKE 
s domu JANKOWSKA. 

Pogrzeb odbęd1'1e aię w dnlu 
14 lute~o br. o god'Z. tł na cmen
tarzu sw. Antonie.go - Mania, o 
czym n wladamiają 

SYNOWIE, SYNOWA, WNUKJ 
I PRAWNUKI 

Dnia U lutego 1971 roku „ma. 
rla nleoczeklwanle nas:ra jlroga 
Koletanka, najlepszy przyjaciel, 
wspaniały człowiek 

S. ł P. 

J.AINltNA 
WASILEWSKA 

kie>rownlk działu otganincyjnego 
Biura OŁ - NOT. 

. Wyrazy ęlębokiego współczucia 
1 szczerego żalu Rodzinie składa. 
ją: 

PREZYDIUM RADY ODDZIA
l.U, KOLEŻANKI i KOLEDZY 

z BIURA OŁ - NOT 



Na budowie w Kozienicach Alkoholowa podkultura 
Z każdym rokiem wypija się w Łodzi więcej alkoholu. W całym 

kraju także. O rozmiarach alkoholizmu dają pojęcie wyniki badań 

działu prognozowania Polskiej Akademii Nauk. Przedstawił je osta

tnio publicystom społeczno-prawnym zastępca prokuratora generalne

go PRL - KAZIMIERZ KUKAWKA, który pełni także funkcję 

przewodniczącego Zarządu Głównego Społecznego Komitetu Przet>iw

alkoholowego. 

I 
nformacje sa dość przera 
żające, ale musimy zd:ic so 
bie sora wę z istoty pro

blemu, tym bardziej poważ 

przeciętnie cz.tery dalsze (Żona 

dzieci, rodzice, rodzeństwo) mamy 
sporą grupę ludzi uwikłanych 

w podkulturę alkoholową. 

Kr.opla w morzu 

Kaprysy pogdy nie zahamowały tempa prac na te
renie elektrowni KOZIENICE. Prace montażowe kon
centrują się na wznoszeniu ścian osłonowych budyn
ku głównego. Równocześnie trwa budowa kotła pierw
szej 500 oraz montaż i scalenie skraplacza i elektro-

nego, że kilka procent obywateli 
wypi.ia połowę alkoholu dostarcza
nego na rynek. Wiek tych ludzi 
określa się głównie jako „przed
małżeński". Należą jednak do tej 
grupy także młodzi małżonkowie 
i młodzi ojcowie. 

Tu zaczyna się groźny stan, któ 

ry w niedalekiej przyszłości może 

doprowadzić do powiększenia się 

liczby osób chorych na al

koholizm. Jeżeli uznamy, że 

w orbicie rodzinnej tych osób są 

Do zwalczania skutków nadmier
nego picia oraz do ratowania lu

dzi z choroby alkoholowej' mamy 

zaledwie 418 poradni przeciwalko

holowych oraz 1370 łóżek leczni

ctwa zamknietego. Nie ma się 

więc co dziwić nowemu zjawisku, 

które wyrasta .na tym gruncie: J& 

leczenie antyalkoholowe kieruje się 
fiłtra. CAF-Stan. 

TRAMWAJ, TROLEJBUS, AUTOBUS? 

K omuniikacja miejska l1rul 111ie rozpiesz
cza - 'Z tego zdajemy sobie sprawę. 

Okaz;uje się, że pasażerska niedolę 

można także zmierayć i wyrazić w li-
czbach. Otóż według normy dla komunikacji 
miejskiej, tabor wykorzystany jest w pełni 

wtedy. gdy na metr kwadratowy jego po
wierzchni przypada 8 pasażerów. Nietrudno 
sobie wy-0brazić, że przy takim -zagęszczeniu 
jako tako wygodnie moga podrórować tylko 
przedszkolaki. Tymczasem okazuie się, że w 
godzinach szczytu, kiedy MPK przewoizi 37 
proc. ogółu pasażerów, tabor wykorzystyWa
ny jest w 200 procenta.eh. A wtem 16 osób 
na metr kwadratowY! 
Także czas przejazdu taborem MPK zdra

d1..a stalą tendencję do wydłużania się. Pręd

kość ta km na godzinę. z laką jeżdżą dziś 

nasze tr?'l'lWaje. nie wymaga właściwie ko
mentarza. Zresztą w ~odzinarh szcz.vtu na
w et ao te:r sreanlef tramwaJom cfilleko. 
Pasażerskie lamenty rozbrzmiewają od da

wna. w ostatnieh latach wv<łuchiwane są 

i~dnak z większa uwaga. P roblemy ltomuni
kacji mieiskiej ZiOStałv szeroko uwzględnio

ne w programie pQprawiania warunków ży

cia w naszym kraju. Widać zreszta efekty: 
trooka o wygodę pasażera zadecydowała o 
podoisaniu umowy z „Berlietem" o podjęciu 

produkcji „Autosanów". stanowiących nowo
czesną, ulePSzona wersję „Sanów". Pierwsze 
dostawv nie zrobiły wprawdzie dobrej rekla
my tym autobusom: część wozów WV!llagała 

rem011tu wkrótce P-O wvjechaniu za !abrycz
na bramę - dzi<l tak dramatyczne svtua<'.ie 
aalicr..a się już do przeszłości. Resort admi
nistracji zapewnia w każdym razie. że pro. 
ducent. stara się uwzf!!ednić wszystkie uwagi 
użvtkownika. czyli MPK. 

W sumie komunikac ja miej.ska dysponuje 
coraz lepszym taborem. Oprócz „Ber.lietów" 
przvbvwaią iei bardzo dobre węgierskie „Tka· 
ru.sy" oraz now<>czesne tra mwa je typu 1~5-N: 
stanowiące oryginalna P<tlska konsib~ukcię 1 

za.JDeWniajaće sto911nlmwo w ygodna ia:zdę. W 

tym ro~u miejskiie przed&iębiOll'stwa komuni
kacyjne powinny wzbogacić się o około 200 
takich tramwajów - innych się iuż nie pro
dukuje. Załoga „Konstalu" zaoowiada ,z.resz
tą przekroozenie planu !I> 40 doda·tkowych 
105-N. Jednocześnie teg~ne d-0stawy au
tobusów wszystkioeh typów powinny sięgnąć 
1831 wozów. 

W rez.ultacie z taborem nie będzie więk
szych kłopootów. Nie przyniesie t jednak od
czuwalnej poprawy - komunikacja miej&ka 
oferuje nam bowiem kiepskie warunki po-' 
dróżowania nie tylko z powodu . braku tabo
ru.. Rzecz w tym, że rozwój komunikacyj
ne.i sieci. a zwlaS'Zcza tzw. przel-0towość tras, 
nie odpowiada,ią już potrzebom szybko ro'L· 

buctowują.cycb się miast. Coraz częściej za
czynają się robić „korki", a im liczniej&y 
ta hor - tym ich więcej. 

Z czasem problemy te ·r=wiąże bud.owa w 
najWtększy("h mias~h Hnii metra, jes;t t<> 
jednak sprawa dalszej przyszłości. Tymcza
sem trzeba z.naleźć rozwiązanie na naibliisze 
lata i eksperci z Instytutu Kształtowan i a 

Środowi.ska ora-i z resortu 'administracji wi
dzą je... w tramwajach. Z tym iedonak, że 

będzie to tramwaj w nowej wersji. 
Tramwaj przys.złości musi kursować w 

dzielnicach .śródmiejskich na innym poziomie 
ni ż pozo~tałe woz:y. Jest to oodstawowy wa
runek dla zapewnienia mu sprawnei jazdy 
z zakładaną prędkością 26-28 km/godz. Po
stuluje się zatem przeniesienie linii tramwa
jowYch w centrach miast do tuneli. albo na 
estakad:v - w zależności od miej.sco'Wych 
warunków. 

Za tramwajem _przemaiwi.ają głównie niski e 
koszty rozbudowy sieci. Założenie kilometra 
linii tramwajowe.i. łącznie z urządzeniami 

towarzyszarymi, kosztuje 10-12 mln zł, na
tomiast budowa kilometra linii metro - oko
ło miliarda złotych. 

J eszcze niedawno wydawa.lo się, że tram
waje - a także t rolejbusy - przeźyWają 

swój zmier.zch. Długość Ltnil tramwajowych 
-,.~~ ................ ~~~ 

I • 
kurezyla 11, 1ystematyoznl.e, epa.dająe w !IO

.ku 1973 do najniższego poziomu 882 kilome
trów Trudno zaprzeczył, że trakcja tramwa
jowa ma swoje słabe strony. Głównym argu
mentem przeciw niej było jednak w istocie 
rzeczy przeświadczę;itie, że jest to środek ko
munikacji przestanały. nie pasujący do no
woczesnycll miast. Dziś zauważa się na ca
łym świecie powrót do rozwiazań uznanych 
i sprawdzonych. W więks:oości krajów prace 
nad nowym taborem i trakcia dla komunika
cji miejskiej zostaly mocno przyhamowane. 
Do renesatll.su trakcji elektrycz.nei przyczynia 
slę poza tym wzgląd na ochronę środowi&ka. 
Walka z hałasem i zanieczyszczaniem po
wietrza nabiera w go.spodarce miast coraz' 
większej wagi i komunikacja nie może być 

z tych starań wyłączona. A trakcja elektrycz
na ole pozostawia za sobą smugi spalin. 

Trolejbusy są najcichszym środkiem komu
nikacji i' t'ltyba przede wsey>stkim dm.tego 
święcimy ich powrót: w Warszawie urucho
mione mają być linie trolejbusowe na tra
sach Dwor:zee Południowy - Piaseczno oraz 
Piaseczno - Konstaaicin. Stolica. Gdańsk 

i TJubUn otrzymają do końca pięciolatki 300 
trolejbusów zakupionych w ZSRR. 

Oczywiście, trakcja elektryczna jest tylko 
jednym z rozwiązań. W małych miastach 
będzie się nadal ieZ<łziło autobusami. w du
życ!h ośrodkach i>ozostaną one uzupełnieniem 
tramwajów i trolejbusów. Dla GOP przewi
duje się budowę sizybkiej kolei miejskiej. 
Projektów jest wiele. sprawa najważniejszą 

pozostaje jednak fakt. że. nad problemami 
komunikacji miejskiej prowadzone sa tnten
sywne prace. Dowodza one zaintereoowania 
•a trudna kwestia. w niemałym siopniu de
cydująca o poziomie nasze-go życia. Zwłasz

cza. że zgodnie z doświadczeniami innych 
krajów. rozwój motorvzacji nie qdciąży ko
munikacji miejskiej. Zwiększy tylko stawia
ne jej wymagania - I o tYm także warto 
pamiętać. 

URSZULA SZYPERSKA 

dni i nocy toczyła się 

200 bitwa o miasto nad 
Wołgą, Świat śledził jej 
przebieg z zapartym 

tchem. 1'3 wrzesn1a 1942 
roku po zadętych walkach-
hitlerowcom udał·o się we
drzeć do Stalingradu. Roz
gorzały wówczas walki uli
czne o wyjątkowej sile i zacię
tości. Obrońcy miasta, zag1a
dzając wrogowi drogę ku 
Wołdze, bronili mężnie każdej 
dzielnicy, ulicy i budynku. Ja
ko widome świadectwo męs

twa i nieugiętości żołnierzy 

radzieckich, przeszedł do hi
storii sławny „Dom Pawłowa", 
który przez 58 dni opierał się 
atakom hitlerowców. Dowód
ca tej nie.zwyciężonej placów
ki, kpr. Jakow Pawłow został 

odznacz-ony Złotą Gwiazdą 

Bohatera ZSRR. Publikujemy 
dziś fragment jego wspom
nień. 

NIEZWYCIĘŻONY 
-noM PAWŁOWA'~ '' . N a rozpoznanie poszliśmy nocą, 

w czwórkę: st. &zer. W. Gluszenko, 
szeregowcy: A. Czcrmłgolow, A. 
Aleksandrow i ja , jakc lcapral, do
wódca grupy. Szybko przeszukaliś

my piętro za piętrem, pokój za po
kojem i zeszliśmy do piwnic. Za· 
staUśmy tam wiele kobiet z dzieć
mi, staruszków i paru rannych żoł
nierzy z naszym instruktorem sa
nitarnym 8. Kalininem. 

No i jakże stą,d odejść? Byle ja. 
ki zlhiczaly faszysta mógł z łatwo
ścią cisną.o granaty. Właśnie tu, w 
tej piwnicy, uprzytomniłem sobie 
moc i wielkość żołnierskiego obo
wią.zlru. Nie, nie mieliśmy prawa stąd 
odejść! Rozka1.a.łem Kalininowi do
ręczyć do sztabu meldunek. w któ
rym donosiłem gdzie się znajduję. 
pr.osilem o posiłk.i., amunicję i pro· 
wiant... Dopiero po 48 godzina.eh 
żołnierzowi udało się dotrzeć do 
szta.bu. Wówczas na mapie komisa
t·za batalionu I\. J. Żukowa poja
wiła Się nowa nazwa: „Dom Pa
włowa". A wkrótce potem na oso
bistej mapie feldmarszałka Paulu
sa broniony przez nM dom został 

oznaczony jako twierdza. 

Dobrze pamlętlldl! moment, gdy 
na placu przed naszym domem, u
słanym trupami wrogów, poka.zały 

się dwa czołgi. Za nimi postępowa
ła niemiecka piechota. 

Zgodnie przemówiły nasze pepe
sze. Jak zwykłe zdecydowanie dzia· 
ła. Ukrainiec Wasyl Gluszczenko. 
Celnie terk.ocze „maksym" Ilji Wo
ron()Wa. Z rus'Mlio p.pane. eelny 

o!l'led prowadząi Gruzin N. Mos,Ja
szwili, Uzbek A.. TUllgunow, Kazach 
T. Murzajcw... Trafiony pierwszy 
c:iJolg · zakręcił się bezra.dnle w 
miejscu, Drugi zbliża się do ka.mie
nicy, Pod jego osloDĄ faszyści pod
clwdz!l prawie poci sam dom. .• 

płonącego c?..olgu. Nie baooąc na 
złowrog·o świsz.czące kule, komso
molec Mur:iJajew podczołgał się do 
nieg;o, Po drodze dwa razy ugodzi
ły go pociski, lecz w końcu wyniósł 
towarzysza bl'onl r. pola ostrzału. 
Przyłożyłem ucho do piersi Jefre
mowa. Serce już nie bilo •.• Wyją
łem z kieszeni jego munduru le.gi
tymację komsomolską. Między zbro
czonymi krwią kartkami znalazłem 
pa.pferową zakładkę z napisem 
„Przysięgam mętnie i dzielnie wal
czyć z wrogami naszej ojczyzny -
hitlerowsklmi najeźdźcami. Dla na
szej slawue;J partii bolszewickiej 
- dla na.rodu nie pożałuję swej 
krwi I życia.. Jefremow". 

Ten eptzod tłumoozy dlaaiego 
nasz etom był dla wroga iwlerdzą. 

TTeścią żyoia żołnierzy ra.dZieckich 
w tych dniach były płomienne sło
wa: „Za Wołgą Ziemi dla nas nie 
ma!" 

Tu. a iOclMa Stalingradu, ka.My z 
nas walczył za siebie i za Ojczyznę. 
Za swą republikę I cały Kraj Rad. 
Nic nie było w stanie oddzielić nas 
od Ojczyzny - krwią I sercem zro
śliśmy się z nil\. Jej los był na
szym losem. Jej zwycięstwo - na
szym zwycięstwem •• „ 

„po protekcji". Dotyczy to oczy
wiście osób świadornych własnej 
niedoli alkoholowej ,j dążąeych 1o 
wyrwania si.e z obłędnego ~tanu. 

Istnieje jednak ogr.:imna ilość są

downie zobowiąza,nycb do leczenid 
zamkniętego i ci - a także ich 
otoczenie - czekaja mi esiącami na 
miejsce w szpitalu Cóż z tego, 
że w Łodzi 718 osób sklerowarn„ 
w zeszłym roku na leezenie przy
musowe, w tym część na szpi tal. 
ne? Wyroki sadowe są w te.l mie
rze mało skuteczne. bo nie ·dzia 
łają ze skutkiem natychm\asto„ 
wym. Zdegenerowani alkoholicy 
nie czekają w stame abstynenci ' 
na umieszczenie w szpitalu. Prze
ciwnie - z niejaką desperacją 
poddają się nałogowi i niszczą 

rodziny. 

Co po leczeniu ł -
Zakładamy, źe dojdzie w~zcie 

do stanowczego respektowania 
przepisu uchwały antyalkoholowej, 
zobowiązującego do budowy za
kładów zamkniętych leczenia od
wykowego, że powstanie gęsta sieć 

poradni przeciwalkoholowych i 
będziemy mogli mówić o natych
miastowym skutkowaniu wyroków 
i. orzeczeń. Pozostaje jednak pro
blem, który dziś iest szczególnie 
dyskutowany: jaka jest gwarancja 
skuteczności leczenia? W przy. 
padkach dobrowolności - duża, w 
przypadkach przymusu - nader 
niepewna. 

I nie chodzi tu o dobrą wolę 

1'acjenta, który może już pozbył 

się nałogu, lecz o warunki, w 
których ma utrwalić skutki le
czenia. Otóż te warunki, to naj
częściej środowisko, w którym nie 
otrzymuje pomocy powstrzymują

cej go od powrotu do nałogu, lecz 
przeciwnie doznaje bodźeów 
działających w odwrotnym kie
runku. 

Srodowiska są oporne na wpły
wy propagandy antyalkoholowej, 
na próby przeksztakania obycza
jowości pieta, na nauki kultural
nego spożywania napojów wysko-' 
kowych. Zresztą, jak tak dobrze 
się zastanowimy, to oddziaływanie 
za pomocą obrazu patologicznej 
wątroby czy nerki trzeba uznać 

za naiwność. Karykaturalne kukły 
pijaków, które widniały przez 
dłuższy czas w witrynach wielkich 
sklepów w f.,odzi, też budziły wię 

cej śmiechu niż zadumy nad ich 
znaczeniem. 

W uąA, gdzie alkoholizm stajlł 
się klęską narodowa (w całym 
świecie obserwuje się pijacki 
trend), ogłoszono J'rogram walki z 
alkoholizmem jako 

Czas oświecenia 

antyalkoholowego 

W naszych formach propa~an7 
dowycb trzeba chyba rozwmąc 

podobne, szersze dzial!anie, zbliża
jące je do konkretnych aktów w 
miejsce obrazków i wykresów. 

Jednym z celów tego działania 
byłaby kontrola (typu opiekuńczo
wychowawczego) nad osohami, wo
bec których sad wydaje takiej 
treści orzeczenie: „„.zobowiązuje 
się do powstrzymania się od uży. 

wania alkoholu ( •.. ).'' Według da
nych )Statystyki sądowej, sądy wy
dają rocznie w stosunku do re-

ognia I metalu, lecz ta.kże siła woli, 
wytrzymałość nerwowa, sila. prze
konań i poglĄdów - to, oo nazy
wa.my ideologią. 

Pamiętam 25 rocznicę Wielkiego 
Paźd~ernika. Do na.szego domu 
pl'Zedarl się wówczas starszy oficer 
polityczny N. Kokurow. Jego wy
wód był krótki i wymowny. „Oto, 
towarzys~e. zeszliśmy sie wszyscy 
z różnych str001. Ten z Wa.Ida.ja, 
tamten z Uk.ra.iny, ten znów z Ab
chazji, dalekiego Tadżykistanu oey 
Ta.tarii. I oto wspólnie my - lu- · 
diiie radzieccy :_ bronimy się dziel
nie. Bijcie więc faszystów. Wyko
nujoie obowiązek żołnierski jak 
najlepiej. Patrzy na was Ojczyzna •.• 
Serdecznie pozdrawiam was w dniu 
święta, towarzysze, i niech żyje 

zwycięstwo!" 

W pół godziny potem znów sta.. 
nęliśmy na swych stanowiskach. 
Zjedooozyly się w Jednym porywie, 
w jednym pragnieiliu l dążeniu 

serca na.szeg-0 wielonarodowego gar
nizonu. I znów zawierzallśmy sobie 
nawzajem swe życie. I nasz los je
dnoczył się z losem Ojczyzny". 

cydywistów 2 tys. takich orzeczen 
i tyl eż orzeczeń o obowiązku pod
dania sie leczeniu orzy ori"ekaniu 
kary z zawieszt:niem jej wvkona
nia. Prosta sprawa· „jeżeli nie 
wykona nakazów - można od
wiesić karę, Można. ale czy o · to 
chodzi, czy też o przekonanie czło 
wieka o dobrndziejstwie poddania 
się nakazowi?" 

Podstawowa sprawa jest dot.arcie 
do rodzin osób nadmier nie piją

cych, poddanie analizie rodzinnego 
'i:ycia, warunków m a terialnych, 
zainteresowań skłonności . Te n kie 
runek powinien podj.ąć ruch anty
alkoholowy i współdziałające z 
nim organizacje i instytucje, ~w 
tym komisje s,połe~zno-lekarskie, 

kuratorzy sadowi i społeczn;i i in. 
Tylko w zeszłym roku łódzka 

milicja zlikwidowała 228 bimbrow
ni i 318 melin, w których o każ
dej porze dnia i nocy można b)łło 

kupić lub wypić alkohol. W re
jestrach MO jest 2.300 nieletnich 
w rodzinach alkoholików. W Izbie 
Wytrzeźwień . zatrzymano w ze
szłym roku 15 tys osób. A dla 
ilu zabrakło miejsca?„. 

Co daje Izba Wytrzeźwień? 
„Zdjęcie" z ulicy pijanego zwięk
sza bezpieczeństwo. Pijany jest 
dwojakO'- niebezpieczny: jako · cel 
ataku bandycki~go i jako spraw
ca włamania. kradzieży, chuligań
stwa, zagrożenia bezpieczeństwa w 
ruchu itd. Izba jest v.rięc „prze
chowalnią", spełniającą role pro
filaktyki przestępczości. 

Mam jednak obsesyjne pytanie! 
kiedy połozymy tamę fali pija
nych, wkraczających swobodnie w 
publiczne życie miasta po to, żeby 
ich stamtąd z cała pieczołowito
ścią wyjmować ... ? 

ZOFIA TARNOWSKA 

Ł6dzki IP -
gospodarce 

Naukowcy z !ódzkiego Instytu· 
tu Przemysłu Skórza,nego pooei• 
mufą m. In. badania mające n.a 
celu racjonalne w11kórzust11wante 
surowców naturaLnych. Przykła

dem może byc! op„aaowanie n•J
we; metiody konserwacji skór 
surowych, której za;stosowa,nie 
pn yni osro poważ,... """'"1„ a,__ 
nomtczn.e dzięki 'tilcw!dac11 na 
powtenchnt skóru tzw. plam sol
nych,' obnltających ie j iakość. 
P1amu te występawaly przy sto
sowa,nlu tradycyjnych spos-obów 
konserwa.ej! surowca. Innym o
siągnięciem jest lepsze wykorz11-
sta,nte w prod,ukcji skór oclzieżo

wych I obuwniczych, zdejmowa
nych z tusz świńskich i dotyeh
cza,s traktowanych lako bezuż11-
teczne odp<Ldu ora,z 011racowante 
maszynowego sposobu 

1 
zdejmo-

wania tłuszczu ze skór św!e· 

żych. Naukowcu. 16dzet1 są auro
nnmt Oll"!!!lina1neJ met0d1J w v ko· 
r zystywaon!a odoodów ni e qar bo
wanych sk.ÓT'I./ na paszę dl.a 
zwierzlłt gospodar$ldch.. 

W p1·owoozente do przem.vstu 

skói'zanego n qwych su'J'l>Wców, 

m. tn. tworzyw sztu czn'l./Ch, wy· 

m aga 1'tiosowamta k l ejów o od
powiednich wtaściwośc-lach. Wia· 

dnino powszechnie, że najwlęk

SZa ti czl>a reklamacj i . obuwia 

doityczu odklejających Ilię pode

szew Specjaliści z IPS podej

mują wys iłki, by za.pewnie! lep

sze, bar.dziej uniwersalne kleje. 

z łnicja.tywy mstytutu prze-
prowaaaxmo również cintropome-
trycz.ne pom'ia.ry 23 tys. stóp 
mieszkańców, oo umoź!iwilo 

skonstruowanf.e kilkunastu wersj i 
lropyt slużących aa proaukcji 
obuwia dLa. przeciętnego ł niety
powego nabywcy obuwia. Opra
cowano także mef!ody badań do· 
tyczące przepuszczania pa.ry wo
dnej i ciepla, pośl!egu i przymo· 
=wani.a podeszwy oraz obca.sów. 

Specjaliśct z fm.&tytutu pomaga
li m. tn. przy wdrożeniu nowej 
technologii produlccj; ,.Polcorfa
mu" i opraoowantu w'l./kończa!
nictwa w 24 kol-O'rach · sttucznej 
sk6ry wytwarzanej w zakt<lldach 
w Piml.kach. Obecnie zaawa.nso
wame są bada111!a nad poprawą 
wqnośct higienicznych. i prze
twórczych. materialów syntetycz. 
nych typu „Polcorfam", Wyntkl 
tych opraoowań mają byc! wctro· 
tone wkrótce w przemyA!e o
buwmczym. 

„Do Stalingradu przybyłem w 
najgorętszym «>kresie walk - w po
łowie września. 1942 r. - pisze Ja
kow Pawłow. - Hitlerowcy rwall 
się wówczas ku Wołdze I my, ja.k 
to się mówi. z marszu wkroczyliś· 
my do walki. Wieczorem 29 wrze
śnia WP7-Wal mnie dowódca kompa
nii I. ł. "laumow: „Trzeba ro'lpo
Znll. ć efom na placu 9 Stycznia". 

Osamutniony C'llteropiętrowy dom 
stał niedaleko Wołęi i dfa obu wal· 
czących stron pr?.edstawial dogodną 
pozycję taktyczną. 

Dom istotnie oka.zal się dla fa
szystów niedostępną. fortecą,. Pra
wie dwa miesiące wraz z przysła

nymi nam posilk.ami tl'waliśmy w 
obronie. Nie było dnia, by wróg nie 
próbował nas wyprzeć. Hitlerowcy 
ostrzeliwali nas ogniem moźduerzy 
i broni maszyoowej. Rzucali do a.
taku czołgi. 

I oto z ruin wypełza czerwono
a.rmista Jefremow. W stronę czoł

gu lecą jeden za drugim dwa gra
na.ty i nagle ma.szyna staje ogarnię
ta płomieniem. 

Kiedy rozwiał się dym, obrońcy 
uj11Zeli Jet·rj!mowa leżącego opodal 

We wrześniu październiku 
ozterdzłestego drugieg.o roku na 
każdy metl' stalingradzkiej ziemi 
spadły dziesiątki nieprzyjacielskich 
Pocisków, bomb I min. Wted1 zma
ga.11 się ze sob!\ nie tylko giJ.a 

Tok upływały dni walki i 
nadzwyczajnego męstwo. Każ
dego dnia na „DC!m Pawło
wa" padał'o 100 pocisków ar
tylerii wroga. Niekiedy w cią
gu kilku dni I nocy obrońcy 
pozbawieni byli wody, choć 
Wołga znajdowała się tak 
blisko, że słyszeli szum jej faf. 
Wytrwali jednaki Dzięki temu 
hitlerowcom nie udało się ni
gdy zająć placu 9 Stycznia. 
„Dom Pawłowa" zagrodził im 

' drogę.„ 
Oprae. W. WILCZEK 

Sporo uwagi poświęca 111lstiltut 
pmblemom ochrany środowiska. 
Wysttki naukowców tej placówki 
k.once7lltrują się na opr ac0<wmniu 
met;oct oczyszczamia śc ieków z 
za.ktadów garba. sktch, k.tóre obok 
f abryk celulozowo - papierniczych 
są najg1-oźn!ejsze dl.a naszych 
w ód. Np, w garbarniach w Lil~ 
bartowte i WDodawi e tcieki o
czyszczane są jut chemicznie, a 
nawet btolegtcznte. Dziek! stara
niom. specjalistów z IPS, udalo 
sie. US!Unąć ze ścieków pochodzą· 
cyeh z zmkla.dów przemystu skó· 
rronego jeden z bardzo wksycz
nycfl. skla.dntków - siarczek so• 
du, stosowany oo usuwania 
szczeo!ny ze skór zwt~ząt. Obec
nie pracuje się nad un!esz,lwdl!
wientem ni e mniej groźnego 

I 
sk:d:: :~~e:ówló:zk:hr:~~M 
Przemyslu Skórzanego o bchodzi 

jubileusz ćWl.erćwiecza. 
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•ujące rozwatan!a na ten temat zamleśc!l na 
swych łamach brytyj~ki dziennik „Th11 Times"'. 
W skrócie je przytaczamy. 

KTO WINIEN: 
Nie ma zgody w sprawie doustnej pigułki 

antykoncepcyjnej. Wciąż pojawiają się uwagi o 
ujemnych, ubocznych skutkach działania tego 
środka. Co jednak mają robić kobiety? Intere- SZK OLA? „ TELE"TJZJA? „ RODZTNA? 

JESZCZE RAZ C 
o więc robić? Czy można 

powiedzieć młodym kobie
tom wkraczającym w doj
rzałe życie, ie pigułka jest Jak wyleczyć 

s pośród 36 tys. leków znaj
dujftcych się w rękach le
karzy, najwięcej kontro
wersji wzbudzaj" hormonal 

ne srodkl antykoncepcyjne. Dysku 

tego środka w tego rodzaju przy
padkach. 

Mimo zarzutów 1 zastrzeżeń, ko
biety sięgają po pigułkę, jpst ona 
bowiem łatwa I prosta w zastoso
waniu, nie hamuje życia seksual
nego. Ma jedna wit>lką zaletę 

skutecznie broni przed niepożąda
ną ciążą, daje absolutną pewność, 

czego nie można powiedzieć o ża

dnym innym środku antykoncep
cyjnym. W rezultacie kobiety re
zygnują 11 pigłuki dopiero wtedy, I 
gdy zaczynają się poja wia6 bólP. 

bezpieczna? Można stwierdzić. :ie 
kryje ona w sobie takie samo ry
zyko, jak np. prowadzenie samo
chodu, palenie papierosów czy pi
cie alkoholu. llyzyko śmierci wsku 
tek stosowania pigułki jest ni!!' 
większe niż utraty życia w wypa· 
dku samochodowym. Każda młoda 
kobieta powinna być jednak za
znajomiona z właściwościami piguł 

ki, ubocznymi skutkami jej dzia-
łania, a nade wszystko jednak nif' 
powinna z niej korzystać przy za
kłóconym cyklu miesiaczkowym. 
Jest to domena lekarzy, którzy 
powinni kobiety o tych sprawach 
szczegółowo informować. 

swoje dziecko z bezsenności 
sja wokół pigułki trwa, przytacza
ne SĄ argumenty za I prz'eciw. 

Czy środek ten jest tak bezpie
ezny, ze można go zalecać każdej 

kobiecie? Nie ma w tej materii 
zgodności ani jedności poglądów. 
W d_alszym Qjągu kobiety nie wie
d:Efł czy korzystanie • pigułki kry
je ryzyko dla zdrowia, Kobiety, które maJl\ jd uregu-

W czasie Ili Kongresu Europejskiego (Montpellier 
Francja) specjaliści zajmujący się badaniem snu za
stanawiali się szczególnie nad bezsennością, która po
jawia się u dzieci często w pierwszych tygodniach okre
su szkolnego. Czy mdżna z tego dziecko wyleczyćł 

O PIGUlCE 
głowy, zmiany w 
ry, tendencja do 
depresyjne. 

zabarwieniu skó lowaną sytuację rodzinną I nie 
tycia czy stany zamierzaj" rodzić wiecej dziecJ, po 

winny wziąć pod uwagę możliwość 

Jeśli chodzi ·o Inne środki zapo
biegaw~e. jak np. wewnątrzmaci-

• Czy istnieje optymalna lloś~ 
codzln snu dla dziecka? 

Podobnie, jak wśród dorosłych, 

tak i wśród dzieci bywają śpio
chy. Według niektórych psycholo
gów, dzieci niechętnie i krótko sy
piające, to raczej chłopcy I 
aktywniejsze dziewc7.ęta. Dzieci
śpiochy skłonne są do kontempla
cji i medytacji. Długość snu od
powiada potrzebom fizjologicznym. 
Nie ma więc powodów do zmar
twienia. 

Pigułka, przed jej wproW1l4ze
nlem, była wnikliwiej i wszech-
1tronnlej zbadana niż Jakichkol
wiek inny lek. W Wielkiej Bryta 
nii kontynuowane są obserwacje 
na dużych populacjach kobiel 
przez dwa ośrodki: Royal Collegfl 
of General Practitioners oraz Uni
wersytet Oxfordzki. Badania pro
wadzone przez prof. Martina 
Vessey'a r; Oxfordu dotycz" m. In. 
odległych skutków stosowania 
trzech najbardziej popularnych m11 
tód antykoncepcyjnych: pigułki, 

airodk-Ow wewn1ttrzmacicznych i 
kalendarzyka. Nie przynosz1t one 
jednak wyrainej odpowiedzi czy 
pigułka jest niebezpieczna. Bo
wiem (z wyjfttkiem dość rzadkiej 
odmiany raka wątroby), te samr. 
schorzenia pojawiają się u kobiet 
stosuJ1tcych pigułkę, Jak I u tych, 
które nigdy z niej nie korzystały. 
Alarmy podnO'Szone przeciwko pi
gułce opierają się na wnioskach z 
badań statystyc?<nych. Natonlias~ 
w Indywidualnych przypadkach 
bardzo trudno jest udowodnić, ie 
choroba została spowodowana 
przez pigułkę; mote Istnieć Jedy
nie prawdopodobieństwo. 

sterylizacji, bowiem korzystanie z 
pigułki w wieku powyżej 40 lat 
zwiększa ryzyko wynikające z ubo 

czne, to ok. 75 proc. badanyc:h ko cznych skutków Jej działania. • Dlaczego tak się dzieje? 

blet rezygnuje z nich, uwazaJ1tc, 
Iż Sfł niewygodne w utyciu, jak- NleWfłtpliwle nadejdzie dzle6.I Trudno powiedzieć. Nie wyklu

kolwiek ryzyko zachorowania w kiedy kobiety otrzymają 1kutecznlł czone, że dzieci dłużej wysypiają. 

tym przypadku Jest bardzo nie- l w pełni bezpiecznfł pigułkę an- ce się potrzebują faz snu zwa-

, wielkie. Nie rozwlązuje równie!/ tykoncepcyjnfł. Na razie Jednak nych „paradoksalnymi", to znaczy 

sprawy kalendarzyk. . perspektywa ta jest doś6 odległa. tych, w czasie których się śni. 

CZTERY KREACJE 
Wiadomo, :te ryzyko choroby 

Jercowej czy wylewu u młodych 

kobiet jest bardzo małe I ze wzra 
st.w. ono wraz z wiekiem, zwłasz
cza powyżej 40 roku życia. Tak 
więc również ryzyko stosowaniA 
pigułki zwiększa się wraz z wie
kiem pacjentki oraz w wypadku 
takich olrnliczności, jak wnost 
ciśnienia czy palenie papierosów. 
Równocześnie jednak wiadomo, że 
kobiety chore na w1ttrobe czy 
trzustkę nie powinny stosować pi
gułki. Odradza się Ją również w 
przypadku bólów głowy. 

B ada się . również odległy 
wpływ pigułki na zdolność 
kobiet do zachodzenia w 
ciązę. Większość kobiet pra 

gnących zajścia w ci1tżę wkrótce 
po przerwaniu stosowania pigułki 

ulega zapłodnieniu. Około 20 proc. 
ma jednak kłopoty, St1td też na
suwa się wniosek, że z pigułki 

nie powinny korzystać kobiety bar 
dzo młode, które nie były w cilł

ży, a noszą się z zamiarem posia
dania dzieci. 

Niektórzy ginekolodzy są zdania, 
U trudności z zajściem w ciążę u 
kobiet młodych są rezultatem sto
sowania pigułki przed uregulowa
niem się cyklu miesiączkowego. 1 

Z lewej toiec:ziorOW4 wkłtł4 a wlosenno-letntej 
1'0!ekc:ll mody wtosktego pro1ekta»iro ROBERTO 

CAPUCCI, pozo6tal• to propozycje na wtosn, 

ł La1:o fra-neutmich dykro.tor6w mody - PIERRE 
BALMAINA ł PIERRE CARDINA. 

Dlatego też zalecają rezygnację z =------------------------------------------------------------------------------------------------' 

NA CAŁY 
Wszystkich dobrych rzeczy jest dwanaście. Dlaczego 

nie trzy~ Bo rok ma 12 miesięcy, a kaidy miesiąc mo
że przynieść nam wiele dobrego - twierdzą Chińczy

cy w swym horoskopie dotyczącym losu i charakteru 
ludzkiego. Liczy on sobift 5.000 lat. 

Dziś ciąg dalszy horoskopu sprzed tygodnia. 

Pies 

!"osia.da 114#rla.chemte!sz:e rvl'JJ 
charakteru Ludrklego: 1est wierny ł 

uczciwy. Dla tnnych ma ogramne 
6erce. Sam ocreku;e od żucia nie
wiele. 

staje •I• ratownikiem. Spod tego 
znaku byli Winston Churchill I Al
bert Schweitzer. Siła Psa polega na 
jego wierności, gotowości do pomocy 
i budzeniu w otoczeniu zaufania. 
Nic bazdzlej go nie oburza uiż nie
pi:a wość l nieuczciwość. Wydaje się 

chwilatn.i szorstki, ale w rzeczywi
stości jest niezwykle wrażliwy i ła

two go zranić. Dobra materialne •li 
dla niego rzecz11 uboczn14, lecz kiedy 
przypadaj11 mu w udziale, potrafi je 
pomnatać. w miłości Pie~ jest pe
łen wahań t nieufności. Jego wier
ność jest jednak tak wielka, :l:e gdy 
tę miłość utraci, potrafi przezywać 
to przez całe tycie. Pies - koJ!ieta 
często kocha niewolniczo. ' lub staje 
się bojcwnlczk14 o prawa kobiece. 
Rok 1977 będzie dla Psa z wielu 
punktów widzenia rokiem losowym. 

Gdy inni się bawią, Plea czuwa Wytyczonych zostanie wiele nowych 
na straty, by nic im się nie sta.ło. celów, a stare będą odłożone na 
Jest niespokojny I unika tłumu. I bok. Mog14 wystąpić zmiany w pra-
w chwili niebezpieczeństwa często cy zawodo'Yej. Mimo pewnych nie· 
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ROK 
powodzeń, w•zystko obró~ llłę na 
dobre najpóźniej w· październiku. 

Swinia 

Na Swini możecie polega.ć. Ntgtlu 
was nie oszuka. Niekt6rz11 uwaźalą 
;lej poczciwo~ć za nal!wnq, ale i 

Tclamstwem Swinta nie moglabu tui! ••• 

Powiedzenie: „Ty świnio", Co 11 

nas nieprzyjemna Impertynencja. W 
Chinach - ogromna pochwała, Swi
nia uwabna jest za znawcę sdukl 
życia, który potrafi z kałdeJ · 1ytu
acjl wyciągnąć jej dobre strony. 
Swlnia jest z natury we1oła I nie 
ma obcl14:l:eJ\. Jest lekkiego u•poso· 
hienia, prostolłn!Jna, tolerancyjna I 
nikomu nie dokucza. Nierzadko roz
wija w sobie wielkie zainteresowa
nie w kierunkach naukowych. Kil
ku sławnych bogaczy urodziło się 

pod tym znakiem, Np. załoiyciele 

dynastii Fordów, Rockefellerów, Roth 
schildów. Sła boś clą Swinl ,Jest jej 

upór, a w jej lekkomyUności - pe
wien brak hamulców. Mimo to Swi
nia znajduje 1we miej•ce w pracy 
zawodowej, co 11czególnle w dzl
aleJszych czasach daje jej za.w1z1 
niezł14 pozycję I pewność, zape"'nła 

apokóJ o przyszłość. W miłości Swi
nia jest uczciwa, lecz często po
awała się oszukać I wykorzystać. 

Swi.nla-kobieta je9t dobroduszna, 
wierna i czuła. Poza tym jesł 

wspan.iałą kucharką. W nowym ro
ku Swinie przeżyją wiele awansów 
w pracy zawodowej oraz mleć będ14 

szczęście w 1pra wach finansowych. 

Szczur 

Za&twła:lt1c• •• .U11 ł a.gres11wno
ic1 posiald.a t.o zwterzę. Swój cel o
siąga prrewatnle droglł podst(lpów. 
Dotyczu to wszystkich przyjemno
ści. W mitośct znajduj• zaspokQ:le
nle. 

Spod tego waku "' Jimmy Carter 
l Richard Nixbn, Obaj politycy •li 
typowi dla tego znaku: Szczur ni
gdy nie popuszcza, póki nie posta
wi na swoim. A.mbicja, olepoł<ój 1 
agresywność s11 u niego ogromne, 
lecz także wielki Jest jego urok. 
Szczur rozumie doskonałe co robić, 

by błyszczeć, imponować i robić 

sympatyczne wrażenie. Posiada wie
le talen·tu do spraw finansowych. 
Przy pierwszym zbliteniu robi wra
łenie 1pokojnego I zrównoważone· 

go, przy tym Jest Jednak bardzo 
przewrotny. Potrafi te:I: być zacię
ty. Często tak zaprze się przy 1wo
jej ra.cji, :le doprowadza się do rui
ny - mimo dobrych rad. Nieraz 
spotykaJ11 •lę u niego wyrafinowa
nie i naiwność w jednej postaci. 
Wtedy najczęściej · Szczur daje się 

wykorzystać pochlebcom. Jako par
tner Szczur jest czuły, marzyciel· 
ski, trochę sentymentalny. ale zaw
sze wielkoduszny I budz14cy zanfa
nle. Szczur-kobieta lubi rzeczy wy-

Spiochy są więc 
mentami snów. 

4 Czy trzeba 
tuału" zasypiania 

wielkimi kon~u-

przestrzegać „ry 
u dziecka·~ 

Ten rytuał pojawia się w dru
gim roi.u życia: ssanie paluszka 
albo rogu k-0łdry, tulenie lalki al
bo misia. Stanowi on stan przej-

śc!owy pomiędzy czuwaniem a 
snem, wYmaga doglądania matki 
itp. To wszystko jest normalne 
Przedłużanie się tego rytuału mo
że być jednak w nii:.których wy
padkach niepokojące: może wska
zywać na za' urzenia. Wskazana 
jest wtedy wiz. ta u psychiatry. 

Około trzeciego roku tycia po
jawiają się obawy: strach przed 
ciemnością, prz..cl zwierzętami, le
żącymi podobno pod łóżkiem, obcy 
mi mężczyznami, cieniami urojo
nych złodziei itp . . W takich wy
padkach można pozwolić dziecku 
zasnąć w fotelu wśród najbliż
szych, a potem przenieść je do łóż
ka. 

&:&ukane. Jej szaty muszi1 wcią:l 

bye pełne rzeczy nowych, na~et 

jeśli Ich koniecznie nie potrzebuje. W 
tym roku będzie można Szczurom 
pozazdrościć. Szczególnie pierwsza 
połowa roku zapowiada się dobrze 
w •prawach finansowych I uczucio
wych. 

BavJól 

N al.etu do tuch, lttdrz11 n.14 potra
fitł zrozumieć PlcaBsa, min.ispódni
czek, alug!ch wlosów u panów. Po 
prostu - nowości ri»żtł BaU>Ola Na
tomiast chodzi mu o wlamtł rodzine. 

Bawoły, to ludzie, którym ufa się 

Od pierwszego wejrzenia. Pr0111ienie
Je od nich spokój I &iła. Ich zaletą 

Jest dokładnośe, pracowitość i siła 
przebijania się do przodu. Mimo 
wszystko, nie 111 tak pewni siebie I 
zrównoważeni, za Jakich chcieliby 
się uwa.:l:llć. Mimo spokojnego wy
glądu I ·łagodności, Ba wół potrafi 
być gwałtowny I wpadał: w i;zał. a 
więc ostrotnie z nim! Baw6ł czę

•to odczuwa QOtrzebę samotności 
lecz by być szczęśliwym. potrzebn.ie 
poczucia pewności f wiernego paT

tnera. Rzadko traci cierpliwość. Po. 
trzebne mu •a autorytety, a wszv
stkim nowośr.iom przeciwstawia si~ 
z dużym sceptycyzmem. Bawołem 

Jest m. In. Willy Rrandt. B1twół•ko
bleta za najwatniejsz11 uważa rodzi
nę. Mimo to cl14gle przepełnia Ili 
pra1Jnienle wyłamania •le z coctzlen· 
ncśct, odbycia jakleJA ciekawe~ po
dróty I osiągnięcia 1wobodv. W ml· 
łoścl Bawół jest bardzo 'tmvsłowv 
I nie zawsze wierny. Romantvzm 
mu nie odpowiada. W na.drh.odo:ą. 

cym roku Bawołv rozwiną się le· 
piej ni'i kiedvkolwlek. Umornla 
wiarę w <iebie i 'l'Ozwfna talentv dn 
Intratnych lnteresńw. Szrzegól'lfe 
sprzyjać temu będlllle miesl11c ma
rzec. 

(DokoJ\czenle za iydzleJ\) 

A Czy Inne zaburzenia (koszma
ry, somnambulizm) są niepokoją
ct-? 

Strachy nocne, kan.mary, som
nambulizm pojawiają się zwłasz

cza w pierwszej części nocy u 
dzieci od 2 do 6 lat. Te zaburze
nia mogą być przez rodziców trak
towane jako zjawisko związane s 
rozwojem, występują one bardzo 
często i są nie do uniknięcia na
wet u dzieci bardzo zrównoważo
nych. Odpowiadaj11. poszczególnym 
fazom rozwoju psychologicznego, 
co nie odbywa się bP.z pewnej do
zy niepokoju. 

Somnambulizm występuje rza. 
dzit,j w \\.'leku od 7 do 9 lat. Nie 

należy się go obawiać: również 

znika, często spontanicznie. 

.t. Czy szkoła może być pnyczy
ną, tych zaburzeń? 

W niektórych wypadkach - tak. 
Przystosowywanie się do systemu 
szkolnego, reakcja przeciwko nau
czycielce - mogą być powodami 
zaburzeń snu. Rodzice powinni 
obserwować wnikliwie zachowanie 
się dziecka, doszukać się cech cha
rakterystycznych owych zaburzeń, 

umiejscowić je we właściwym kon 
tekście: sposób bycia, hałasy, zły 
rozkład dnia Często chodzi o ba
nalny niepokój, rzadziej o zabu
rzenie nerwicowe, wymagające in
terwencji lekarskiej. 

• Czy stosowanie lekarstw po
winno być regułą? 

Nie, niekoniecznie. Sięganie do 
lekarstw nie powinno być syste
matyczne. Tr:.:eba odnaleźć przy
czynę zaburzenia, które powoduje 
bezsenność i wtedy zadecydować o 
sposobie jej zlikwidowania. 

A Dziecko się budzi; czy można 
je wziąć do swego łóżka? 

Dziecko od 7 do 8 lat, które mle 
wa nocne straC"hy, może się schro
nić w łóżku mamy . Trzeba je de
likatnie jednak odprawić bo ina
czej dziecko zainstaluje się w mał
żeńskim łożu kosztem taty. 

• Czy oglądanie telewizji wie
czorem wpływa na bezsenność? 

_2byt długie oglądanie telewizji 
wieczorem zmnie.is7.a oczywiście 

ilość snu. Problem najczęściej dys 
kutowany, to ten, .:zy film -
zwłaszcza kryminalny - powoduje 
koszmary u dzieci Według je
d!1ych - tak. według innvch -
n~e. Ale wszyscy się zgadzają, że 
mekt6re spektakle nie są wskaza
ne dla dzieci nerwowych. Pedia
~r~y są zdania, że dla ·dzieci poni
zeJ lat 7 wystarczy kwadrans te
lewizji dziennie, dla dzieci w wie
ku 7-12 lat godzina i kwadrans 
oglądania telewizji stanowi maksi
mum! Nie należy nigfly pozwolić 

na oglądanie telewizji w czasie 
posiłków! 

4 W końcu: czv bezsenność 11 

dzieci jest uleczalna? 

W większości wypadkóvJ - tak. 
Wynika ona zazwyczaj z działa
nia czynników pobudzających: za
burzenia emocjonalne · pomiędzy 
rodzicami a dzieckiem. błędy wy
chowawcze, tr11dnoś<'i rodzinne. 

Jeśli idzie o leczenie farmflkolo
giczne - a więc o~tateczność 
zaleca się stosowanie bard?o ła
~odnych środków uspokafahcvch, 
ściśle wedłuir wskazówek lekarza. 
Bardzo pomagają także domowe 
sposoby (ciepłe mleko, moczenie 
nóg). 

(.,Paris - Match"') 
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o_G_OL_NO_P_OL_SK_IE_SE_M_INA_R_Iu_M Uroczysta Przysi~a wojskowa 
Owocna współpraca pod Pomnikiem Czynu Rewolucyjnego 
energetyków polskich i radzieckich 

11011!111111111 ll!illlllil!!Hll 
;. W Łódzkim Domu Przyjazni Polsko·Radzieckiej spotkali się : 
_ w ub. 501Jotę przedstawiciele zakładów energetycznych s całej : = Polski, aby przedyskutować formy dalszego rozwoju b~atei:- _ 
: skiej współpracy między energetykami polskimi I radziecki- E: i: ml. W wygłoszonych referatach i niezwykle · interesującej dy-
„ skusji podkre'lono, iż z każdym rokiem w różnych dziedzi· „ 
„ nach m. in. nauki, techniki i kultury 7acieśnia się braterska -

~ ;~~gę~i~~:~:fa~~;ffi~0Ji:~E~~c~·o:~~:~:i~k~~.;~:~~:r~~~~~7,~ ; 
: przyjaźni polsko-radzieckiej. Zwłaszcza w tym roku, kiedy ~ E obchodzić będzi,emy 60 rocznicę Wielkiej Socjalistycznej Re\vo- : 
„ lucji Październikowej, koła TPP-R bęóą miały poważne zada- :: 
: nia w popularyzowaniu osiągnięć Kraju Rad. :; 
_ Podczas soboLniego seminarium podawano konkretne przy· : 
: kłady korzyści wypływających ze współpracy mit:d~y energe· : E tykami polskimi i radzieckimi. Już od 10 lat Zespoi Elektro- _ 
: ciepłowni im. W. Lenina w Łodzi współpracuje z Elektrocie- : 
„ płownią nr 21 w Moskwie. Elektrociepłownia ta świadczy usłu· : 

~ :z~~~o~~:~~:~a ~:~i~i::~~~~~~i~e :~~:z~::!~1~!:f~~ ~ 
: sprawy z\"iązane np. z Instalowaniem nowych kotłów czy td -
: różnych usprawuicf\ -techniczn~;ch stoso·wanych w obu elek„ = 
: trociepłowniach. Prowadzona jest także stale wzajemna wy- :: 

E miP~1!i:C~~!a~;:filpracuj11 z energetJ kami radzieckimi zakłady § 5 energetyczne w Białymstoku, Lublinie, Toruniu, a także s Wy- : 
brzeża. :: 

_ Wiele miejsca poświęcono w czasie ~eminarium działalności :: 
: Komisji Robotniczej przy Zarządzie Łódzkim TPP-R, która m" _ 
: po'\\a:i:ne osiągnięcia w propagowaniu idei przyjaźni polsko·ra· -
: dzieckiej wśród załóg łódzkich :rakładów pracy. :; 
: W sobotę wieczorem w Domu Kultury „Energetyk" od~ył _ i: się galowy koncert dla przebywającyeh w Łodzi cnergetykow : 
: z całego kraju. (j. kr.) : 
n 111111111111111111111111111111111111111r111~1111111uu11i1tn11t•111111111111111.r 

Podn:os la uroczystość odbyła s i ę 
w.croraj pod Pomnikiem Czynu Re
wolucyjnego przy ul. Kon&tanty
nowskiej w Lodzi. W defiladowym 
szyku przybyli tu Podchorążowie 
Szkoły Oficerów Rezerwy (absol
wenci wyższych uczelni) Ośrodika 
Szko.lenia Oficerów Politycznych 
im. LUd'W'ika Waryńs.kiego, aby 
:zitożyć przysięgę 'WOjskową. 

W uroczystości tej uczesłtnl.c7.yli: 
wiceprezydent Lodzi - Lech Kro
wir:m da, kierownik Lódzkiego 
Ośrodka Kształcenia Idoo!ogicznego 
- dr Woiciech Klimek, oraz licz
nie z~o.ma.dwne :rodz:ny Podcho
r:i\'żych. 

Pa.dają stowa ilwmendy: ,,Poczet 
S2ltanda.rowy wystąp'', a 'W chwilę 
później „Do przysięgi". Przodujący 
podahorażowJe: 'Marek Kowalczyk. 
Maciej ZakrzeVJISki, Zdzisław A~
miec I Sbanisław Malecha skl:adaJą 
uroczystą przys\ęgę na 511tandar. 

Wru z nimi sława wo!skow~j 
przysięgi powtarzają zgromadzeni 
pod Pomnikiem Czynu Rewolucyj
nego podchorąi:.owile. 

Zwracając się do nowo u.przy
siężonych podchorążych , ~en
d'l.nt OSOP im. L. Warynskiego -
ptk dr Władysław Honkii.sz stwier
dził, że pierwszy etaip szkoleni.a 
wojskowego młodzi PodchorąWwie 
mają już poo:a sobą. Zwrócił tak
że u wagę na takt doniosłej roli 
Ośrodka Szkolenia Ofice:rów Poli
tycznych w przygotowywaniu wy
kwalifikowanych politycznych ka.dr 
wojskowych_ 

Zadernanstrowane ~olekcje wła
łoiwie n.ie wprowadziły jakichś szo 
kujących zmian w modnej sylwet
ce. Cechować ją będą w tym se
zonie: koloryzacja - kolorowe bie
le (ecru, jasny ugier), frochG brą
zów i czerni, akcenty turkusu i 
czerwieni; desenie - drobne, ge
ometryczne lub „łączki", często ze
stawienia dwukolorowe up. biały 
z granatem. Długość - nowa dla 
mlodzleży od prawie mini do PQ
łowy uda lub przed kolana, głów
nie w odzieży sportowej i wieczo
rowej. Dla pań dojrzałych suknie 
i spódniczki za kolana 10-15 cm 
lub d{) pół łydki al'bo przed kost
kę. 

W łych dnia.eh zakoJ\czyły się w Paryżu tradycyjne pokazy 
wiosenno-le tnich kolekcji wielkich krawców. Wraienia z tych 
rewii relacjonuje Czytelniczkom „Dziennika" specjalny wysłan

nik łódzkiej „Tcllmeny"i jej kierownik artystyczny mgr Zofia 
Sprudin. Oto jej uwagi. 

Nowości paryskiej mody 
• • na wiosnę I lato 

dzianiny, szantungi, surówk.i, mu
śliny, etam iny, a na wieczór taf
ta. Na gorace lato odważne dekol
ty, często ·na cicnki~h ramiącz
kach. Tal ia na ogól w swoim miej 
scu z tendencją do obniżeni.a i 
tylko u bardzo młodych dziewcząt 
podwyższana. Na nogi czółenka na 
prostym obcasie względnie bale
rti.n.k.i z paseczków na obcasie ni
skiin. Znika ją koturny. Głowa ma· 
ła. krótko wystrzyżona lub po ja
pońsku z grzywką albo na ludo
wo z „koszyczkiem" z warkocza. 
Jeśli nakrycie głowy, to mały be
ret lub szydełkowana czapeczka z 
bawełny względnie malutki kape
lusik słomkowy p.rzystrojony kwia 
tarni. Modne dodatki: dużo sztucz
nych kwiatów. 

- Czy coś z ostatnich propozycji 
paryskich uwzględni w swoich 
kolekcjach „Telimena"? · 

można dobierać spódnice w ulubio
nym kolorze i l.tnii. Dużo sukie
nek letnich ozdobimy haftem. Spe
cjalne tkaniny haftowane na na
sze zamówienie przygotowują za
kłady w Kaliszu. Lansować bę
dziemy sukienki wykonane z tka
nin w połączeniu z dz.ianiną. Przy
gotujemy także kolekcję ubiorów 
z teksa;;u -WrbarWionego sp~ejdłnde 
dla nas. Na „zielony karnawał" 
zaproponujemy 3-częściowe kom
plety folklorystyczne. 

- Kiedy zobaczymy to wszystko 
na wiosennym pokazie? 

- W projekcie jest moderniza
cja sklepu przy ul. Piotrkowskiej. 
Pragniemy urządzić go nowocześ
nie, bez szaf i lad, a na otwarcie 
pokazać nasze najnowsze propozy-
cje. (Kas.) 

W im ieiniu Egze:-utywy KL PZPłl 
i prezydenta Lodzi - wiceprezy
dent Lech Krowiranda złoży! ser
deczne gratulacje podchorążym z 
okazji ztożen1a przez nich przy
sięgi wojskowej i życzył dobrych 
wyników w dalszym szkoleniu. 
Mówca podkreśl'il także ch1ubąe 
tradycje Ośrodka Szkolenia Od'ice
rów Politycznych, którego dorobek 
·wysoko ctmi &ooleczeń.sh\•o naszego 
m ia.s-ta. 
Podchorąży szerego"l'll-y Ste!a:n 

Machowie.z zapewni!. że Podchorą-
7.owie Szkoły Oficerów Rezerwy, 
będą wzoro,\ro wypełniali swoiŁ' 
żołnierskie obow1ązk1 . 

U;roczyst<>ść zakończyła s'.ę złoże
n iem kwiatów pod Pomnikiem Czy
nu Rewolucyjnego i defiladą. 

• 

(j. kr) 

Fo.to: A. Wacb 

Nowoczesna 
ciastkarnia oraz 
piekam~a gigant 

• Ważą się losy 
nowego SDH 
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~ ie.30, ,.Ucieczka gaag<;tera" ~ 2 USA od lat 13, godz. 18.30 ~ 
~ HALll:A - „Trzy orzeszki dla ~ 
~ Kopciuszka czes. b/o (A) godz. ~ ?, 15.15, ,,Szczęki" USA od lat 15. ~ z godz, 17, 19.30 z 
~ PIONIER - .,Winnetou„ cz. III ~ 
~ jug b/o godz. 15.30, „Bez wy- ~ z rdnych motywów" tr. od lat z 
~ 15, godz, 17.30. 19.30 2 
~ REKORD - „Gniazdo" pol. b/o ~ ~ (A) godz. 15.30, „Policjanci" 2 
~ USA od lat 18, godz. 17.30, 19.30 z 
Z SWIT - „Brunet wleczorow11 po z Z rą" poi od lat 12, _l'(odz. 15.30, z 
~ „Policja przygląda się" wł. od 2 
~ lat 15, godz. 17,30. 19.30 ~ 

. ~ SOJUSZ - nieczynne ~ 
~ TATRY „Krzyżacy" poi. b ,'o ~ z WAŻNE TELEFONY godz. 12, „Od siedmiu w1.wyż" 2 
~ USA, od lat 18, godz. 10, 15, ~ 
0 Informacja o usługach 398-10 17 19 rJ 
~ Centrala Informacyjna PKO 731-82 · Z Z Informacja telefoniczna 03 z Z z Strat · Pożarna os. 861-11, 795-55 DY URY APTEK ~ 
i Pogotowie Ratunkowe 19 K\llńsklego 126 a, Piotrkowska ~ 
r„ Pogotowie MO O'I 1 w 1 ś i (b k ) Br rJ ~ Komenda Miejska MO 307, P • 0 no c 2 ° 6 • a- ~ 
~ centrala , 77_22, 292•22 t;ystawska 2a (boks), Dąbrowskie- rJ 
~ Informacja Kolejowa 655-Sr., 234-60 go eo, Obr. Stalingradu 15 ~ 

~ ln~~!:r~~~a c~!t~~lny !85-96 ~~::ka d~~ury47-o~:cn~on:t~~i: ~ 
J , 1 b ~~ Dworzec Północny T47-20 nów, ul. Sadowa 10 ~ Lubiu•„ słodycze - a es. . c p t I d I gow &35 H rJ -.i-J ~ ogo ow e wo oc ą e • Apteka nr 47-087 Aleksandrów. rJ ba.rdzo duto - lodzAa.nle, przyJmą, ~ Poitotowle gazowe 395-85 ul. Kościuszki 

6 
~ 

na pewno z 7Ald1>woleniem wia- ~ Pogotowie energetyczne Apteka nr 47•098 Głowno. ul. ~ domość, te właśnie zapadła decy- ~ Rejonu Północ 334-31 Ł.:iwlcka 38 ~ 
z.ja budowy nowoczesnej ciastka.r- ~ Rejonu Południe S:W-ZI Informacji o dyiurach aptek: ~ 
ni dla Potrzeb naszego miasta.. ~ ~ dla odbiorców prze- w Pabianicach udzlela Apteka ~ Mieśeió się będzie ona przy ul. ~ mvslowych eo&-IZ !U-'1Z nr ~7-085 Armil Czerwonej 7 ~ 

d r~~ o(wietlenla ulic ZZ0-99 w Zgierzu udziela Apteka nr Z Wróblewskiego, a kos'llt bu owy 0 p t 1 c· płownlc•e 253 11 rJ ~ ogo ow e ie ~ - 47.000, Dąbrowskiego 10 rJ wyniesie 203 miliony zł. D&kumen- ~ TEATRY w Ozorkowie udziela Aoteka ~ 
tacja techniczna jest Już na ukoń- nr 47-093, Dziertyńsklel!o 2. ~ czeniu, a pn przeprowadzce PKS i 1; ~ ~ 
spółdzielni „Organica'' wolny będzie ?, WIELKI - godz. 19 „zamek na ~ 
plac budowy. Im wcześniej to na- ~ 'nazo) rsztynie" (scena kamera!- DYŻURY SZPITALI ~ 

· · r; POł.OŻNlC'l'WO rJ st:i,pi, tym wcześniej będzie mozna ~ Pozostałe teatry nieczynne ~ 
rozpocząć praee przygotowawcze. ~ Szpital im. H. wolt _ Polot- ~ 
Ciastka1rnia ma ruszyć za 3 lata od ~ MUZEA nlctwo 1 ginekologia :t dzielnicy ~ 
momentu rorz;poczęela. budowy. Cał- ~ Bałuty i Polesie Poradnie K - ~ 
k W 't wyposa"en·1e tPgo nowocze r~ RISTORII RUCHU REWOLU- Kasprzaka 1 Gdańska 29 rJ o I e "' . - ~ cv.JNEGO (Ul. Gdaftska 13) - ~ snego obiektu jest Już na miejscu. ~ !(odz. 9-l7 Szpital Im. Kopernika - Po

1
• z 

Pochodzi ono z importu, głównie z ~~~ POLSKIEJ WOJSKOWEJ SŁUŻ· loinictwo i ginekologia z dzle - r~J 
• 0 nicy Górna, Poradnie K - Od"' rJ Austrii. BY ZDROWIA (Żeligowskiego 7) rzanska. Cieszkowskiego, Loka- ~ 

Obecnie wa.tą się losy budOW7 ~ godz, 10-17 torska, Przybyszewskiego I Rzgow ~ 
bardzo p«>trzebnego dla naszego ~ Po7.ostale• mu.zea .nieczynne ska oraz ginekologia z dzielni- ~ 
miasta. drugiego Spółdzielczego Do- ~ ŁónZKI PARK KULTURY I cy Polesie - Poradnia K, ul. M. rJ mu Handlowego, dwa. i pól ra-za r,; Fornalskiej ~ 
większego od ,,Cl'ntra.lu". Władze ~ WYPOCZYNKU (na Zdrowiu) Instytut Poł.-Gln. AM Cul Cu- "{I 

~ OGRót> lłOTANtCZNY - czyn- rie-Sklodowskiej 15). Położnictwo ~ miasta usilnie zabiegają o włączc- ~ ny w l(odz. 9-17 1 ginekologia z dzielnicy Górna ~ 
nie tego obiektu do planu. ~ OGROD ZOOI.OGTCZNV - czyn- Poradnie K _ Felińskiego i Za- 2 

RomHl.:i:ana jest także budowa • w ll nY w r:odz. 9-15.30 (kasa do 15) polskiej z dzielnicy Sródmieścle ~ 
Lodzi piekarni-giganta wyposaro- ~ PA.LMIARNIĄ - c:r.vnna C<'dzien- _ Poradnia K z ul. 10 Lute!(o ~ 
nego w radzieckie urządzenia. Gdy- ~ nie lnT\rócz poniedzlałltów) w gmina Ksawerów i gmina Rzgów ~ 
by projekt ten został zaakcepto- ~ gcdz. l0-!7 craz ginekologia z dzielnicy Po· ~ 
wany, realizacja budowy rozpoczę- ::;; lesie - Poradnie K ul. 1 Maja ~ 
l b · ł k ( r,; K l N 4 l OUmpljska rJ a y się w przysz ym ro u przy ~ Instytut Poł.-Gln. AM (Sterlin- ~ 
ul. Rokicińskiej) wraz -z wn1osze- 2 BAŁTYK - .,Płonący wieżowiec" ga 13), Połotnictwo l ginekologia ~ 
niem kilku małych piek&rnl w na- ~ USA od lat 15, godz. 10, 13. 16, z dzielnicy Sr6dmleścle - Po- ~ 
wycb osiedlach. z 19.15 radnia K, Kopcińskiego 32, ~ 

(KAS) ~ IWANOWO - „nędowata" poi. Próchnika 11 i gmina Brójce ~ 
~ c.d lat 12, godz. 10. 19.30, „Po- Szpital Im. Jordana - Poło.t- ~ 

WSI-ód linii panuje duża swobo
da. Główna - klasyczna, którą 
najlepi.ej odzwierciedla kostium 
składający się z marynarki typu 
męskiego ze spódnicą według uzna· 
ni" - prn<:t.Q, plisow.:>.ną. układa
ną w faldy, w tym samym kolo
rze co góra a nawet w odcieniach 
kontrastowych. Nowy typ szmizjer
ki marszczony od karczku. Może 
być także dołem układana lub pli
sowana. W płaszczach styl po
krowca z małym kołnierzem, po
nadto klasyczne trencze. ~iodne 
też linie tuby lub redingotu. Rę
kawy często kimonowe, reglanowe, 
koszulowe. Ramiona proste. We 
wszystkich Liniach lamsuje się rze
czy zbluzowane, podrzucane w ta
lii, na ogół jednak b1isko ciała. 

Moda faworyzuje folklor. A 
więc: obszerne, marszczone spódru
ce z falbanami, do tego fartuszki 
- zapaski, bluzki cienkie z bufia
stymi rękawami i dużymi dekol
tami, a na nie serdaczki i wdzian
ka. Dużo kolorowych haftów. Tka
niny : bawełny, jedwabie, lekkie 

- Chcemy wprowadzić marynar
ki kostiumowe, do których będzie Wyrok 

~ licja dziękuje" wł. od lat 18, nictwo 1 ginekologia z dzielnicy ::3 
~ godz. 12.15, 14.30, 17 Widzew. - Połotnictwo z dziel- ~ 
~ LUTNIA - „Dziewczyna do dziec nicy Polesie - Poradnia K, Sre- ~~rJ 
o k " f d 1 t 18 d 10 bayńska 75. o ~ ·a r, 0 a • go z. • Zgierz miasto I gmina ~ 
~ 12.15, 14.30, 17, 19.30 Zgierz. gmina Parzęczew. m. i ~ 

na „ diagnostów" 

Złoty medal 
za 11Trzy mazurki" 

Już po raz drugi na l\Iiędzy. 
narodowym Konkursie Kompo
zytorskim Radia i Telewizji w 
Paryżu najwyżej ocenione zo
stały utwory łodzianina, star
szego wykładowcy PWSM -
Stanisława Mrońskiego. W 1972 

' roku jego kompozycja zdobyła 
Il nagrodę (pierwszej nie przy
znano) a na zakończonym nie
dawno konkursie, S. l\Iroński 
otrzymał złoty medal za „Trzy 
mazurki". Obie nagrodzone 
kompozycje to utwory na gi-

tarę. (rg) 

I~ 
Trzepa nie tylko 
-...-----.-~--

w określonych godzinach 

Trzepanie nie należu clio czyn
ności przyjemnych zarówno dla 
irzepiących :joalk t dl.a mieszkań· 
ców polożonuch obok trzepaka 
posesji. Kiedy jednaJc Uderzenia, 
przypomtnajace kanonadę sti'IZe-
lecką, trwaja oo 7 rano azęslo 
nawet do... 1 w 1ll0Cl/, 11Wżna 
mteć wszystkiego serdecznie d!o
syc. A tak wtn,.~ nte dziej e s i ę 
przed posesjami nr 13 i 15 na ul 
rnoW1'0ClCl!U>skiej, 

i>on!eważ sytuacje kmiflt lctowe 
p rzu trzepaku zdarza.ja si e d.osyc 
częsbo, Reflektorek cytuje zalącz
n l.k nr 1 do u.chu:alu Prezud.ium 
RN m. Z.odzt z dnia. 16 maja 
1961 r„ punkt 3, pod.pum,Jet 4: 
„ Trzep<unte dvwanów, od.zteż11 ! 

pofoteii mot<t &ie odb11wac! to 
m!ejscadt. na ten cel i>rzeznaczo
n11c1i. w cZ481.e od. aoaz. 7 dO 
g00z. 11 mno ! Od god.z. 16 oo 
godz. 20, z wyjątkiem niedziel ' 
ant ~wtatec:znvch 

. Il 

Hartowanie podróżnych -Do rótnycn m etOd. <t.zta1an1a 
PKP wobec J)Od.różnuch zdq.żyli~
m11 1u.ź sie przyzwyczaić. Olea· 
zuje s!e i ediullk. źe w dziedzi
n i e u tru.donianfa żyt~a pasażerom 
iStn!eje jeszcze wiele do zrobie
nia. Nou-atorską ditałalnoM w 
tum w.zgtędzie odczuwaia na so
bie 'f)Odróźnl, pragnącu udać się 
poctąql.em ze stxzc11 PKP w Pa
bia.ntcach. Z(l1)0Wied.zt przyjazdu 
pociągów bąd:t oqlaszaone sa z 
du?ym WJJprzedzenlem, bąd:t nie 
oglalilza się I.eh wcale. Trzeba 
więc stać ca.lu cza,, na pe-ronie. 
co 111 akres!e zimow11m nie na 
leżu do J>rzu1emnośei t piir.owall 
iiaJeH cia odpowiecln!ego p >ciaqu. 
Reflekt orek przypuszcza, i e na 
tym dwarcu 1a.k ł na wsz11stkżch 
d w ?rca.ch w lo raiu Hf.oś za za
powiedzi przybucta lub od:ia:zdu 
pociąqów bier.ze pieniądze. CzlJ 
w P-Olbtanicach sluszn!c „. r 

Przed Sądem Wojewódzkim w 
Łodzi zakończył się proces przeciw 
ko 14 oskarżonym - pracownikom 
Stacji Kontroli Samochodów w Ło
dzi przy ul. Targowej. Jako ins
pektorzy-diagności lub mechanicy 
- pełniący te funkcje - przyj. 
mowali oni od właścicieli pojaz
dów korzyści majątkowe przy prze 
glądzie samochodów i dopuszcza
ni u ich do ruchu. Działali w po
rozumieniu, w różnych składach 
osobowych i w różnym czasie. Sąd 
przyjął - uznając ich winę -
czas trwania przestępstwa od po
łowy 1969. do kwietnia 1976 r. 
Ogółem zagarnęli 680.500 złotych. 

Stosownie do indywidualnego 
stopnia winy wymierzono następu
jące kary: Ryszard Lisiecki (zam 
Piotrkowska 26), któremu udowo
dniono przyjęcie 338 tys. zł ła
pówek - skazany został na karę 
łączną (zagarnął także około 500 
litrów benzyny) 5 lat i 6 miesięcy 
pozbawienia wolności oraz 100 tys. 
zł. grzywny. Bogusław Rebzda (zam. 
Konstytucyjna 44) - na kar1: 
łączną (także za przedłożenie fał
szywych rachunków na fikcyjny 
zakup opon) - na 4 lata i 80 tys, 

Zasypywanie ,,Adasia" 

Serdeczn4.or dJosJ/c! mad4 jut ml•-
8ZIOańc11 b1hklu „Ac!aś" 'PTZIJ Ul. 
Pbotrkowsktej 180. Na drod.te do 
kh domu, uczeqótnle blisko 
kta-tki. „ A" zar eaa ąóra ~mlecl, 
głównie szlaki i pop!Ołu. Leź11 

ro w sz11stloo sobie la.dnie tuż Od 
k!lk u mtes;ęcu nie sprzątnię

te, a v rzu bardz!e1 r>arvwtstym 
wietrze tu.mamy kurzu wte.la w o· 
czv przechodnióm I za~m!ecaj4 
klatke schodOWlł. Od cza..!u do 
o= -troclte z owej aÓ1'l/ uby
wa, oodziennie jednak pataci:• 
ze :m.ajdujących 81'1 w b!aku 
'k:oUoumt. dos11J>Uia śwlet11 JX>Tcie 
popt olu. 

Jeszcze troche t zaslJple „Ada
sfa". 

\V NASZYM REFLEKTORZE 
"Ozłenniłt Popularn)'•• Płotrkuw„ 
ska Y6 90 113 t.ódt. lei. 337·47 

I 341 lt w codzlnacb l-12 
Piszcie do nas, a w pilnycb 

sprawach teleronuJcle. 

zł grzywny. Ryszard Kowalski 
(Grunwaldzka 39) - na 3 lata i ó 
miesięcy pozbawienia wolności i 
50 tys. zł grzywny (kara łączna, 
także za nielegalne przechowywa
nie amunicji). Jan Sobczyk (Ju
lianowska 5) - na 3 lata i 40 
tys. grzywny. Jan Winkler -
(Thfillmanna 25) - na 3 lata i 50 
tys. zł grzywny. Edward Pięta (Cen 
tralna 15) - na 3 lata i 6 mie
sięcy pozbawienia wolności oraz 
50 tys. zł grzywny. 
Pozostałym oskarżonym sąd WJl

mierzył niższe kary pozbawienia 
wolności (w dwóch wypadkach wa 
runkowo zawiesił wykonanie) i 
grzywny. 

W uzasadnieniu sad podkreśhł 
wysoką szkodliwość społeczną ich 
czynów. W wielu wypadkach są 
to młodzi ludzie, którzy chcieli 
"szybko , się dorobić" metodą 
sprzeczną z normami prawnym\. 
Nie bez moralnej winy pozostaja 
także ci, którzy wręczali łapówki. 
Szerzyli przekonanie, że za pie
niądze można uzyska~ pewne przy 
wileje. Wyrok nie jest jeszcze 
prawomocny. ttar) 

W kilku zdaniach 
+ Wieczór literacko-muzyczny 

„Przy samowarze" - dziś o godz. 18 
w 21 Rejonowe! Blbliotece Publicz
nej dla Młodzieży (ul. żubardzka 
3). Utwory A. Puszkina recytowa<! 
będzie aktor Teatru Powszechnego 
w Łod7l - B. Wrocławski. Wstęp 
wolny. 

• „Czasy wojen napoleońskich i 
konstytucyjnego Królestwa Polskie
go"' - prelekcja z cyklu „Spotka
nia z przeszłością" - dziś o godz, 18 
w SDK „Lutnia" (ul. Piotrkowska 
243). + Dyakusyjny Klub Filmowy przy 
Miejskiej Bibliotece Publicznej im. 
Waryńskiego zaprasza na projekcję 
filmów angielskich: „Szlachectwo 
zobowiązuje", „Tylko wtedy, gdy 
stę śmieję" - dziś o godz. 17.15 w 
sali MBP (Ul. Gdańska 102). 

• Kolejna impreza z cyklu „Ga
leria jednego obrazu" pt. „Nasz 
malarz Orlowski" - dziś o godz. 17 
w DOK-Bałuty (ul. Limanowskiego 
166). W programie ekspozycja obra
zu A. Orłowskiego „Scena batall
styczna". 
+ Poleski Dom Kultury (al. 1 Ma

ja 87) przyjmuje zaplsy na kursy 
kosmetyczne oraz kroju i szycia I 
i II stopnla . Informacje w 1odz. 
t-18 (tel. 208-21. 381-52>. 

I 

z J>OLONIA - „Samotnik" fr. od gmina Ozorków, m. l gmina z 
~ lat 15, godz. 9.30. 11.45, 14, 16.30, Aleksandrów, m. Konstantynów, :a 
~ 19 gmina Andrespol. 2 
~ PRZEDWlOSNIE - „Stara strzel Chirurgia ogólna Bałuty - ~ z ba" fr. od lat 18, godz. 10,_ Szpital im. Sterlinga (Sterlinga ~~rJ 2 !2.15, 14.30, 17. 19.30 1/3). Górna - Szpital im. Brudzlń 0 ~ WLOKNIARZ - Tydzień Filmów sklego (Kosynierów Gdyńskich z ~ Holenderskich: „Doktor Pulder 61). Polesie - Szpital im. Ko- ~ 
o sieje mak" od lat 18, godż, 10, p!!rnika (Pabianicka 62). Sródmle ~ 2 12, 14, „Opowieści melancholij- ścle - Szpital im. Barlickiego ~ 
~ 

2
n
0
e" od lat 18, godz. 16,15, 18, !Kopcińskiego 22). Widzew ~ 

~ Szpit11l im. Sonenberga (Pieniny ~ 
~ WOJ.NOSC - „Pollcja dziękuje" 30). ~ z wł. od lat 18, godz. 10, 12.15, Chirurgia urazow11 - Szpital 

2 2 14,30. 17, 19.30 Im. Kopernika (Pabianicka (12) rJ 
~ WISŁA - „Trędowata" pol. od Nenrochirurgia Szpital im. ~ 
~ lat 12, godz. 10, 12, 14. 16, 18. Barllckiego (Kopcińskiego 22) rJ 
~ 20 Laryngolo!(la Szpital im. ~ ~ ZACHĘTA - „M:iś Colargol na Pirogowa (Wólczańska 195) ~ 
~ Dzikim Zachodzie" poi, b/o g, Okulistyka - Szpital im. Bar- ~ 
~ 12.15, 14 ••• Oddział" USA od lat licklego (Kopcińskiego 22) zzrJ 
o 15, godz.- 10. 15.30. 17.45, 20 Chirurgia I laryn)(ologla dzle- rJ 
~ ŁDK - „Ja i mój pies" radz. cleca - Instytut Pedlatrll (Spor- 2 
~ godz. 15,15, „Pojedynek rewol- na 36/50) ~ Z werowców" USA od lat 15, Chirurgia szczękowo-twarzowa ~ i godz. IUS, 19.30 - Szpital im. Barllck!ego (Kop- ~ 
~ STUDIO - „Awantura o Basię" clńskiego 22) ~ 
fj pol, b/o (A) godz, 15, „Dzieje Toksykologia - Instytut Me- 2 
~ grzechu" pol. od lat 18. godz. dycyny Pracy (Teresy 8) z 
~ 17, 19.30 rJ 
~ STl.LOWY - „Blizna" pol. od NOCNA PO\WOC LEKARSKA ~ 
~ lat 15 (A) godz. 15, „Nie ma 2 
~ dymu bez ognia" tr. od lat 18. Nncna pomoc lekarsk!l StaeJI Z 
~ godz, 17.15, 19.30 Pogoto"ia Ratunkowego przy ul. ~ 
~ GDYNIA - „Czerwone ciernie" Sienkiewicza 137, tel. 666-66 ~ ll pol. od lat 15, godz, 12, 14, . „r:.o ~ 
~ buz" fr. od lat 15, godz. 10. Ogólnoł6dzk1 Punkt Informa- ~ z le, 18, 20 cyjny dotyczący pracy placówek ~ 2 DKM - nieczynne służby zdrowia telefon 815-19 ~ 
~ KOLEJARZ - nieczynne czynny jest w godz. 7-15 oprócz 2 
~ llfl.ODA GWARDIA - .,Skarb na niedziel i świat ~ 
~ wyspie" rum. tr. b/o godz. 9.30, ~ 
~ 11. 12.30, „Barwy ochronne" pol. TELEFON ZAUFANIA - IST-H Z 
~ od lat 15, godz. H, 16,15, 19.30 czynny w dni powszednie od ~ z MUZA - „Mania wielkości" fr. lfi-7. w niedziele l święta całą rJ 
~ blo godz. ts. „Samotny detek- dobę. ~ 
~ tyw McQ" USA od lat 15, godz. ~ 
~ 1·;, 19.15 i 
~ l MAJA - „Piraci na Pa~y!iku" ~.m'"./~7./~~ ~ 2 rum.-fr. b /o godz, 15, 17„ rJ 
~ ,.Nashvllle" USA od lat 15, g. ~ 
~ 19 ~ 
~ POKOJ - „Linia" poi. od lat 13, TWOJA ~ ~ (A) ):odz. 15.30, „Godziny grozy" ~ z an~. od lat 15, godz, 17.30, 19.30 KREW ~ 
~ ROMA - „Ucieczka Mr Me Kin- ~ 
~ ieya» radz, od lat 12, godz. 12, ICH ~ 
~ „Chinatown" USA od lat 18, g. ~ 
~ 9.3o. 1s. 17.30. 20 ZDROWIE rJ ~ STOKI - „Niedorajda" poi. od - ~ 
~ lat 12, godz, lS.30, 17.30, 19.30 2 
~ OKA - „Niewierna tona" fr. od ~ z lat 18. godz. 10, 12.30, 15, 20, ~ 
~ DKF - 17.30 ~ 
?,: POLESIE - „Przygody Roblnso- ~ 
~ na Kruzne" radz. r:orlz. 17, „za ~ 
~ głada Japonii" jap. od lat 12, ~ 
~ godz. 19 ~ 
~ POPULARNE - nieczynne i 
~ ENERGETYK - „Spotkanie na ~ 
~ Kasjopei" radz. b/o (A) godz. ~ 

~''""~~'~'~'~~""'~"~""''"'"'~''~~~~~'~"'''"'~""'-"Q 
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TAKIE BĘDĄ RZECZYPOSPOLITE ... 
--.,...,.~...,,~~"'"" _ _,,.,.,, ____ =r•,~~-~· ------------------

Niektórzy powiadają, że przywoływa· 
ne obecnie na pamięć 11święte słowa" 
sprzed lat o Rzeczachpospolitych, które 
„tqkie będą, jak ich młodzieży chowa 
nie'' - zwietrzały już, wytarły się nad 
miernym używaniem i są dziś mało 
chwytliwym sloganem, który wielu pow 
tarza jeszcze niejako z rozpędu, ale 
czuje - mało kto ... 

M • I e • ce 
Ni~ ~ii:m, jak wi.ele jest racji w tym twier

~zem u 1 ilu Czytelmków by je poparło, ale ma
Jąc prawo do ~łas~ego zda?ia. twierdzę, że są 
prawdy, które się rue ątarzeJą 1 nawet używane 
po częstokroć nie .wyi:;ierają się, nie matowieją, 
lecz wprost przec1;.vme - błyszczą pełniejszym • 
znaczemern. Do takich prawd należy chyba także 
owa przestroga o Rzeczachpospolitych„. A kierunek, 
któr;y wyznacza naszym polskim dyskusjom o cho
~amu młodzieży jest chyba tym samym kierun
kiem, który przyświecał Staszicom Kołłątajom 
Konarskim„. ' · ' 

Wiele bowiem mówimy ostatnio o wychowaniu 
młodzieży, kształtowaniu należytych postaw oby 
watelskich, o wpajaniu w nią tych wszy~tkich 
cech, które złożyć się muszą na nową wartość 
młod7go P<?kolen!a Polaków. Nową, ale opartą 
na i;iigdy. me zwietrzałych (undamenta.ch ambicji, 
uczciwości, społecznego zaangażowania głebokie-
go humanizmu i patriotyzmu. ' ' 

Czy i jak potrafimy te wartości, owe wykpi
wane czasem „izmy" przekazać i wpoić młodzie
ży! Naszym dzieciom, uczniom - wszystkim lu
dzwm młodym wchodzącym w świat dorosłych 

Z TYM BAGAŻEM WlEDZY O ŻYCm 

f o tym, jak żyć - w jaki sami ich wyposaty
liśmy lub pomogliśmy im zdobyć. 

Powie ktoś: mają w szkołach lekcje wychowa-
nia obywatelskiego - tam ich tego najlepiej 
nauczą.„ 

Najlepiej? Cgż, zobaczymy przy okazji... 
Doda ktoś inny: - mają lekcje historii - o n a 

uczy mądrze i dokładnie„. 
1 Podpowie kolejną rację ktoś trzeci: - a te

lewizja, kino, prasa, książki? - Wszędzie pełno 
wskazówek i wzorów, jak żyć, jak być dobrym 
Polakiem, jakie postawy naśladować, a od ja
kich odwrócić się ~ pogardą„. Jak pielęgnowac 
związki uczuciowe z najlepszymi tradycjami na
rodu, jak.„ 

charakter. Co to było? Jakie popełniliśmy błędy? 
Co zlekceważyliśmy zupełnie a ro doceniliśmy za 
późno? 
Cóż, może po prostu· to, co tak mocno pod

kreślono swego czasu na . jednym z plenarnych 
posiędzeń KC PZPR: „Wartości wyniesione z 
domu rodzinnego, wpojone przez matkę i rodzeń
stwo są najtrwalsze i decydują o rezultatach ca
łego procesu wychowawczego." 

Przyznajmy, że nawet zdając sobie sprawę z 
tego/ faktu - odpowiedzialność za wychowanie 
naszych dzieci składaliśmy najchętniej na„ szko
łę. „Modne" było mówić o jej rosnącej roli tv 
związku z „kryzysem rodziny", brakiein czasu na 
pedagogiczne zabiegi ze strony zab10ganych, za
pracowanych rodziców, narzekać na pokoleniowt> 
rozdźwięki itp, itd. Wiele z tych auteniytznych 
kłopotów stało się powpdem dorzucania ~zkohl 
coraz to nowych zadań w zakresie op1ek1 i wy
chowania. Wysuwano koncepcję pi'Z<idłużenia po
bytu dziecka w szkole i odciążenia w ten spo
sób rodziców, organizowania nie tylko szkól ca
łodziennych ale także szkół tygodniowych, połą
czonych z internatem i jedynie niedzielnymi wi
zytami dziecka w domu. W sumie według tych 
koncepcji dom rodzinny spełniałby wówczas co 
najwyżej funkcję sypialni, a szkoła zajmowałaby 
się niemal całkowicie opieką i wychowaniem 
ucznia. Być może niektórym rodzicom odpowia
dałby taki stan rzeczy. Ale patrząc nieco dalej -
dobrze -się stało, że są to koncepcje przemijaja
ce. 

Dlaczego? Czy znaczy to, że szkoła nie nada
wała się do takiej wszechstronnej opieki, nie mia
ła na nią siły i warunków? Nie potrafiła nale
życie zorganizować procesu wychowawczego? Był
by to sąd niepełny i niezbyt trafny. Nic ujmu
jąc bowiem szkole jej odpowiedzialności a na
wet zwiększając w miarę potrzeby jej funkc.ie 
opiekuńczo-wychowawcze zwrócono większą ni~. 
dotąd uwagę na „rolę więzi emocjonalnej bez 
której, jalt się okazuje dziecko nie muże zyc 
i rozwijać się prawidłowo." Na to, że „rodzice -
jedyni i niepowtarzalni, własna matka i \Vlasny 
ojciec są, dziecku niezbędni do życia i rozwoju". 

Wysuwając na należyte miejsce rolę rodziny, 
dostrzegając trudny do zastąpienia 1 wpływ ro·
dziców na kształtowanie charakterów dzieci, na 
to co - mó'\Yiąc krótk:> - wyrośnie z Basi czy Jó
zia - trzeba wrócić do pytania: jak rodzina tę 
rolę spełnia? .Jak jest do niej przygotowana? Ja
ki model rodziny gwarantowałby zrealizowani<' 
celów, które 

WSZYSCY UZNAJEMY ZA SŁUSZNE? 

Należy do nich np. wychowanie młodi:go po
kolenia w poczuciu ścisłej współzależności mię· 
dzy prawami i obowiązkami obywatelskimi. Roz
wijanie w młodzieży zdolności do :itwartego, sze· 
rokiego widzenia spraw kraju i świata, do kry
tycznej analizy i przezwyciężania tego wszy>tkiego 
co stoi na drodze dalszego rozwoju naszego kra
ju. Kształtowanie właściwego stosunku młodego 
pokolenia do najcenniejszych wartości społeczny<!h 
i narodowych, a także przekonanie go o „roman
tyce naszych czasów, wymagających nie mniej
szego wysiłku i ofiarności, a także odwagi w po
dejmowaniu nowych inicjatyw, niż czasy „Ito
lumbów''. 

• 1ez 

Wczoraj w Teatrze Nowym odbyła się p!jemiera „Wielkiego Fryderyka" Adolfa Nowa-
czyńskiego, Ta napisana w 1910 roku powieść dramatyczna, której akcja rozgrywa się około 
1780 r. w rezydencji króla Prus - Sanssouci p11tl Poczdamem, przeszła· do historii polskiej 
sceny przede wszystkim dzięki legendarnej iuż kreacji tytułowej roli przez Ludwika Solskie
go. Łódzki spektakl jest pierwszym powoJen nym wystawieniem tego utworu Nowaczyńskie
go. Przedstawienie wyreżyserował na podstawiewłasnego wyboru tekstu, Kazimierz Dejmek, a 
scenografię zaprojektował Zenobiusz Strzelecki. . 

W roli Fryderyka wystąpi Seweryn Butryrri, biskupa Krasickiego gra Janusz Kubicki, a 
następcę tronu Fryderyka Wilhelma Andrzej Żarnecki. Obok nich w „Wielkim Fryderyku" 
oglądamy: Różę Czaplewską, Barbarę Dziekan, Teresę Makarską, Marka Barbasiewicza, Ludwi 
ka Benoit, Zygmunta Mi>lawskiego, Włatlysła wa Dewoyno, Józefa Duriasza, l?iotra Krukow 
skiego, Jana Rudnickiego i Stanisława Szymczyka. 

(jb) 
\ 

Na zdjęciu S. Butrym, L. Benoit, A. Żarnecki' i T. Makarska 
Fot.: A Wach 

(; I . 

„Wassa Żelemowa" w Teatrze Nowym 
„Wasse Zeleznową" Maksym nej przez Barbarę Rach.Walską. Ireny Szewczyk - poświęcona dla 

Gorki · napisał w roku 1910, 8 lat Artystka stworzyła rolę, urastają- ;dobra „stada" przez Wassę i Dunia 
po swym arcycWiele dramaturgicz- cą zgoła do symbolu kobiety-sa- Dagm.9.ry Foniok - egzystująca 
nym - „Na dnie" i trzy lata po micy, kobiety-matki, na której bezpiecznie, choć i bez znaczenia 
uk.aum.iu się .,Matki". Już w 1911 spoczywa odpowiedzialność za wa- „pod skrzydłami" Żeleznowej. 
roku, a w!.ęc w tym samym oo runki egzysteucji, a nawet za Niewiele tu miejsca pQ.zostało 
moskwianie. także widzowie lódz- samo przetrwanie rodzaju ludzkie- dla mężczyzn, będących jedynie 
cy mieli okazję oglądać polską go. Swiadomość tej misji jest pod- instrumentem lub przeszkodą w 
prapremierę tego dr.amatli. Wyre- stawowym determinantem jej my- walce toczonej przez Wassę. Ale 
żyserował ją w Teatrze Polskim ślenia, zachowania i napędem do i aktorzy Teatru Nowego dali po
ówczesny dyrektor tej sceny Alek- działania. Działania, ldóre jest stacie równie bogate i prawdziwe 
sander Zelwerowicz, grając w swej swoistym mstynkt·~m. każącym jak ich koleżanki. Bogusław 
inscenizacji role Prochora. Później, usuwać wszelkie realne i tylko Sochnacki - próbujący przeciw
w roku 1935, podczas prób Dru- domniemane przeszkody. Instynk- stawić się „babskiej kurateli", Ja
giego MCHAT-u, Gorki pisze no- tern pozwalającym zamordować, nusz Peszek - w roli Pawła, wal
wą wersję dramatu. Wersję dale- czy nawet poświęcić mniej uda- czącego ze swym kalectwem i nie
ks odbiegającą zarówno rozwiąza- ne potomstwo dla dobra pozosta- spełnioną miłością, Siemion Wie
niami dramaturgicznymi, jak I łych. Swietne aktorstwo Rach wal- sława Wieremiejczyka - probują-
przesłaniem od pierwowzoru. skiej sprawiło, że w ów biolo- cy wyzwolić się spod opieki matki, 
Dziś, po latach, gdy pierwsza gizm potrafiła wpisać, dzięki dos- a nie zauważający tych samych 
wersja „Wassy Zeleznowej" zosta- kanale przemyślanemu i nakreśla- ambicji u swej żony, Józef Zbiróg 
ła prawie zupełnie zapomniana. nemu portretowi psychologiczne· w roli Michała Wasiliewa - za
wyparta przez wariant z roku mu. takie c~cby ludzkie, że Wassa rzadca, manipulowany w sposób 
1935, sięgnął po nią Teatr No\vy , staje się niezwykle prawdziwa, 1' doskonały przez Wassę. 
dając w swej Małej Sali pierwsza jej walka o utrzymanie rozpad~- Koncepcja reżyserska Koszut
powojenną jej realizację w nowym jącego siP, domu głęboko tragiczna. skiej sprawiła, iż na dalszym pla-
przekładzie Ireny Lewandowskiei Wyśmienitym dopowiedzeniem nie znalazła się w spektaklu, gor-

Cóż, to wszystko prawda, tyle że mimo na
szych wysiłków, mimo pasji i zaangażowania z 
jakim ładujemy młodzi€ży do głowy rozm~ite 
wskazówki, przekonania i apele - nasz syn, wy
chowanek czy podopieczny potrafi nieraz nazwać 
to „truciem", powiedzieć, że ma dość prasowych 
wytycz;nycb o modelach -i postawach.„ Odłożyć 

na b?k . podsuwaną mu książkę, wypiąć się na 
t~lewizy3ną dyskusję, nic a nic nie podniecać los.:mi 
filmowego bohatera, który coś tam poświęcił coś 
tam położył na. szali lub ołtarzu, błysnął, doko
nał - zdobyw~3ąc przy tym publiczne laury i 
prywatne szczęscie. 

Wszystko to, cały ten - zwykle nieprawdziwy 
f grubymi nićmi szyty - cynizm i „tumiwisizm;, 
win~en być jednak dla nas wskazówką, że wśród 
papierowych postaw i wzorców, jakie od czasu 
do czasu fundujemy naszym pociechom, w po
wodzi słów dobrych rad i haseł szukają przede 
wszystkim wzorców żywych,, realnych, łatwych 
do poddania rozmaitym próbom i konfronta
cjom. 

i Witolda Dąbrowskiego. owego studium psychiki kobiecej, kowsl!:a diagnoza i analiza kryzy-
0 tych wszystkich sprawach mówi się dużo ~ „Wassa żeleznowa" jest jedną z którą jest postać stworzona przez su pewnych społecznych wartości, 

i to nie zawsze drętwo - w szkole. Prawdy i nielicznych sztuk bogatych w wie- Rachwalską są pozostałe bohat.erki który w czasie powstania 'utworu 
wytyczne na ten temat docierają do młodzieży le świetnie nakreślonych ról ko- dramatu. I tak: Anna, która gra- widać już było w Rosji wyraźnie. 
poprzez rozmaite - jak juź pisałem - środki bierych. Olga Koszutska realizu- na przez . Mirosławę Marcheluk Zabrakło atmosfery pewnych na
masowego przekazu. Ale miejscem „zasiania pier· jąc przedstawienie skorzystała z jest jakby młodszą Wassa, wzbo· pięć zewnętrznych, towarzyszących 
wszego ziarna", pierwszej konfronta~ji szkolnych tej dość rzadkiej szansy w dzisiej- gaco:ną już o nowe doświadczenia wydarzeniem w de.mu Żelezno-
prac z rzeczywistością i najmniej t.rętwej lekcji szym teatrze, decydując się na w procesie ewolucji, ale jeszcze w wych, zabrakło, choć w tekście mó 
obywatelskiego i patriotycznego wychowania maksymalne wykorzystanie tego pełni nie uświadamiającą sobie wiło się o tym wyraźnie i wielo-
była, jest i będzie zawsze RS,DZINA. wszystkiego co w utworze Gorkie- owej przemo.żnej ~~Y kie~1;1.iącej kro~nie„ Pozos~ał obraz psycJ;iiki 

warto więc przypomnieć w tym mieJscu 
0 

go jest swmstym studium pew- tamtą. Natal!a . Elz~1ety . Jasms~ie~ kob17ceJ~ tragiczny .. obraz .k~biety 
Szukają tych wzorców wszędzie w szkole, 

na ulicy, w fabrycę i na uczelni, ale głównie w 
DOMU - tam gdzie nie muszą rozglądać się zby~ 
daleko, by sprawdzić zgodność teorii i praktyki. 
Ten sprawdzian i wyniesione zeń doświadczenie 
posłuży im później do następnych prób i porów
nań. Do kształtowania przekonań i wyboru idea
łów. To prawda, że sprawiają nam czasem tym 
wyborem niespodziankę - nie są tacy jakich 
chcielibyśmy ich widzieć, ale dzieje się tak mo
że dlatego, że właśnie w nas dostrzegli coś co 
w efekcie 

dyskusji na m Plenum KC PZPR, w trakcie nych cech psychicznych kobiety. - głupiutka, i:ii~op1erzona, al.e JUZ bro~iąceJ ,swych naJzywotmeiszych 
której wiele osób mówiło 0 

zadaniach domu ro- W realistycznej konwencji i sce- pragnąca załozyc własne gmazdo. raCJI. 
dzinnego, 

0 
_ „model.u rl:'d:r.iny otwartej na nografii (Iwona Zaborowska) roz- Ludmiła Ilony Bartosi11skiej dos- · JERZY BĄBOL 

sprawy społeczne, aktywnej i wychowującej". o grywa dramat kobiet walczących konale uzupełniająra ten wizeru~ . . 
tym, że „tylko dziecko wychowane w; atmosfe o swe wręcz biologicznie zdetermi-1 nek kobiecej psychiki o tęsknot )'tiaksym Gorki: „Wassa Zelezno-
rze szczerości, zaufania, poczucia bezpieczeiistwa nowane racje. Oczywiście jest t" i marzenia, SZ'-!kająca wolności. al" wa". Reż. Olga Koszutska. Sceno
przyjmie i przyswoi sobie ideały i zasady prze- przede wszystkim ·dramat tytuło tal~że dażąca d? stabilizacji · ~. spo- grafia: Iwon.a Zaborowska. 'I'eatr 
kazywa.ne mu przez nauczycieli" _ będzie je wej bohaterki - Wassy, kreowa- koJu. Wreszcie Lipa, pokOJOWka Nowy. Premiera 11. II. 1977 r. 

WYPACZYŁO NASZE STARANIA 

dobre wychowawcze chęci, !ł im zwichrowało 

umiało zastosować w życiu i potraff je później 
przekazali swoim własnym dzieciom. 

Pytanie czy taki właśnie model egzystuje na 
co dzień i przynosi wspomniane wvżej owoce w 
większości n~zych rodzi.n - jest pytaniem do 
dyskusji i tematem do oddzielnego artykułu. 

ZDZISŁAW SZCZEPANIAK 

,,Teatr niespokojny 
ogniem". 16 bm. Leszek Konarski 
przedsfa.wi .,Możliwości teatru jed
nego aktora jako formy kontaiktu 
z wid7Jem i otac.zają~ą go rzeczy
wtstością", nato..>nlast Jerzy Bras,zka 
wy-sl;ąpi w monodramie - „Przed 
grudniem". W os,t~tnim dniu semi
narium, 17 bm. zoOac:zymy „Timao 
Danaos" w Wykonaniu Ryszarda 
Filipskiego, który wraz z Konra
dem Frejdlichem poprowadzi także 
podti umowanie sympozjum, poświę
cone „Możliwościom sztuki w pe<ne
tracji zjawisk i problemów wspól-

w poszukiwaniu współczesnoś,ci" 

cze&.ności". . 

d kilku dn.i w Teatrze Wlel
kim występują soliści ~ileńskiego 
Państwowego Akaderrtickiego Te
atru Opery i Baletu Litewskiej 
SRR. Wizyta szóstki solistów, któ
rym towarzyszy kierownik działu 
organizacji pracy artystycznej -
Irena Minderiene i główny inży
nier teatru - Kestutis Minderis 
inauguruje współpracę między 
dwo.roo bratn.Uni zespołami. W 
najbliższym czasie podpisana zo
stanie umowa, w której oficjalnie 
potwierdzooy będzie zasięg plano
wany<!h kontaktów i wzajemnych 
św>iadczeń. P.rzewiduje się wymia
nę solistów, realizatorów, pra
cowników technicznych, a także 
ścisłe kontakty między organiza
cjami społecznymi i politycznymi 
działającymi w obu teatrach. 
Prawdopodobnie za dwa lata doi
dziie też do gośailnnych występów 
wileńskiej ę,pery w Łodzi i na-

I~ra·kowski Teatr „EREF" pro
wadzony przez Rysza.rda Filipskie
go wys·tąpi w Lod-.:i podczas semi
narium poświęconego problemom 
powiązań współczesnej s:ztuki z o
taczającą nas rzeczywistością epo-' 
lec<!Ilo-polityczną. Czterodniowe 
sympozjum zorganizowane przez 
Zarzą1l J,ódzki Towarzystwa Przy
jazni Polsko-Radzieckiej, a noszące 
nazwę: „TeeM ni.espokojny w po-

szl;k:w.aniu współczesności". ro7'po
czyna slę dziś oo wpr0<wadzenia 
Jana Bijaty pt.: „Integrująca funk
cja sztuk.i w relacji hist-0-ria -
WISpólczesność". Również dzisiaj 
Tadeusz Kwinta pt"Zedstawi mono
dram - „Ciuchy historii". Jutro 
Witold Filler wygłosi prelekcję nt.: 
„Publicystyka jako tworzywo te
atrailne". a Jerzy .Bra.szka wyko
n.a monodram „Ostrożnie z 

Wszystk.ie epotk:ai1.la będą odby- szego teatru w Wilnie. 
waly się w Lód:zk.im Domu Pil:'zy- Już jednak pierwsza w,i.zyta 
jaźni przy ul. Na1mtowlc:za. 48 od grupy solistów jest zapqwiedzią o-

• llkll] 
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niekt6'rycn gazetach nie ostatnim przeboju TV, se'Tlalu 
wykluczając tygodników z „Daleko od &zosy" wyTokuje p'TZY 
„kulturą" w podtytule okazji o obyczajach, dziennika'l'Za, 
rozpanoszyl się gatunek czytelników i gazety, która przed 

polemistów preparatorów, notbry- nim („DP" z dnia 22/23. 1.) co nie
c.znie przeinaczających, cyta.ty, na- co opublikowała · na ten sam te~ 
ginającycn do własnych potrzeb ma.t. Karci więc 1UlS „Teleman" i 
wyrnżone drukiem poglądy kole- nawet ładnie mu w tej szacie mo
gów Po fachu, a nawet falszu.ią- ralmy. Widać też, że słyszał 
cy fakty, byle tylko bylo bojowo dzwonienie, tylko nie ba'l'dzo po-
i zadziornie. trafi zlokalizować kościól. 
Metodę tę zaprezentował ostat- Oto obszerny i dajcie wia'Tę czy-

nio (w tys ięcznym numer.ze z telnicy, którzyście „Odgłosów" nie 
3 bm.) „Teleman" - telewizyjny \czytali, prawdziwy cytat z recen
recen.zent .,Odglos6w". Pisząc o zji „Telemana": „Czytelnicy 
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go<lz. 17, \ wocnej współpracy, korzystnej za-
Ob) równo dla teatrów jak i dla wi-

„Dziennika Popularnego" wyzwali 
K-rzusztofa Stroińskiego od debila, 
co gazeta skrupulatnie wydruko
wal;a.. Nie trzeba chyba przypomi
nać, dowodem jakiego stanu umy
słowego jest przenoszenie cech bo
hatera filmowego na. aktora. 4le 

Na 
to już spra.wa obyc:za;ów gazety ł 
poziomu dyskusji, w której amty
patia do bohatera pozwala na 
obrzucanie inwektywami aktora". 

Istotnie, w nMzej gazecie, w 
w y w i a d z i e z odtwórcami 
głównych ról serialu (a nie w 
żadnej . dyskusji) znalazło się in-

' kryminotvane siowo „debil" (m. 
in. w takim kontekście: „wygląd 
masz debilowaty"). Jest to frag
ment listu telewidza z Bielska, 
nadesłanego pod ad'Tesem Teatru im. 
Jaracza do K. Stroińskiego. Aktor 
tiMstępnil mł ten. tekst razem J 

t r 
kilkoma innymi, no,jbam:triej jego 
zdaniem cha'Takterystycinymi glo
sami korespondentów oceniają
cych jego k'Teację, by wykazać m. 
in. i to właśnie, że niektórzy zbyt 
fatwo utożsamiają odtw6rcę Toli 
ze scenariuszową postacią. 

Ale u „Telemwna" • wywiadµ 

gromk!i.md bra
wami nagradzają bowiem litew
skich. g oki. Artyści prezentują się 

L 'iłewscy 
• "' SCI arty 

w Teatrze Wieftdm 
łódzkiej widowni w „Madame 
Butterfly'', „Carmen" i „Travia
cie". Elwira . Korniejewa, Grażyna 
Apanawicziute, Irena Milkiewi
cziute, Birute Almouaitite, Ro
mualdas Wesziota, to trudne na
zwiska wileńsk.ich artystów, które 
jednak zapamiętają melomani. 

Szczególne zainteresowanie wzbu
dził ~tęp świ.aitowe1 s~awy te
nora V'irgilijusa Norejki, który 

pełni jednocześnie funkcję dyrek
tora litewskiej opery. 
Poprzedzając przyszłe ścisłe 

kontakty dodajmy, że wileński 
teatr ma bogate tradycje operowe. 
Od trzech lat jednak dopiero pra
cuje w nowym wspaniałym gma
chu. W repertuarze ma obecnie 
20 pozycji i trzy na scenie kame
ralnej. Niemal wszyscy artyści 
pracujący w zespole są wycho
wankam~ wileńsk;iego konserwato
rium, cieszącego się znakomitą 
sława. . 

Litewski teatr ma też wiele do
świadczeń w dżiedzinie upowsze
clmlania sztukJ.. M. in. utrzymuje 
ścisłe kontakty z młodz.ieżą i tak 
np. w specjalnie wyznaczone dni 
regularnie odbywają się spektakle 
przezm:czone dla studentów. Na
tomiast dwa razy · w miesiącu· 
spektakle sobotnie rezerwowane 
są wyłączriJe dla widzów spoza 
Wilna. 

Jak więc widać, współpraca na
szych teatrów powinna owocowa6 
zarówno w dziedzinie artystycznej 
iak i organizacyjnej. (rg) 

robi się dyskusja, z • listu - pne-1 sięgajq,<;e i niewybrednych epite-
kazanego do wykorzystania - tów. ,,'l'eleman" n i e wkroczył jed-
nadużyc.ie zaufania rozmówcy I nak' na wdzięczne pole wychowy-
dowód upad.ku obyczajów gau!ty, wania telewidzów, lecz wdał się w 
zaś jeden obywatel z Bielska Bia- jalowe zaczepki. 
lej Tozmnożyl się w licz11e grono Prywatnie przypuszczam, że po
czyteLników „Dziennika", na do- chłonięty k'Tytycznym oglądaniem 

mia1" zlego o podetrumym rtanl.e 
umysłowym. 

Zdecydowafom się - za :zgodq 
K. Stroińskiego - wydrukować 
ten zapewne ekstremalny glos, by 
udowodnić, że historia naprawdę 
z życia wy,ięta budzi wśród wi
dzóttJ a.utentyczne kont1t0wersje 

telewizyjnych produkcji recenzent 
„Odgłosów" ko'l'Zysta z uslug spe
cjalnego lektora „od prasy", któ
ry ma jed11ak wadę niedokładne
go opowiadania przeczytanych ka.
walków. 

W efekcie powstała histoTyjka, 
mimo pozOTu prawdopodobieństwa, 
żywcem wyjęta z dowcipu o ano
nimowym telefonie z obelgami: -
Pan jest„. (obelg nie cytuję, ba
cząc na telemanowq delikatność). 
- Halo, kto mówi? - Jak to 
kto? - Wszyscy mówią! 

RENATA GRZELAK 



'l'hn n .1 WANDA WĄSOWSKA łykami whisky, Tym przedmwtem był jeden a trzech ltlucz.y 
od drzwi wejścd.owych domu. 

Po ch wili milczenia mały policjant zapytał: 
- Państwo posdadall od drzwi wejściowych trzy klucza, 

nieprawdaż ? Jeden ma pan przy 90bie, drugd, jak wiem, ma 
pańska żona, a trzeci dostała, po wprowadzeniu się do pań
stwa, Bella Sherma•n. A z.etem ten trzeci to jest właśni• ten, 
który dopiero co odnalazłem. 

Ash by nie drgnął, ani naw.t n!• poruszył •ht. Był spokoj
ny, nie miał lllic do ukcywania, Krąpowało go tylko to, ż.e 
pan Hollowa y w dalszym alągu unikał spojrzenia mu prosto 
w oczy, i z tego powodu ni• wiedział, jaką ma przyjąć po
s tawę. Czy odnalezienie klucza mogło spotęgować podejrze
nia w stosunku do jego osoby? 

PONIEDZIAŁEK, 1ł LUTEGO Pisarz miesiąca - Mieczysław Ja
sturn. 18.00 Muzykobranle. 18.30 Po-

PROGRAM I lityka dla wszystkich. 13.45 „Cwicze-
10.00 Wiad, 10.08 Tańce li rótnych nla dla big bandu". 19.00 Co wieczór 

epok. 10.30 „Chłopi" - frag. 10.40 powieść w wydaniu dźwięko"'-ym -
Dixieland w Europie, 11.00 Re!leksy. J . Conrad 1 Ford Madox Ford -
11.05 Tu radio kierowców. 11.15 „Gór „Przygoda". 19.30 Ekspresem prz('z 
nik" - ekspres muzyczny. 11.30 świat. 19,35 Opera tygodnia. 19.50 
Koncert. 12.05 Z kraju 1 ze świata. „Huśtawka miłości" - odc. 20.00 
12.25 Piosenk i z imieniem w tytule. Lionel Hampton spiewa. 20.10 Kon-

Od chwili, gdy nastąpiła prurwa w jego z.ajęciach szkol
JlYCh, Spencer nie dotknął ani swojej tokarki, ani warsztatu 
stolarskiego. O ile dawniej marzył o paru wolnych dniach, 
aby móc wykonać jakąś większą pracę, o tyle teraz, mimo 
te miał dużo wolnego czasu, nawet o tym nie pomyślał. Jego 
aktywność ograniczała się do robienia porządków na półkach 
i szufladach. I teraz, czekając na Hollowaya, nie robił nic, 
kreślił tylko na papierze jakieś urywki zdań, nazwiska, słowa 
bez zwJązku, r ysunki schematyczne, kt&-e on sam tylk o mógł 
zrozumieć, jeżeli one w ogóle cokolwiek wyrażały. Na hiurk u 
zebrała się cała masa tyc h kartek . Część z nich podarł, a po
tem niektóre ze zniszczonych zaczął na nowo przepisywać. 

- C zy wie pan, gdzie go znalazłem T 
- W pokoju Belli, jak ml. już to pan wyjaśnl!ł . 

- Byłem przekonany, że w czasie moich poprzednich wi . 
zyt przeszukałem wszystkńe kąty. Ludz.~ porucznika A verel
la też zrobili w tym względzie wszystko, co należało. Tym
czasem dzisiaj, siedząc na środku tamtego pokoju, w pewny m 
momencie zacząłem przyglądać lilię grzbietom książek usta
w ionych n a etażerce. Wśród nich zauważyłem coś połysku ją
cego. Gdy się zb1iżyłem, okazało się, że jest to me talowe 
okucie płaskiej czarnej torebki wciśniętej między ks iążk i . Zna 
pan tę torebkę? 

- 'l' ak, pamlętam, t.e Bella miała dwLa tiorebki. Tej czar
n ej, zamszowej, którą mi pan pokazuje, używała tylko wów
czas, gdy szła gdzi$ z. w11zyą, drugą, skórzaną, no.siła na co 
dz ień. 

12.45 Rolniczy kwadrans. 13.00 Mu- sonanse l dysonanse, 20.50 60 minut 
zyczne pocztówki, 13.15 Dom 1 my, na godzinę. 21.50 Lionel Hampton 
13.35 Wieś- tańczy, 14.00 Koncert po- gra, ~2.00 Fakty dnia, 22.oa Gwiazda 
oularny , 1'1.~o sport to zdrowie. 14,25 siedmiu wieczorów - Donna sum
a;vtmy młodych. 15.00 Wiad. 15.05 mer. 22.15 'l'rz.y kwadranse jazzu. 
List z Polski. 15.10 Z polskiej fono- 23.00 Wiersze poetów m el<syka1'lskich. 
teki. 15.35 Jan Ptaszyn-Wróblt!wsl<i I PROGRAM 1v 
przeastawia. 16.00 Wiad, rn.05 Infor 
macje dla kierowców, 16.06 u przy- 12.00 Wiad, 12.05 Terminarz mu
jacińl. 16.11 P r opozycje do Listy I zycmy: . • ~2.25 „~ydar.zem~, lo~lądy, 
Przeboj ów. 16.30 Aktualności kultu- ' ';:ileksJe - ~nag, (L). l i .4~ Glela~ 
ralne 16.35 z du:i:ych l małych P•Y t . 13.00 SzKoła mistrzów, 13.lo 
płyt": Ia.55 Huta Katowice - ma z .radiowej fOnot eki, 13.?0 Dla mło
głos. 17.00 .Radlokurier. 17.20 Para-· dz1ezy •Zkól ~redruch „Kal'nawał p~d 
da piosenki 17.40 Piosenki bez słów. 13". U.20 Omowienie progrnmu. 14.25 
18 oo Muzyka 1 aktualności 18.25 „Litwin 1 Andegawenka" odc. 

Kiedy posłyszał pukanie do drzwi, domyślił sią, że to pan 
Holloway , którego z niecierpliwością oczekiwał, a nawet 
zawczasu przygotował d w a k ieliszkii whisky. Stawało się to 
już j akby rytuałem towarzyszącym wizytom tego policjanta. 

- Proszę, n iech pan s iada. Zacząłem się już obawiać, te 
odszedł pan , Jl.ie pożegnawszy s ię za mną. Bardzo by mnie 
to zdziwiło. 
Podał mu w h L5k y i l ód I wziąwszy wodę sodową, rutlal 

mu trochę do k ieliszka. 
- Dziękuj ę. To wystarczy . Proszę tobie wyobraz..i6, :1:e at 

zdumiony jestem tym, że się n ie omyliłem.. 
Trzymając w ręce kielisze k, pan Holloway usiadł ! wy

ciągnął przed s ieb ie nogi. Wygodny był ten stary, skórumy 
fote l. Dodawał temu pokojow•i dużo domowej przytulności, 
podob n ie jak t o sprawiają ni eco przydeptane domowe panto
fle. 

- Od samego początku, bez wyratnej przyczyny, coś mi 
w t e j historii wyglądało dziwnie. Zdaje mi się, że już wów
czas powiedziałem panu, że wątpię, czy uda się nam rozwią
zać tę zagadkę. I dziś patrzę na to bes' optymizmu, mimo że 
udało ml się wreszcie wyjaśnić pewien 1ZCJ:egół. A wie pan, 
g otów byłem przysiąc, że ten pokój dostarczy nam jeszcze 
nowych niespodzianek! 

Po tych s łowach pan Holloway wyjął • kieszeni kamlzelki 
jakiiś mały przedm iot i położył go na stola przed Spencerem. 
Nle patrzył przy tym na niego i spokojnie popijał małymi 
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- Otót klucz był w tej czarnej torebce. 
W tej chwili A.shby przypomniał sobie zeznanie pani Katz. 

Holloway jak gdyby odgadł jego myśli, bo do tego odnosiło 
s ię jego nast~na pytanie: 

- Czy nie uważa pan, te :r.achod2ll tu jakał zasadnicz.a 
aprzecz.ność? 

- Zapomina pan - odrzekł Ashby - ta pani Katz wcale nie 
twierdziła, iż widziała przedmiot, który Bella podała oczeku
jącemu przed drzwiami mężczyźnie. Jeżeli dobrze sobie przy
pominam, powiedziała ona, że mógł to być klucz. W dodatku 
nie twierdziła na pewno, te dziewczyną, którą widziała 
w drzwiach, była właśnie Bella. 

- Wiem o tym. Jeśli nawet była to panna Sherman, to przed
miotem, który komuś podała, nie musiał być właśnie ten klucz. 
A czy nie zauważył pan, którą z tych torebek miała Bella teeo 
wieczoru? 

Spencer odrzekł zgodnie a prawdą, Ił tego nie rpostnegt. 
Zdawał sobie sprawę, że ten szczegół ma dla niego duża zna
czenie, ale mimo to nie chciał skłamać. Zauważył, że pan 
Holloway patrzy teraz na niego inaczej niż przedtem. W jego 
wzroku wyraźnie malowało Ilię współczucie. 

- Czy jest pan zupełnie pewny, że nie otwierał pan je1 
drzwi około 9.30, gdy wróciła rzekomo z kina? 
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T{i radio kierowców, 18.33 Przeboje pow, 14.35 „W Jezioranach", 15.05 
non stop. 19.00 Dziennik, 19.15 War- „Kazimierz Krzysztof Kłokowskl i 
szawska Ork. PR i TV, 19.40 z kom- jego księgozbiór", 15.25 Chwil.a mu
pozytorsklej teki Biddu. 20.00 zyki, 15.30 Teatr PR: „Pan Wolody
Wiad 20 05 Naukowcy - i·olnlkom. Jowsk1" - słuch. 18.00 W1ad. 16.05 
2D 20 ·Katalog wydawniczy 20.25 Pla- z estrady warszawskiej PWSM. 16.40 
k~t reklamowy. 20.35 Koncert ty- Aktualnuścl dnia (Ł), ld.55 Chwila 
czeń. 21.00 Wlad. 21.05 Kronika spor- muzyki (Ł.), 17.00 Z filmowe~o cyklu 
towa. 21.1$ „Aktorzy i piosenki". „Piękno przyrody ojczystej ' (L). 
21.40 z archiwum jazzu, 22.00 z kra- 17.15 Reportaż T. Szewery (L). 
ju i ze świata. 22.20 Tu radio kie- 17.35 Muzyczne wędrowki (Ł). 18.00 
rowcow, 22.23 z repertuaru znanych Z życ1„ Pari1i" - aud. (Ł), .18.25 
'orkiestr 22.30 Proponujemy I zapra- Lekcj a jęz. mem. 18.40 Tygodruowy 
szamy, ·22.45 Minirecital Zofii Borcy. przegląd audycji oświatowych, 19.00 
23 oo Wiad O zarowle człowieka, 19.15 LekcJa 

' ' jęz. ros, 19.30 Festiwal „Old Jazz 
PROGRAM II Meeting 77" (stereo), 19.57 Int.arnatlo 

8.!0 Wlad. 8.35 My 77. 8.45 Muzyka nale Musikfestwochen Lucerna 
spod strzechy, 8.55 Informacje o pro 1976 1s~ereo). 21.45 6 Sonat, 22.15 
gramach PR 1 TV. 9.00 Recital z na- Polacy na &wiecie. 22.35 Melodie fll-
grat1 pianlaty D. Llpattlego, 9.40 mowe. 
Tu Radio - Moskwa, 10.00 „Rany 
trumienne" - opow. 10.20 Fr. Schu-

TELEWIZJA 
PROGRAM I bert: I Kwartet smyczkowy. 10.40 

z robotniczego rodowodu, U.OO „By 12.45 RTSS - Historia. 13.25 R'l'SS 
lo t" w Wiedniu", 11.30 Wlad. 11.35 - Chemia. 15.50 NURT - lfilozofi.i. 
Postęp, dom, nowoczesnośc. 11.45 16.30 Dziennik (kolor). 10.40 Obiek
Od Tatr do Bałtyku, 12.05 Terminarz tyw, 17.00 Zwierzyniec (kolor), 17.55 
muzyrzny. 12.25 „Wydarzenia, poglą „Wy~oko ku niebu" - odc. 3 ser. 
dy, refleksje" - mag, 12.45 Dialogi filmu fab, prod. ZSRR (kolor). 19.00 
Straussa 13,30 Wiad. 13.3~ ze wsi Dobranoc, 19.30 Wieczór z dzienni
! o wsi. 13.50 Koncert Chóru PR f kiem (kolor), 20.30 •reatr TV: lfr, X. 
TV. 14.10 Więcej, lepiej, nowocze- Kroetz - Górna Austria reż. s. Ró
śniej, 14.25 Kantaty J. F. Haendla. żewio..z, 21.30 „Camerata" przedsta-.-- -.-~=-~~- . 15.00 Zawsze o 15,00. 15,40 Z estrad i wla Artur Rubinstein. 22.25 z cy
scen operowych, 16.10 Len - ro- klu filmów z Ameryki Południo
ślina opłacalna, 16.20 Katalog wy- wej „Wzdłu:I: Andów" odc. 1. 22.50 
dawnlczy, 18.25 Rodzinny tor prze- Dziennik (kolor). 

PODZIA!Ł ZAlKŁAIDOWEGO 

.FUNDUSZU NAGR'ÓD 
Dyrekcja 1 Samorząd Robotniczy 

Fabryki Osprzętu 
Samochodowego 

11POLM0'1 

w lodzi, ut Przybyszewskiego 99 

~ podają do wiadomości wszystkim $ 
>~ zainteresowanym, ~~ 

f~tc. ie nagrody z zakładowego fU'l1- ~!<f 
3 duszu nagród za rok 1976 wy-

~
~ placane będą od dnia 17 lutego „~1 
t 1977 roku. < 

>~ Reklamacje w powyżs.-zej sprawie l~ 
~~ przyjmowane będą przez służbę ~~ 
~~ pracowniczą w terminie 14-dnio- ~~ 
52 wym od daty ukazania się niniej- ~$ 
5~ szego ogłoszenia. Po upływie tego '>$ 
5~ term inu żadne roszczenia nie będą ~$ 
5~ uwzględnione. ~~ 
~ ~~ ~ 
h J 
t...._~"-~v,.._v~~~~~~"~~~'{....łJ,..,.~~~-..J,.,.~~~~'1-\J 

ZDROWIE - dom drew
niany, 9-izbowy (2 izby 
wolne), z ogrodem 1.200 
m. - sprzedam. Telefon 
53-18-52 2852 g 

KUPIF; maszyn~ hafciar
ską, łańcuszkową, tychllń-
skt, Pabianice, ul. Zlota 
1-10 2959 g 

JAMNICZKI'; 
rodowodow11 
tel. 625-78 

2-mieslęczn11 
sprzedam, 

32611 g 

SPRZEDAM futro-łapkl 
karakułowe, czarne, dute. 
Jaracza 82-43 3180 g 

SPRZEDAM kreden, 
styl gdańskl, Stocka 8-7 
(godz, 17-21) 3603 g 

MODNY, damski kotudzek
kurtkę (włoski) - sprze
dam, Tel, 762-39 3150 g 

BONY sprzedam. Oferty z 
ceną ,,28S3" PraMa, Piot r
kowska 96 

SPRZEDAM błam karaku
łowy brązowy, 811-15, po 
16 2942 g 

ŁOD:Z 1portow4, plast iko
wą z wózkiem, silnik 30 
KM. narty, obrotomierz, 
ltd,, nowy sllnik Wicher 
20 KM, 4 felgl poszerzone 
do „Fiata 12Bp" - sprze
dam. Oferty „2925" Prasa, 
Piotrkowska 96 

TEATR J.NRIACZA 

zatrudni 

KOLPORTERÓW 
DO ROZPROWADZANIA 

BILETÓW. 
Zgłoszenia przyjmuje Organi

zacja Widowni, ul. Kilińskiego 

45, tel. 315-33. 

.. 
Ili 
• 

Ili -
Ili 
·~ 

370-k :tt 

=·===·===·==·===·====·===· „ZASTAVĘ HO" po k a pi-1 DWA pokoj e , k uchnia, I 
talnym remoncie - sprze- p. - zamienię na 3 po~o
dam. Aleksandrów Łodzkl, je. 279-11 , od 16 2950 g 
Sciegiennego 3 m. 18 - - --- - - --

„VOLKSWAGENA 1200" 
sprzedam. ł,ódź, Turme 4, 
po 16 2803 g 

„FIATA 
sprzedam. 
godz, 7-9 

1!8 Sport" 
Tel, 51-20-11, 

!926 g 

M-ł n m Widzew
Wschód c„ zamlenie: na 
M4 - dzielnica Pole~ie, 
Bałuty. Oferty „2833" Pra 
sa, Piotrkowska 98 

AKWARIA sprzedam. Tel. SPRZEDA!\I „Syrenę 105". 
825-94, od godz, 19 2885 g Odbiór „Polmozbyt" w 

M-ł trzypokojowe, kuch
nia, komfort, Wldzew
Wschód - zamienię 2 lub 
3-pokojowe, wygody, mo
że być bez co. Oferty 
,.2886" Praso, Piotr ko wska 
96 PIERSCIONEK (białe zło

to) :z: brylant.em 0,55 kara
ta - sprzedam. Oferty z 
cl'ną ,,2882" Prasa, Piotr
kowska 96 

KOŻUCH damski, nowy 
zagraniczny, rozmiar 44 
- sprzedam. Nowotki 88a 
m. U, godz. 17-19 2964 g 

marcu. Kołodziejska 4 m. 
13, po 16 2923 g 

.,SYRENĘ 103" po wyp.~d
ku na części qprzedam. 
Piotrkowska 19 m, 45 

„WARSZAWA 2H" - ka
roserię kuplę, Oferty „28114" 
Prasa, Piotrkowska 98 

SPRZEDAM komfortowe 
mieszkanie własnościowe, 
czteropokojowe II p. Ret
kinia. Oferty „2941" Pra
sa, Piotrkowska 98 

POSZU~UJĘ lokalu na 
pracownię rzemleślnlcz1t 

DOMEK jednorodzinny 
ogrodem -' Kolu3zk1 
sprzedam. Oferty „2936" 
Prasa, Piotrkowska @6. 

KAROSERIĘ ;,Wartburga 
li RADIO TV, 1przęt elektro de lux 353" - sprzedam. 

akustyczny, wzmacniacze. Tel. 701-87 2806 g 

(woda, światło), w dzielni
cy Widłew, Oferty „2855" 
Prasa, Piotrkowska 96 

SPRZEDAM dom Jednoro
dzinny w Zduńskiej Woli 
z działką o powierzchni 
631 m kw„ 2 ~ara żaml, war 
szta t em ślusar~l<im. wypo
sażonym w m aszyny i u
rządzenia. 'Wiadomość : 
Zduńska Wola, Zielona 50 
m. 93. 2956 g 

DZIAŁKĘ własnościową 
zagospodarowaną - 800 m 
z letnim domkiem - Ra
dogoszcz - spr ze:lam. o
ferty ,,2798" Prasa, Piotr
kowska ee 

SPRZEDAM plac budowla 
ny Pabianice, ul. Podgór
na 1. Wiadomość: Łódź, 
ul. Blokowa 16 2842 g 

GARAŻ duży, murowany, 
kanał, światło - okolica 
Inflanckiej - do wynaję
cia . Admiralska G3 296g g 

GARAŻ Piotrkowska-żwir 
ki. zamienię na garat Lu 
tomierska-Klonowa. O
bornicka 15 m, 48. Bek, 

UŻYWANE lallążkl .S za
kresu muzyki oraz nuty, 
wydane po roku 1945, za
kupuje i sprzedaje Księ
garnia Muzyczna w Łodzi, 
ul. Piotrkowska 88, telefon 
382-113 378 k 

KUPIF, dzlczkl rót 5-7 
tys. sztuk, Tel. 'ISB-67 

r ..... v"l.V"~V'~~....,.+'~~~~~~~k"'lv.:ł 
~ PODZl1AiŁ ZAKtA1D10WEGO ~ 
S< FUN!DUSZU N1AIGROD ">c-

Łódzkie Przedsiębiorstwo 

Ceromrki Budowlanej 
Oddział w Andrespolu, 

ul. Rokicińska 125 

z a w a d a m I a, 

ie wypłato z zakładowego fun
duszu nagród na.stąpi 25 lutego 

1977 roku. 

Listy uprawnionych do nagro
dy udostępnia się zaintereso
wanym od dnia 14 lutego 1977 
roku na tablicach ogłoszeń 
w zakładzie. 

17szelkie r eklamacje dotyczace wypłaty 
nagród przy jmowane będą do rozpatrze
nia w n ie przekraczalny m terminie 14 dni, 
tj . do ct n ia 28 luteg') 1977 roku. Rekla
macje złożone po w.w. terminie nie będą 
rozp atryw a ne. 383-k 

224-74, Srebrzyńska 91. 
Din ter. 30S9 g KAROSERIĘ „Skody 100" 

po wypadku - sprzedam. 
STEREO radio samochodo- 51-49-53. po ie 2857 g 
w'e :i ma.!lnetofonpm ste
reo - sprzedam. Telefon 
•39-38 295~ g 

POSZUKUJĘ pilnie pomie
szczenia na magazyn 
śródmldcie, okolice do 50 
m - możliwość :>:atrutlnie
nia. Oferty „ 2890" Pr asa, 
Piotrkowska ~8 

PlANINO „Flblg~r" czar
ne spr zedam. Wl<iury 
16/9, tel, e34-88 29~2 g 

WERSALKĘ l 
dziewiat'sk11 -
Tel, 462-50 

maszynę 

sprzedam. 
2951 g 

NAD\VOZJE „Syreny 105", 
po wypadku - sprzedam. 
Wólczańska 61 m . 1, po 17 

DWUPOKOJOWE (wszy
stkie wygody) Zgierz, 0 -
1ledle 850-lecla, zamienię 
na kawalerkę w Łodzi. 
Tel. 744-11, w, 130, godz. 
t-11 3720 g 

„SAKSOl!'ON Alt" nowy INŻ. mgr ponukuje lla
NRD - sprzedam. 1.anowa walerkl. Płatna li 16r7. O 
20 m. 42, bl. 40, codzien- ferty „2907" Prasa, Pl.otr-
nie, oprócz plątku, 2945 g _k_o_w_s_k_a_u_e ______ _ 

GDA:tę!lg lokatorskie 
M-1. aa m kw„ zamienię 
na większe w Łodzi. O
ferty „17092" Biuro Ogło
szeń 80-958 Gdańsk 445 k 

SPRZEDAM 30.000 sztuk sa 
dzonek gotdzików z ma
tecznik a holenderskiego. 
Termin odbior u do uzgod 
nienla. Pleszew, te l. 212-80, 
wieczorem. 30 p 

WIELKĄ Encyklopedię 
Powszechną PWN. Tom 
1-13. zak upuje stale An
tykwariat Współczesny 
,.Domu Książki" w Łodzi, 
ul. Wschodnia 113, telefon 
318-13 374 k 

UŻYWANE kslątki I rót
nych dziedzin, wydane po 
roku 1945. za kupuJ11 I 
sprzedają księgarnie „Do
mu Książki" w Łodzi~ ul. 
Wrześnleńska 102, ul. No
wotki 93, u l. Dąbrowskle
l'o 91, ul. Długosza 26, ul. 
Zielona 25a, u l, Plotrk ow 
ska 294 378 k 

„PIATA 128 lub 111'', po 
wypadku kuplę, Oferty 
„2863~ Prasa, Piotrkowska 
9G 

„ŻUKA" kuplę. Oferty 
.. 2947" Prll!a, Piotrkowska 
96 

SPRZEDAM „Wartbnr~a 
353", rok produk cji 1970, 
tel. 838-79 

„WARSZAWĘ M-ZO'• sprze 
dam, Łódź, Lniana 13 m . 
~ 1818 g 

WOLNY pokój do wynaję 
cla, 849-76 3381 g 

MŁODE małteństwo poszu 
kuje M-2 na i--3 lata. 
53-38-85, godz. 18-19 2581 g 

TEOFILÓW M-2 parter, za 
mienię na równorzędne -
piętro. w okolicy Doły o
raz s przedam now1t bra
mę, Wiadomość: Spartaku
sa 10, dojazd autobusem 
„52" do końca, 2416 g 

POSZUKUJp; 1&modzlelne-

GRUDZIĄDZ - dwa poko
je z kuchnią spółdzielcze 
wysoki parter , zaml'!nię na 
mieszkanie w Łod;.i. Ofer 
ty „602820" Biuro Oglosz<>ń 
W-wa Poznai1ska !Ul 440 k 

go mieszkania, Oferty 
„2783" Prasa, Piotrkowska MATEMATYKA, fizyka -
oo egzaml:1)' wstępne. 791-H, 

Polański 3499 g 
PRACUJĄCA i ucz11c• się 
pilnie poszukuje samo- MATEMATYKA 257-57 Klo 
dzielnego pokoju. 51"53-85, nowa 13/6, mgr Plur.kow
godz. l0-12 I 15-20 ski 2454 g 

POKOJ z kuchnią - hlo
k l kwaterunkowe, zamie
nię na dwa pokoje z kuch 
nią bloki, najchętniej w 
pobliżu ul, Gagarina. O
fer t y „286e" Prasa, Piotr
kowska 98 

WYNAJMĘ pok6j umeblo
wany - bloki, najchętniej 
studentowi. Oferty „2894" 
Prasa, Piotrkowska 98 

MIESZKANIE z wygodami 
I telefonem w starym bu 
downlctwle - kuplę (Inne 
propozycje). Oferty „2910" 
P r asa, Piotrkowska 96 

M-4 - kwaterunkowe I 
p ., zamienię na dwa od
dzielne mleukanla. Ofer
ty „2912" Prasa, Plotrkow 
ska 9S 

POTRZEBNA 
do zawodu 
Zielona 15A 

uczennica 
fryzjerskie~o. 

3570 g 

Z OKOLIC Brzezlny-Nowo 
sol.na przyjmę ucznia 1po 
wt:l:ej 18 lat) - t!obre wy 
nagrodzenie; 9lusarstwo 1 
Mechanika Pojazdowa. 
rel, 702-11 2791 1 

KIEROWCA a 1amocho
dem osobowym, potrzeb-
ny. Tel, 830-92 2908 g 

MANICURZYS·rKA po-
trzebna. Zakład Fryzjerski, 
Próchnika 10 2804 g 

DZIEWIARZA na maszyny 
saneczkowe I szwaczkę, 
przyjmę do pracy, Oferty 
„2876" Prasa, Piotrkowska 
9ł 

szkód. 16.30 Melodie z musicali. 18.40 PROGRAM u 
Aktualności dnia (Ł), 18.55 Chwila 15.45 Język niemiecki - kurs pod-
muzyki (Ł) . IT.OO „Pleśni 1 tańce stawowy - lekcja 17 W odpowiedzi 
świata". 17.20 Rep, lit. pt. „Janlna 1· t 16 G 
1 Kazimierz•·. 17.40 Nagrania radio- na was:r.~ 15 y, .45 rupa ,.Earth 
we. 18.2S Chwila muzyki, 18,30 Echa and l!'ire", 17.05 Studio nasz gość: 
dnia. 18.40 Zapraszamy do myślenia. Edward Szmurło, przedstawiciel 
rn.oo F. Mendelssohn-Bartholdy PZN. 17.10 Sportowe upadki roku 
IV Symfonia. 19.30 O tym warto 1977 - program T, Hoptera. 17.lB 
posłuchać, 19.45 Arcydzieła kamerali Stucllo nasz gość: red, A. Martlnikin 
styki. 20,30 Koncert muzyki opero- dziennikarz „Sztandaru Młodych". 
.vej. 21.30 Dziennik. 21,45 Wlad. 17.25 „Ja twój kręgosłup" - film 
sport. 21.50 Chwila muzyki. 21.55 dok, P~?d, ang, z cyklu „Twoje 
Teatr PR: „Próba ciśnienia" _ zdrowie • 17.45 Studio nasz gość: 
słuch. 22,35 „Hommage'• Beniamin Andrzej Czajko~ski - lekarz, 17.50 
Brltten" 23 30 Wlad , ,,Ja twoje płuco - film dok. prnd. 

• • ang, 16.10 Studio nasz gośc: Szymon 
PROGRAM III Krasicki, pracownik AWF, 18.20 

12.0S Z kraju i ze łwlllta. 11.25 Spurty ró±ne, dziwne i ciekawe -
Za kierownicę. 13.00 Powtórka • roz program T, Hopfera. 18.25 „Ach, jak 
rywkl, 13.50 „Znajomi z pociągu" - przyjemnie" - śpiewa zespół „ s a
odc 14.00 Z twórczości M, Kartowi- mi swoi", 18.40 Studio PJ (Ł). 19.00 
cza. 14.30 Przedstawiamy chór z No Dobranoc, 19.30 Wieczór z dzienni-
wosyblrska. 15.00 Ekspresem przez kiein. 20.30 Spotkanie z pr.:if. Bar-
świat. 15.10 W kręgu jazzu. 15.30 dinlm, 21.45 Mistrzostwa Polski h nt-
Kwadrans akademicki, 15.45 „Bez ników szkła, 22.10 Studio nasz golić : 

I 
improwizacji". 16.00 Rozszyfrowuje- przedstawiciel Zjednoczenia Vitrocer. 
my piosenki. 16.20 Kompozytor i pia 22.15 24 godziny, 22.25 Roboty cz, 2 
nlsta - Allen Toussaint, 18.45 Nal!Z - program Wandy Konarzewskiej, 

'"" rok 77, 17.00 Ekspresem przez łwlat. z cyklu „Nie do wiary", 22.50 Ma-
''· 17.05 Muzyczna poczta UKF. 17.40 ryla 2000. 23.35 NURT. 

UD""~~~~..02 
BLACHARZY-d~karzy przyj 
mę. Tel. 132-779, Adamus 

2795 g 

RENCISTĘ-tokarza, ślusa 
rza zatrudnię. Telefono
wać wieczorem 415-89 

POMOC do rocznych dzie
ci oraz pomoc domowa, 
umiejąca gotować, potrzeb 
na zaraz na stale lub przy 
<'hodne, Łódź, Małachow
skiego 82 3219 g 

„LINGWISTA-Oświata" u
ruchamia w lutym kursy: 
kosmetyki zachowawcz:i
uplększającej (6- 1 10-mle 
slęczne) . Zajęcia prakty
czne odbywać się będą w 
dobrze wyposażonym ga
binecie kosmetycznym, je 
den raz w miesiącu w so
bot y I niedziele. Zapisy 
przyjmuje Ośrodek Szko
lenia w Katowicach, ul. 
Pawi. 14, tel. 597-380 460 k 

MATEMATYKA 
mgr Mlkuta 

784-59, 
2438 g 

WPISY na koresponden
cyjne ktlrsy kreśleń tech
nlcznt h oraz kosztoryso
wani przyjmuje, szcze
góło eh pisemnych infor 
macjl udziela „Oświata" , 
31-139 Kraków, ul, Spa
sowsklego 8 (przedłużenie 
ul. Siemiradzkiego). 330 k 

OPIEKUNKA do dziecka 
potrzebna. Wróblewskie~o 
71 A - 29. 3376 g 

KSIĘŻYCKI - skórne, we 
neryczne, 18-18, Retklnla , 
Thaelmanna 3. róg Retkiń 
sklej. 2204 g 

Dr Jadwiga ANFOROWICZ 
skórne, weneryczne 15-19, 
Próch nlka a 2649 g 

GINEKOLOG specjalista 
Cyperling, 18-18, PKWN 
4, tel. 240-17 2519 g 

GINEKOLOG Czerwoniec 
14-18, Tuwima 20, tel. 
355-30 2202 g 

DĘBOWE donice do palm 
poleca Kopczyński, Zgier
ska 58 1380 g 

TELEWIZORY 
Bednarek, 830-91 

naprawia 
3533 g 

SILNIKI „s:rrena". „Wart 
burg", szlif, wał naprawi 
warsztat Pabianicka 1'1'7, 
Biernacki 2778 g 

CYKLINOWANIE maszy-
nowe 52-91-19, Kluczyński 

OBNWIEI Elektromecha
nlcz.ne rozciąganie - prze 
rablanie - reperacja. Zwę 
tanie cllolew. Wszywanie 
ekspresów, 263-61 Wlęckow 
skiego 57, Wróblewski 

NOWOCZESNY krój dam-, BIURO Matrymonialne 
ski, dziecięcy, opanujesz „Junona" - prowadzi psy 
szybko wynalazkiem Mech cholog. Oferty wysyłamy 
lińskich, Nawrot 32 473 g natychmiast, Busko-Zdrój, 

NAPRAWA lodówek '786-55 skrytka 92 310 k 
regeneracja agregatów, NAJWIĘCEJ ofert posiada 
.,Polar HW'1, •• szron", „Fo Biuro- Matrymonialne ,.sy 
ka". Roczna gwarancja. renka", Warsza·wa , ul. 
In:!:. Wysocki 3-14 2609 g Elektoralna n. Informacja 

NAPRAWY hydrauliczne 
I gazowe, wykonuje za
wadzki, Łódź, al. Kościu
szki 41 2065 g 

NAPRAWA telewizorów 
52-07-85, po 15, Głowiński 

PRALNIA Chemiczna Ł6dł, 
Jaracza I, tel. 3~1-31, Su
domlr, poleca usłu5i w za 
kresie prania chemiczne
go: zamsze, kotuchy. gar 
deroby, prochowce, orta
liony, - Krótkie terminy. 

DLA 1amotnych oferty w 
Biurze Matrymonialnym 
•• SWATKA" Piotrkowska 
133. Łódż, 90-434 1934 g 

10 zł znaczkami pocztowy
mi. 355 k 

OWCZAREK alzacki pr:i:y
bląkał się - znak szcze
gólny - wyrośnięty pazno 
kleć na prawej łapie. Wo 
skowa 25 3298 g 

PRZEDSIĘBIORSTWO Tran 
sportowe Handhi We
wnętrznego Zakład nr l 
w Łodzi, ut. Orla 8, u
nleważnia zaAublone pie
czątki: „Spedytor-łado
wacz Nr Nr „1030", .,1183" 
I „1140" PTHW w Łodzi". 

ZDZISIA z salonu fryzjer 
sklego „EWA" z Plotrkow 
sklej 59, zaprasza na ul. 

INSTALOWANIE anten te 22 LIPCA 10, tel. 342-38 
lewlzyjnych, tel. 445-95, 
Wolniak 2314 g 

WYDZIERŻAWIĘ budy
nek na wczasy pracownl
cze - 20 miejsc. Tadeusz 
Kozłowski. Gdańsk-Brzeł.
no, Portowców 18 393 k 

OFERTY krajowe i zagra
niczne posiada Nowocze
sne Biuro Matrymonialna 
„APOLLO" Słupsk, skryt
ka pocztowa 33. Adresy 
wysyłamy natychmiast. 

254 p 

~···~•a•••••••a•································ 

• 

KOBIETY (PElN·OLETN'l:E) 
NIE PRACUJĄCE 

z wykształceniem średnim lub 

niepełnym średnim 

na stanowisko 

TELEFONISTKJ 

przyjmie 

OKRĘGOWY URZĄD 

TELEKOMUNIKACJI 
MteDZVMllASTOWEJ 

w tODZI. 

Bliższych lnform~cJf udziela: 

sekcja służby pracowniczej, 

Łódź, al. Kościuszki 5/7, pokój 
815, tel. 314-44. 

1.24-k 

• 

• 

• ••••••••• „ ••• „„ •••••••••••.•••••••.......• : 
DZIENNIK POPULABNY nr a (8620) f 



PAWEł.1 KURCZEWSKI NIEZA \VODNY! 
J. WILEJTO 
WICEMISTRZYNllł 

ŚWIATA 
lodz 3:5 

8,0l m G. Cybulskiego 
w hali AWF 

w Canberze (Australia) zakończy-
17 alę . łucznicze mistrzostwa świata. 
Duey sukces odnlusła nasza jedyna 
reprezentantka Jadwiga Wilejto zdo 
bywając tytuł wicemistrzowski, Mi
strzynią tłwlata została złota medall-
11t1'a Igrzysk XXII Olimpiady w Mon
trealu Amerykanka Luann Ryon, 
która wynl.ldem 2511 pkt. ustanowi
ła rekord śwtata. 

Do ostatniej konkurencji mi-
atu.ostw (strzelanie na SO I 30 m) 
zajmująca Il miejsce Polka przystą 
piła mając tylko 8 punktów prze
wagi nad I. Daubenspeck (USA) i 22 
pkt. nad z. Rustamową (ZSRR). Re 
welacyjna Ryon „uciekła" rywal
kom na bezpieczną odległość 41 pkt. 
z ryw3!1zacji Wllejto wyszła obron
n4 ręk11 tracąc do Ryon tylko 16 
pkt. 1 2 pkt. do Daui>enspeck. 

* + • w~ród m~żczyzn pierwsze miejsce 
zajął R. McK!nney (USa), wyprze
dzając Japończyka T. Kamei. Do
tychczasowy lider Leandro Denardi 
uplasował się na trzeciej pozycji. 

w Łodzi rozergan:r został IlI ogól
n.opolskl turniej klasyfikacyjny w 
tenisie stołowym. Walne zwycięstwa 
odnieśli bracia FrączykoWle, którzy 
znajdujll alę obecnie w dobrej for
mie. 

Wyniki w klasyfikacji mężczyzn 1) 
St. Frączyk, S) Zb. Frączyk obaj z 
Włókniarza, S) M. Skibiński ~zs 
Gliwice 4) A. Grubba AZS Gdausk, 
J'. Ozimek a Włókniarza zajął 
10 mlejsc~l a w grupie „b" H. Scler
wicki z l!aty - 18. 

Kobiety 1) J. szatko Wanda Kra
ków, 2) D. Mińska Pogoń Siedlce, 3) 
A. przygoda Zagłębie Lubin, 4) Am
broziewicz Elta Lódź. 

Clessy nas wysoka lokata tenisi
stki Elty, która znalazła się w czo
łówce najlepszych zawodniczek Pol
ski. W grupie „b" E. Pagel zajęła 
- 5 miejsce, M. Kębłowska - 6 l 
H. Domagała - 11 (wszystkie s łódz-
kiego Włókniarza). (n) 

-
Kolejne dwa mecze, rozegrane pomiędzy reprezentacjami zapaśniczy- · 

mi w stylu wolnym Polski i USA zakończyły się porażkami poisl>ieJ 
dru:tyny. w sobotę, w hali LKS nasz zcsp6ł nie powtórzył nawet wy· 
niku z pierwszego spotkania z upaśnikaml USA w Sieradzu (remis 
ł:ł) przegrywając 3:5. We wczorajszym, trzecim Ju:l pojedynku rozegra· 
nym w Warazawi~ polska drużyna przegrala 2:6. 

Nie sawlódł w naszej dru!ynle 
zawodnik łódzkich Budowlanych 
Paweł Kurczewski, który zarówno 
w Sieradzu jak i w Lodzi oraz 
wczoraj w warszawie zakoli.czyi 
zwycięsko swoje pojedynki. P. Kur
czewski zademonstrował zuakomlte 
przygotowanie, znamionujące. wy• 
soką formę przed tegorocznymt ME 
w Izmirze (Turcja). Na łódzkięJ 
macie reprezentant Budowlanych 
położył na łopatki '.I. Hasella ju! w 
2 minucie i 30 sekundzie pojedyn
ku. Wczoraj P. Kurczewski pokonał 
w stolicy na punkty zawodnika l,JSA 
L. Souci 8:4 i obok B. Naumowicza 
W)'Walczył Jpdyne punkty dla naszej 
reprezentacJi (położenie na łopatki 
w Il rundzie R . walkera). 

Fol.: A. Wach 

W sobotnim meczu doskonale za
prezentowali się inni zapaśnicy na
szego województwa. Dotyczy to 
szczególnie zawodnika LKS T. Bus· 
sego (zwciężył na punkty 4:2 nie
dzielnego rywala Kurczewskiego -
L. Souci) ;:iraz zgierzanina M. Fi
lipowicza (pokonał na punkty 8 :5 
M. Fricka). zawiódł klubowy kole
ga Kurczewskiego - M. Busse, · któ
ry nie wytrzymał walki kondycyj
nie, przegrywając na punkty 2:9 z 
B. Hallem. 

Wyniki walk łódzkiego meczu (na 
pierwszym miejscu reprezentanci 
Polski) : w wadze do 62 kg M. Fili
powicz v,;ygrał 8:5 z M. Frickiem, 
a z. Malkiewicz przegra 2 :27 z 
T. Cysowskim. W kategorii 68 kg 
P. Krupitlski doznał porażki 4 :23 z 
D. Schulzem, w wadze do 7ł kg 
n. Trzebitlski położony został na 
łopatki w pierwszej minucie przez 
w. Schallesa, 82 kg M. Busse uległ 
2:9 B. Hallowi, do 90 ll:g P. Kur
czewski zwyciężył kładąc w 2,30 
mln. na łopatki T. Hasella, do 100 
kg T. Busse wygrał 4:2 z L. Sou-
cf, a w ka~egorli ponad 100 kg 
J. Kwiatkowski przy remisie 5:5 

Sobotnto-nledzlelnll koleJkę o mistrzostwo ekstraklasy sar(lwno kobiet 
t z zn ·eśli chodzl o zespoły LKS należy uznać za udaną. Doty

Jak !ę s;izea6t~ie koszykarek, które powroclly z Warsllll.W). z komple-

przegrał :r. B. Wallkerem (Amery
kanin zdobył więcej punktów w 
walce technicznej). 

Bacznym obserwatocem 8potkań 

cz:v kt6 0 dw6Cll zwyr.łę twa eh nad stotec:tną Polon.111. 
te~. P~~am'!w~ł talde okazJI pod repernwanla swojego e1ągle skrom
neg~r. dorollku 11:ossykarse r..Ks, zwyclę:łając w rewantowym meczu 
niedzietnym w Wałbnychu tamte) tzegu Górnika. 

z zawodnikami USA był trener ka
dry polsklcti zapaśników mgr E. 
Na,mark z którym rozmawialiśmy 
po łódzkim meczu. A oto Je10 wy
powiedź: 

CELNB ftZVTY STORO:l:Y1il'SKIJC.J wantu: l'ledorcsuk - Io oraa Kra
jewski l Macho6 po U. 

- Z ekipę USA, która przybyła 
do Polski w nieco rezerwowym akia 
dzie - maJlłc jednak i tak dosko
nałych zawodników - stoczymy ł 
spotkania (ostatnie odbędzie się 15 
bm. w Chrzanowie). Prawie w kat
dym meczu wystawiamy inny skład. 
Chcę dać szanse wszystkim kandy· 
dującym do rcprezeutp.cji zapaśni
kom, pragnąc poznać ich zalety i 
wady. Szczególnie zależy mi na 
„wyłuskaniu" najlepszych w kate
goriach 62, 68 i 74 kg. Największe 
szanse na wyjazd ua ME Europy do 
Izmiru ma trójka: P. Kurczewski, 
T. Busse i Naumowicz. Ci zawodni
cy · nie zawiedli mnie w meczach 
s USA. Miłą niespodziankę zrobił 
mi zgierzanin Filipowicz, który po-

sadecydowały o końcowym 1ukcesle 
koszykarek ŁKS w sobotnl.m meczu 
r Polonią w Warszawie. Tym ra
zem łodzianki wytrzymały spotkanie 
nerwowo. bowiem ml.mo- prowadze
nia Polonii rozstrzygnęły na swoją 
korzyśt- mecz wygrywając 84:~ 
(42:44). Słowa pochwały należy skie 
rcwać pod adresem p. Bożeny, któ
ra wykorzystała szanse i w ostat
nich ~ekundach trafiła z rzutów o
scbistych w kosz. Najwięcej punk
tów w sobotnim meczu uzyskały dla 
ŁKS: Gburczyk - 21 oraz Storo
iwńska t Bek po IO. 

w niedzielnym rewantu rOwniet 
zdecydowanie lepszym zespołem był 
ŁKS kończ110 mecz zwycięstwem 
80:61 (33:10), Najwi«:cej i;;unktów zdo 
były dla 16dzklej dru:!:yny Rek -
18 l Błaszczyk - is. Najlepiej za
grała w ŁKS w tym apotkanlu -
Gburczyk. 
Pozostałe w:rnlkl ekstraklasy kosey 

karek· Lech - AZS w-wa 75:66 i 
90:6~, Stomil - Włóknia~ '10:56 l 
- 94:77, AZS P. - Sp6Jnła 73:82 
i '1'4:71, Olimpia - Wisła łS:lOł ł 
10:101. 

TABELA 

1. Wisła ee 30'1+-2188 
Z. ŁKS d 1870-2470 
3. AZS Poznafl 61 t922-2598 
4. Spójnia 56 2684-2563 
5. Lech se 2710-2535 
IS. Polonia !18 i532-2447 
7. Stomil „ 2327-2661 
8. Olimpia „ 2411-2892 
9. 11.ZS w-wa a 2173-2737 

10. Włóknlars 40 12111-llll&t 

PIĘTNASTOPVNKTOWll 
ZWYCil;STWO 

(w sobotnim meczu ŁKS przegrał w 
Wałbrzychu a Górnikiem 116:101 (39:4.8) 
stawiało w roll faworyta we wczo
rajszym rewan:!:u zespół gospoda
rzy. Tymczasem koszykarze ŁKS nie 
zmarnowali szansy 1 wygrali wczo
rajs~· pojedynek rezultatem 83:71 
(39:38). 
Najwięcej punktów dla ŁKS zdo

byli w sobotnim meczu: Fiedorczuk 
- 13, Ko\~alczyk I Machofl. po lł, 
a we wczorajszym :awyclęskim re· 

LIGA ANGIELSKA 
Birmingham - Norwich 3:2 
Coventry - Liverpool wyl. jeden (1) 
Derby - t.eeds 0:1 
Everton - Leicester 1:2 
Ipswich - Aston Villa 1:0 
Manchester City - Arsenal 1:0 
Newcastle - Middlesbrough wylos. 

jeden (1) 
Tottenham - .Manchester Utd . 1:3 
West Bromwlch - Queens Park 1 :1 
West Ham - Stoke 1 :O 
Nottingham - Luton 1:2 
Plymouth - Orient 1 :2 
Sheffield Utd - Southampton 2 :2 

w pozostałych meczach padły r~
zult3ty: Lubllnianka Wybri!le~e 
73:15 I 72:Rł, Gwardia - Resovia 
69:95 I 73:98. Spójnia - Polonia 88:79 
t &9:90, Lech - Wisła 143:1-17 (po 
trzech dogrywkach) i 108:95. Sląsk 
- Start 108:80 i 87:62, 

w tabeli prowadzi nadal 
wyprzedzając Wybrzeże, ~istę 
sovię, t.KS zajmuje 10. miejsce 
Lublinlanką i Gwardią. 

Sląsk 
i Re
przed 

Kolejne, punkty lide1·a 
Koszykarki Włókniarza Pabianice 

w spotkaniach o awans do I ligi, 
wy~:rały, l to w zdecydowany spo
sób dwa kolejne spotkania. Tym 
razem pokonały one AZS Pruszków 
66: 52 (27:32) i 100:37 (34:18). 

konał medalistę mistrzostw USA. 
Szkoda jednak, te FiliJlowicr: ma 
ciągłe kłopoty ze zdrowiem. 

Sekundantem polskiej drużyny w 
łódzkim meczu był trener zapaśni
ków Budowlanych, opiekun P. Kur
czewskiego - J. KAUC, który stwier 
dzlł po sPOtkaniu m. In. 

Pabianiczanki w pierwszym mec,:u 
zagrały zbyt leniwie l akademiczki 
z Pruszkowa prowadziły 32:27. Fl-1 - zawodnicy USA zademonstro
nisi; na!e:!:ał jednak do pablanlcza- wali dobry poziom, imponując wie· 
nek, ktt.re odniosły ostatecznie za- Ioma technicznymi sztuczkami. Te
służone zwycięstwo. go meczu nie powinniśmy przegrać. 

W rewanżowym spotkaniu, druty- Szkoda, że zawiodła kondycja M. 
na Włólmiarza górowąła pod każdym Bussego, który gdyby wytrzymał 
względem i ustanowiła trzycyfrowy walkę zszedłby z maty jako zwy
wynik. c~zca. W naszym. zespole nie za· 

Punkty dla Włókniarza adobyły: wiedli: Kurczewski, T. Busse i FI· 
Bieniek - 46 Szymczak - 34, Gaj- lipowicz. Atmosfera meczu była 
da - 30 Koralewska - 20, Manlas wspaniała. Okazuje się, :te łodzianie 
- 1G K~cbarska - 8, Oklejek - e, polubili zapasy o czym liwiadczy 
a po' dwa Jabłońska, Malinowska l najlepiej frekwencja ua widowni. 
G1·ela. (now) WIESŁAW WRO:REL 

g 

Polscy kolarze przygotoWUjl\cy \Fiaeeckl oraz Dlmitrow (Bułgaria) I 
się w Słonecznym Brzegu do sezo- żurawlew (ZSRR). W tej te:!: kolej
nu 1977 r. uczestniczyli 12 bm. w noścl minęli oni Unię mety w 
jednoetapowym wyścigu na trasie Burgas_ 
Burgas - Sozopol · - Burgas (109 Na czele SO-osobowej gruoy flnl
km). Oprócz 21 polskich szosowców szował w Burgas inny polski szoso
startowalo 11 kolarzy ZSRR, dwie wlec - J. Raczkowski . plasując się 
repreząntacje Bułgarii oraz zawod- na 'f miejscu. W grupie tej przy-
11lcy klubów bułgarskich. byll wszyscy pozostali nasi kolarze 

Zdaniem trenera K. Madaja - z wyjątkiem S. Szozdy l L. Toma-
wyl;ci!' był bardzo interesujący. szewslciego. Obaj po kraksie na 30 
Bardzo dobrze w tym pierwszym km trasy wycofali dę. 
spuwdzianie wypadli nasi szosow- W niedzielę rozegrano kryterium 
cy, któi•zy od startu ltontrolowall u~czne długości 60 km. Z polskiej 
peletcn. Na lłl km przed metą plęk ekipy nie wystartowali jedynie Szoz
ną samotną akcją popisał się W. da l Toma~zewskl. którzy w sobotę 
Biel~ki. odrywając się od zasadni- doznali w kraksie kor.t1;1zil. 
czej ~upy, Po 3 km pościgu do- Na dość trudnej technicznie trasie 
gonił go jedynie szosowiec ZSRR - dobrze spisał się J. Firlrnwski, gro 
Kamlnskl. Obaj nie zagrożeni minęll madząc aż 20 pkt. WyprzedzU on 
linię mety w Burgas. Lepszym na Bułgara Dlmitrowa - 11 pkt. oraz 
finiszu okazał się Bielski. Bieńka - 10 pkt. Nie' ukończył 

W grupie zasadniczej utworzyła wyścigu jedynie Kowalski, który 

I 
się 4-osobowa czołówka na 5 km maj11c & pkt, wycofał się na skutek 
przed metą. Znaleźli ślę w niej Po defektu. M. Nowlckl zajął I miej
lacy - lodzlanln T. Zawada l S. sce (4 pkt.). 

Prey okazji Informujemy, te w 
ubiegłorocznym Challenge•u .,Spor
tu" i PZZ pierwsze miejsce zajął 
w. Stecyk z poznańskiego Grunwal
du wyprzedzając o 10 pkt T. Busse· 
go (LKS), J. Górskiego (GKS Tychy) 
oraz tryumfatora tego plebiscytu w 
latach ubiegłych P. Kurczewskiego. 
Na 10 mle1scu znalazł się młody 
zapaśnik LKS - Z. Gontarek. 

(W) 

Na piotrkowskiej macie 
W Piotrkowie rozegrano n Turniej 

Wyzwolenia w Judo. Uczestniczyło 
90 zawodników z 6 klubów. Pierw
sze miejsca w swoich wagach wy
walczyli: A. Mielczarek, M. Gnieź
dzi11ski, J. Gnieździński, A. Sobie
raj, M. Mazurczyk, D. Cerazy, A. 
Fillpi'łk. 

W klasyfikacji klubowej 
cordia 63,5 pkt, 2) AZS 
58 pkt, 3) Resursa Łódź -

1) Con-
1:.ódź -

56,5 pkt. 
(n) 

Ml o dzicy tKS najlep,si 
W Lodzi odbyt się turniej zapaś

niczy młodzików. Miał on charak-
ter dokonania eliminacji przed u-
działem w turnieju· flnałov.-ym o 
mistrzostwo Polski. 

W poszczególnych wagach od 32 
kg do plus 75 kg do dalszych spo
tkań zakwalifikowali sl~: w. Pa
liński, J. Szymczak, R. Sliwlńsld, 
D Walenciak. L . Janaszek, R . Krzy 
kowski, T. Czechulski. J. Wien
czak, H, Sznycer, s. Rusinek, R. 
Kowalczyk. D Wojtasik, A. Janu
szewski, H. Nawój, G. Isert. A. 
Piotrowski, K. Kasiński, H . s1en
kie·.vicz, s Ostrowski, J. Kubiak, 
B. Widawski, M. Karaslajanis. 

Startowało ·- 89 zapaśników. W 
klasyfikacji klubowej zwyciężyli 
reprezentanci ŁKS. Bardzo dobrze 
spisywali się uczniowie szkoły 
Podstawowej Nr 4 w Zgierzu, któ
rzy są pod opieką Boruty. Trzecie 
miejsce zajęli_ Budowlani. (n) 

W hali AWF w Warszawie od
był się w · sobotę mityng lelckoa
tletyczny. Najlepszy rezultat uzy· 
skal Grzegorz Cybulski. ustanawia
jąc halowy rekord Polski 8.01 m. 
Cybulski miał znakomitą serię 
7.79, 7.90, 7.96, 8.01 t dwa spalone. 
Skok w dal stal na wyjątkowo 
wysokim poziomie. Drugi był Je
rzy Miedziałek - 7,89, a trzeci 
Star:isław Jaskułka - 7,63. 
Drugą konkurencją, która przy-

ciągnęła uwagę widzów był skok o 
tyczce. Zwyciężył Kozakiewlcz 5.40, 
orzed W. Szkolnickim - 5.35 oraz 
Klimczykiem - 5.00. 

W pozostałych konkurencjach na 

wyróżnienie zasluguią rezult<ty 
Wlady
kulą, 

płotkarzy, sprinterek oraz 
sława Komara w pchnięciu 
który uzyskał 19,32 m. 

• • 
Irena Szewińska startowała na 

mityngu w Toronto. Rekordzistka 
świata na 400 m, przegrała bieg na 
dystansie z utrzymującą się w zna-
komitej formie Ameryli:anką R. 
Bryant. Polka uzyskała czas 54,5, 
a R. Bryant - 53,9. 

W biegu na 1000 yardów triumfo
wał M Boit (Kenia) - 2.02,5. Acker 
mann (NRD) wy~rała skok wzwyż 
wynikiem 190 cqi. D. Stones (USA) 
wygrał skok wzwyż wynikiem 214 

P od znakiem wyrQ.wnanej walk I ny milo"'i. ck ich sympatyków siatków 
- podobnie zresztą jak to ki. •kierowanym jedn3k pod adre
miało miejsce w poprzednich sem naszv<"h rywalek. Wprawdzie 
turnle]ach - torzyly boje u{e n>o~e to być okołiczt1ościa ła· 

czotowe drużyny ekstraklasy siatkar godz>trą nasze niepowodzenia, ale 
skiej pań. Po sobotnim zwycię- permancutnie wcielane w życie ba
stwle w finale „A" nad Czarnymi sło „BijciP lidera" miało niemały 
Słupsk 3:2 (15:11. 4:15. 16:1-1, 12:15, wpł~ '' na posta we zesp:JłJ - powie-
15:7) lider tabeli, zespól łódzkiego dział nam In"!r A Chmieinicki. 
Startu przegrał wczoraj na turnie- Przed nami leszcze dwa turnieje 
ju w Milowicach z mlej~cowym Pło (w Krakowie i ostatni w Łodzi). A 
mienlP.m l:a (13:15, 13:15 15:10, 11·15). łiczym}, ż~ sym1>atyry drużyny wie 

Mimo tej porażki Start nadal zaj le n~m pomogą w łónzkim 111rnieju, 
mu.i<> pierwsze miejsce w tabeli czo który zadccydu.fe chyba 0 końco
łowej piątki ekstraklasy. wyprzedza wvir. układzie tabeli. 
jąc ko1zystnlejszym stosunkiem se- n6wnleź I w Krakowie s1atl<arkl 
tów Płomień i mając jeden punkt Star1u nie mają zamfaru odegrać 
przewagi nad krakowską Wisłą. t~·lkn roli statysty. 

Mimo prowadzenia we wszystkich Krakowska Wisła pokonała w so-
seta<"h Start zmęczony trudami cięż bote AZS W·wa ~:l, prze~rywa~ąc 
kich spotkati (tylko w milowickim v·czoraj z C2arnymi 2:3. 
turnieju łodzianki mają na swym * +. 'ił 
koncie 19 rozegranych setów) nie w turnieju finału „B'" siatkarzy 
zdołał przechylić szali zwycięstwa Sto< znlowier wy~rał z Włocłavią 3:1 
na swo~ą stronę. W pojedynku z i za;n.uje I miejsce wyprzedzając 
Plom1emem trener A. _ Chmielnicki Hutnika I Chełmca. 
desyg.nov.-:al do gry wszystki~ za- * +. >11-
wodmczki. Niestety. tylko nH;'które w zakończonym w Berlinie mię-
za.sra~ na przyzwoitym poziomie. dzynarodowym turnieju siatkarki 
Najlepiej zAprezentowała się Mary· ChKS po porażce z sc Lipsk zaję
nowska, z.awiodly - zdaniem trene- ły osbtecznle piąte miejsce. 
ra - Kahska, Denisow, Kopczyńska * + 'lf 
oraz Lipska. Junlorkl I juniorzy Anilany awan 

- Moje dziewczęta toczyły spot· sowali do finału MP w piłce siat
kania przy gorącym dopingu ze stro kowej w te) kategorii wieku. (W) 

16 BM. SPARRINGO\VY MECZ Z PANATHINAIKOSEM 
~·---------------------„,,, ____ ..,..-J' .W• ...., _ _ 

ZASKAKUJĄ A ORA2 A 
POLSKICH PIŁKARZY 

W sobotę w Mostarze rozpoczął 
się turniej piłkarski, w którym bio 
rą udział: kadra Polski. Ujpe~t Doz
sa Budapeszt oraz jugosłowiańskie 
zespoły SaraJevo l Vele4 Mostar. 
Dn.tyna poiska w pierwszym meczu 
spotkała się z SaraJevem. Jak 1 
pcpr1ednio. tak i tym razem Po
lacy wygrali 2:0 (O:O). Bramki zdo
byli Wawrowski (w 7~ mln.) 1 
Szarmach IW 86 min.). 
Skład drt:żyny polskiej: Kukla -

\Vawrowskl. żmuda, Kaspei·czak, 
RuJy, Maculewicz (Kupcewiczl, Dey
na, Masztaler, Lato. Szarmach, Ter
lecld. 

W drugim spotkaniu Velez Mostar 
pokonał '(Jjpest Dozsę 1:0 (0:0). 

Po trz<och zwycięstwach (wszystkie 
po 2:0) w poprzednich meczach JU-

Kolarskie przełaje 
LKS Zdżary był kolejnym organi

zatorem kolarskich wy~cigów prze
łajowych, Wyniki w poszczególny.eh 
grup&ch wiekowych były następuJą
ce: 

l\Uodzlcy: 1) B. Rośniak (Wi-
dzew) 17.30. 2) B, Nawrocki 
(Start Piotrków) - 17.51, 3) R. Sob
czak <Budowlani Działoszyn) - 18.14. 
D;1ostans wynosił 4 km. Startowalo 18 
kolany. 

Juniorzy . młodsi: i) R. Barul 
(Start Tomaszów) - 30.10, 2) J. Łu
czak (LKS PawlikoWlczanka) 
32.33, 3) J _ Mikołajczyk (LKS Zd:ta
ry) - 33. 35. Dystans - 10 km. Star 
towało - 19. ' 

Juniorzy: 1) R. Kasiński (Wł6k
nlarz Lódź) - 38.40, 2) W, Jaranow
ski (LKS Zdtary) - 39.22, S) J. Le
wandowski (Gwardia Łódź) - 40.09. 

Seniorzy: 1) M, Salamon (Włók
nla1·z Łł)dt) - 43,42, 2) J. Bicz 
(Gwardia Ł6dt) - 43.45, 3) Z. To
karski (Budowlani Działoszyn) 
45.14. 
Sędzia zawodów Waldemar Jót

wiak informuje nas, że· w niedzielę 
20 bm. w Tomaszowie rozegrane zos 
taną międzyokręgowe mistrzostwa 
przełajowe. Spodziewany jest rekor
dowy udział zawodników we wszy-
stkich kategoriach, (n) 

• • • 
W Pile odbyły się kolarskie wyścig! 

przełajowe. W konkurencji juniorów 
rozegrano ctekawą walkę o uzyska
nie paszportu na wyjazd do Belgii 
na mistrzostwa juniorów naszego 
kontynentu. 

Najlepszym był zawodnik Zyrardo
wianki i'adeusz Hol, który dystans 
13 k:m przejechał w czasie - 33.06. 
On tet reprezentować będzie nasze 
kolarstwo w mistrzostwach Europy. 

W grupie seniorów nadal bezkon
lmrencyjnym w kraju jest G. Jaro
szewski z żyrardowianki, który dy
stans 21 km przejechał w czasie -
37.35. Drugie 1 mlesjce ze stratą .do 
zwycięzcy - ł sek. zajął z. Ilski s 
Rydułtowa. (n) 

p,osłowiańskiego tournee, kadra pol
skich piłkarzy. zanotowala w nie
dzielę pt zykrą porażkę. Polacy zmie 
rzyli •i' w finale turnieju w Mo
starze :r mif'jscowym zespołem jugo
•łowiai1skie! ekstraklasy Velez Mo
star. przegrywając aż 0:3 (0:2). 

Nasza drużyna wystąpiła w skla-

RKS - Prosna 12:6 
Bokserzy RKS rozegrali towarzy

ski mecz, wygrywając z Prosną Ka
lisz 12:6. W poszczególnych wagach 
zwyrięstwa odnieśli: Urbański, Sta
wicki, Pilecki zremisował z Centem, 
jak r6wnl"1 Piskozub ze Stępnia
kiem, Przybyk, Clechmski, Janiak 
Krzyżański. Boczkaiow. . . . 

W ko],ejnym turnieju o puchar z. 
Cichego w poszczególnych wagach l 
grupach Wiekowych zwycięstwa od
nieśli: Urbański. Wasilewski. Kaj
zer. Płuci:nnikowskl (wszyscy z 
Gwal'dii) . Malinowski, Nowak, Wnęk, 
SmuguJski Cwszyscy z Widzewa), 
Błaszczyk. Czart. Mydłowski. Iwań
ski. Kębłowski (wszyscy z RKS), 
Grabows:d, Sułkowski, Pawlik, Mo
lenda Ilski (wszyscy z Pillcy To
maszów). 
Z~łoszonych było 50 bokserów. Naj 

więcej „ Gwardii - 16 l RKs1 - 15. 
(n) 

j, Plę~ciarze Widzewa wygrali w 
niedzielę w Flnlandll z '"~społem 
bokserów składającym się z dwóch 
klubów Polackerna i Jyveskyle 12:6. 
Punkty dla Widzewa zdobyli: Rog
dańRkl, Stefański. Haftka, Sobczak, 
Jan1ckl i J;S:olasiński. 

A Na ME w strzelaniu z broni 
pneumatycznej Polak s. Romanow
ski wynikiem 380 pkt. zdobył . w ka
tegorii juniorów w strzelaniu z PP 
brązowy tr..edal. Dwa złote medale 
zdobyli nasi reprezentanci w punk
tacji zespołowej: juniorzy (Romanow 
ski. Klima~ i Mazur) i seniorzy (E. 
i li.. Trajdowle oraz Sietnionow). 

A Rumun I , Nastase pokonał w 
finale turnieju tenisowego WCT w 
Meksyku W . Fibaka 4:6, 6,2, 7:6. 

A Piłkarze ręczni Ą.nilany poko
nali w finale Grunwald 23 :t6 i zdo
byll I miejsce w turnieju wyzwo
lenia Poznania. 

A W czasie halowych zawodów w 
Berlinie I. Słupianek (NRD) uzyska 
ła w pchnięciu kulą wynik 21,03 
m. 

A Piłkarze Panathinaikosu stracili 
przodownictwo w greckiej ekstrakla 
sle przegrywając z Kavala 0:1. 

w MOSlARIE 
dzle: Kukla (Fischer) - Rześny, Ka
sperczak, żmuda. Wawrowski - Ma
culewicz (Pawłowski). Kupcewicz, 
Masztale1· - Lato, Szarmach !Kwiat
kowski), Terlecki !Sybis). 

Wprawdz,r dla naszych piłkarzy 
t1..rniej w !\llostarzc miał hyc głów
nie forma snrawdzianu I 0J.:3zią do 
wyprńbuwania pewnych założeń tak 
tyczno-technicznych. to 1ednak po
rażka tr2Pma bramkami była nie
o~nkiwana Polacy spl>ywali się sła 
b1utko zwła .-;zcza w pierwszej polo
wiP. w lttórej wytszośc rywali była 
wyraźna . 

miejsce w 
zwycięstwem 
ookonall FC 

Pojedynek o trzecie 
tutmcJu zakończył się 
UJpesttt Dozsa Wegrzy 
Sarajevo aż 8:1 (5:1). 

Na&i piłkaue udadzą się do Aten 
na mec.z z zespołem trenera H:. Gór
s1:\ego - Panathinaikosem (16 bm.). 

Przegrana 
piłkarzy Widz wo 

Zwickau w 
Przebywający na zgrupowaniu w 

NRD piłkarze Widzewa w swym 
ostatnim meczu sparringowym za 
Odrą spotkali się z pierwszoligo
wym zespołem ,Sachsenrinl\. Spnt
kanle rozegrane w Zwirkau zakoń
czyło się wysoka porażka łódzkiej 
drużyny 1:S 10:2), . 

Honorowa bramkę dla Widzewa 
uzyskał w 8ł min, Kowenlcki. Dla 
drużyny gospodarzy bramki zdobyli: 
Brea1JtlE:am, Leuschner, Scbwemmer, 
Braun I z karnego - Nestler. 

W tlrorlze powrotnej do Lodzi Wi
dzew zmierzy się dziś w Le~ru.cy z 
jedenastką . miejscowej Miedzi. 

* 
Przygotowujące się do plenvszo

ligowych meczów sparringowe spot 
kania rozegrały Inne polskie dru
żyny Oto wyniki: Vorwaerts ~'rank· 
furt - 11.rka 5:2, LOK Upsl< -
Sląsk 3:1, fo'C Karl·Mar" ·Stadt -
Szombierki 0:1, Stal Mielec - Wi
słoka 1:1, Ruch - BKS Bielsko 3:2, 
Pogol\ - Urania 1:0. 

Przebywający od trzech dni w Ho
landii piłkarze ŁKS spotkali się w 
pi('rwszym meczu z II-ligowym ze. 
społem holenderskim wvv Wage
ninger. . 

Jak poinformował nas towarzy-
szący ekipie red. w. Filipiak z 
,,GR'• rnecz zakoóczył się remisPm 
1:1 (1 :1). 
Bramkę zdobył dla ŁKS, ushlając 

V\'ynll< ~potkania w 2~ min, Nowak. 
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na I kwartał, I pórocze oraz cały rok do 10 katdego miesiąca poprzedzającego ckre1 prenumeraty. Zakłady pracy, Instytucje i organizacje składają zamówienia na prenumeratę w miejscowym 
oddziale RSW, a w miejscowościach, w ktOrych nie ma tego oddziału w urzędach pocztowych bądt u doręczycieli Natomiast prenumeratorzy tndyw!dualnt wyłącznie w urzędach pocztowych 

bądź u doręczyclel1. Egzemplarze archiwalne „Dziennika" Sil do nabycia w sklepie „Ruchu" Łódź, Piotrkowska 95. 

I ' l>ZIBNNIK POPtJLA.BNY Dl' • (8620) Skład l drullt Prailow• Zakłady 8rallcsne BSW ... Pra•-Ksi~t.ll:a . -RucL "• I.Odi. ul. Arm11 Czerwonej 28. Papder druk. mat. &o g. W-t ,. 


